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Depesza Generalissimusa Stalina 


do Gheorghiu 


Deja z okazji 


8 rocznicy wyzwolenia Rumunii 


() MOSKWA (PAP). Jak do- 
nosi agencja TASS, przewodui- 
czący Rady Ministrów ZSRR 
J. W. Stalin. ż okazji 8 roczni- 
cy wyzwolenia Rumunii przez 
Armię Radziecką, przesłał do 
Przewodniczącego Rady Mini- 
strów Rumuńskiej Republik: 
Ludowej G. Gheorghiu Deja 
następującą depeszę: 

W dniu święta narodowego — 
dniu wyzwolenia — proszę Was 
towarzyszu Przewodniczący i 
Rząd Rumuńskiej Republiki 
Ludowej przyjąć serdeczne po- 
zdrowienia oraz przyjazne ży- 
czenia dla narodu rumuńskie- 
£0 — nowych sukcesów w dzie- 
le budownictwa Rumunii ludo- 
wo-demokratycznej. 

(—) I. STALIN 


ji Q l N je a 
Ambasador Fra 
przyjęty prz 
(() MOSKWA (PAP). Agencja 
TASS donosi, że w dniu.22 sier- 
pnia przewodniczący Rady Mi- 
nistrów ZSRR J. Stalin przyjął 
ambasadora Francji w Moskwie 
1. Joxe'a. 


Podziękowania 
z okazji.” rocznicy wy 
-Korei przez Armię Radziecką 


(f) W odpowiedzi na życzenia 


Korei przez Armię Radziecką nadeszły następujące depesze: 


Do 
Prezydenta Rzeczypospolitej 
'Towarzysza Bolesława Bieruta 
Warszawa 
Proszę Was, Towarzyszu Pre- 
zydencie, w imieniu Prezydium 
Najwyższego Zgromadzenia Lu- 
dowego Koreańskiej Republiki 
Ludowo - Demokratycznej oraz 
swoim własnym o przyjęcie naj- 
serdeczniejszego podziękowania 
za Wasze gorące gratulacje i ży- 
czenia z okazji 7-mej rocznicy 
wyzwolenia Korei 
czną Armię Radziecką. 


Życzę dalszych osiągnięć w 


budowie socjalizmu w Waszym. 


Kraju, a Wam osobiście, Czci- 
godny Towarzyszy Prezydencie. 
dobrego zdrowia, 

Kim Du-bon 


Przewodniczący Prezydium . 


Najwyższego Zgromadzenia 
Ludowego 

Koreańskiej Republiki 
Ludowo-Demozratycznej 


Przewodniczący Prezydiam | 


Rady. Najwyższej 


przyjął premiera (zou Kn-laia 


(d) MOSKWA (PAP). Agencja 
TASS donosi, że w dniu 22 
sierpnia przewodniczący Pre- 
zydium Rady Najwyższej ZSRR 
N. Szwernik przyjął premiera 
Państwowej Rady Administra- 
cyjnej i ministra spraw 
nicznych Chińskiej Republiki 
Ludowej Czou En-laia. 

Na przyjęciu obecni byli: wi- 
cepremier Państwowej Rady Ad- 
ministracyjnej Czen Jun, wice- 
przewodniczący Komisji D 
sowo-Gospodarczej przy Pań- 
stwowej Radzie Administracy]- 


nej Li Fu-czun, ambasador nad- 


zwyczajny i pełnomocny Chiń- 
skiej Ropubliki Ludowej w Mo- 
skwie Czan Wen-tian. zastępca 
szefa sztabu generalnego Ludo- 
wn-Rewolucyjnej Rady Wojen- 


Rząd polski 
udzielił azylu 
antyfaszystom 

greckim 

(1) Rząd Polskiej Rzeczypo- 
spolitej Ludowej udzielił prawa 
azylu antyfaszystom greckim: 
G. Trikalinos i F. Lazaru. Obaj 
antyfaszyścj greccy więzieni by- 
li przez władze francuskie. W 
dniu 20 bm. zostali zwolnieni z 
więzienia „Sante“ w Paryżu i 
otrzymali nakaz opuszczenia 
Pancic 

W dniu 458 bm. G. Trikalinos 
i F. Lazaru!przybyli do Warsza- 
wy. 


Przyjęcie w Ambasadzie 
Rumuńskiej 
w Warszawie 


(f) 23 bm. z okazji 8 rocz- 
nicy wyzwolenia Rumuniji przez 
Armię Radziecką, Ambasador 
Rumuńskiej Republiki Ludowej 

„w Polsce Niculae Dinulescu wy- 
dał przyjęcie w salach ambasa- 
dy. 

Na przyjęcie przybyli człon- 
kowie Biura Politycznego KC 


PZPR, członkowie Rządu, przed- | 
politycz- i 


stawiciele stronnictw 
nych, Woiska Polskiego, organi- 
zacji masowych, świata nauko- 
wego i kulturalnego oraz przo- 
downicy pracy. 

Obecni byli również  człon- 
kowie korpusu dyplomatyczne- 
Bo. 


| (©) MOSKWA (PAP), Z okazji 


8 rocznicy wyzwolenia Rumunii | 
prze- 


| przez Armię Radziecką, 
 wodniczący Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR N. Szwernik 
przesłał depeszę z życzeniami 
do przewodniczącego Prezydium 
Wielkiego Zgromadzenia Naro- 
dowego Rumuńskiej Republiki 
'Ludowej Petru Grozy, 

Petru Groza przesłał depeszę 
z pozdrowieniami do N Szwer- 
nika. 

Z okazji święta narodowego 
Rumunii nastąpiła również wy- 
rniana depesz między ministrem 
spraw zagranicznych Rumuń- 
skiej Republiki Ludowej S. Bu- 
ghici a ministrem spraw zagra- 
nicznych ZSRR — A. Wyszyń- 
skim. 


neji w Moskwie 
cz J. Stalina 


Na przyjęciu obecni byli: mi- 


(f) 24 bm. w licznych gmi- 
nach calego kraju odbędą się 
uroczystość: dożynkowe. Do 
obchodów dożynkowyvch. odby- 
wających się w tym roku w 
miesiąc po uchwałeniu Konsty- 
tucji Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej : przed wyborami do 
Sejmu. chłopi przygotowują się 
szczególn e starannie. Przepro- 
wadzają con! zebrania, na któ- 
rych oceniaja osiągnięcia ; bra- 
ki w walce o wzrost produkcji 
rolnej, omawiają dotychczaso- 
wy przebieg wykonywania obo- 
wiązków wobec państwa oraz 
wybierają najlepszych spośród 
siebie na centralne dożynki. 
| 


(0 Z każdym dniem zwięk- | roczne 


szają się dostawy zboża do 


Powiat Zawiercie 


wobec ; alizowały 


które odbędą się w dniu 7 
września w Krakowie. 
Na wielu zebraniach chłopi 


podejmują nowe zobowiązania. 
w których postanawiają przed- 
terminowo i ponad plan wyko- 
nać swoje obowiązki wobec 
państwa, podnieść plony z ha, 
powiększyć hodowlę bydła : 
trzody chlewnej. bv przez to 
jeszcze bardziej umocnić spój- 
nię między miastem i wsią i 
zwiększyć swój wkład w umoc- 
nienie siły gospodarczej i pod- 
niesienie dobrobytu Ludowej 
Ojczyzny. 

W woj. gdańskim już ponad 
150 gromad podięło wartościo- 


obowiązkowe dostawy 
zboża, zwolnione zostały od 
miarek i odsypów. 

W czołówce gmin, które zre- 
swe roczne plany 
sprzedaży ziarna znajdują 


dowice, Rudnik Wielki, Mrzy-: 


głód, Poraj, Mierzęcice, Mysz- 
ków i Poręba. Ogółem do dnia 
bm. płany 


się | 
gromadzcy organi- gminy: Kroczyce, Nigowa, Wło- 


roczne sprzeda- ` 


zobowiązania. Szczególnie 
masowo rozwija się współza- 
wodnictwo w spółdzielniach 
produkcyjnych. 

Społdziełnia 
„Krakowianka“ 
cach Małych w pow. malbor- 
skim zobowiązała się zrealizo- 
wać całkowicie tocznv plan do- 
stawy zboża, przypadający na 
unią do dnia 31 sierpnia br. a 
do 5 września w całości wpła- 
cić podatek gruntowy. 

Chłopi gromady *Gorwald w 
pow. Tczew zobowiązali się 
„sprzedać państwu w roku bie- 
[plan 2.000 litrów mleka ponad 


we 


produkcyjna 
w. Laskowi- 


plan ` do dnia 1 września br. 
wpłacić należną sume podatku 


'meldowali chłopi pow. prud- 
,nickiego, którzy od kilkunastu 
| dni realizują dzienne plany do- 
|stław przeciętnie w 300 proc. 
|Przodujące miejsce w tym po- 
wiecie zajmuje gromada Rzym- 
kowice w gm, Łącznik, w któ- 
rej mało i średniorolni chłopi, 
|dając przykład obywatelskiej 
postawy, dostarczają zboże 
przedterminowo i z nadwyżka- 


Pod hasłem dalszej walki o wzrost 
produkcji rolnej przygotowują się chłopi 
do uroczystości dożynkowych 


gruntowego, wzywając wszyst- 
kie gromady w swoim powiecie 
do współzawodnictwa. 

Liczne zobowiązania na ze- 
braniach przeddożynkowych 
podejmują również gromady. 
odpowiadając na apel chłopów 
2 gromady Jastew. pow. Brze- 
sko 

Na zebraniach poświęconych 
omówieniu przygotowań do do- 
zynek chłopi wybierają najlep- 
szych spośród siebie na delega; 
tów na centralne dożvnki w 
Krakowie, 

Liczni z nich to chłopi przo- 
dujący — odznaczeni Krzyżami 
Zasługi. Wśród delegatów wie- 
ie iest młodzieży i kobiet. 


| P . . a e e . r 
- Coraz więcej gromad realizuje obowiazki wobec Państwa 


wykonał 90 procent rocznego planu skupu zboża 


Mało i średniorolni chłopi, 
wypełniający swe obowiązki, 
żądają nałożenia przykładnych 
kar na opornych kułaków, któ- 
rzy utrudniają wypełnianie 
przez gromady zobowiązań wo- 
bec Państwa. Tak np. w bież. 
miesiącu prezydia gminnych rad 
narodowych ukarały grzywna- 
mi w pow. krasnystawskim 53 
kułaków, sabotujących wyko- 


W Warszawie obraduje I Kongres 


Spółdzielczości Zaopatrzenia 


i Skupu 


— 


przez wale- i 


zagra- | 


Finan- | 


nister spraw zagranicznych punktów skupu. Pragnąc przed 
ZSRR A. Wyszyński i radca terminem wykonać swój pa- 
P a zi a- 'riotyczny obowiazek l 
ampe sagy rancuskiej w Mo Panstwa, przodujący chłopi, | 
,skwie Brionval. ' aktywiści 
zuja coraz liczniej zbiorowe do- 
A v suawy zboża, aby w ten sposób 
Za ZNCZEŃNIA przyśpieszyć wykonanie pla- 
° nów gromadzkich Tysiące gro- | 2ł 
z mad i spółdzielni 
7 p : 
ZW ole nia nych współzawodniczy w 


pełnianiu nie 


z okazji 7 rocznicy wyzwolenia 


Do Surowe kary 


Prezesa Rady Ministrów 
Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej 

Towarzysza 

Józefa Cyrankiewicza 


zań 


 kien 


W dniu 20 sierpnia pow. Za- 
w woj. 
| pierwszy w kraju wykonał w 
90,15 procent roczny plan obo- | 
wiązkowych dostaw zboża. 
[związku z tym wszystkie gospo- 
za gorące , darstwa w tym powiecie, któ- 
re zrealizowały 


Warszawa 


W imieniu Rządu, całego Na- 
rodu Koreańskiego į swoim wla- 
snym wyrażam Wam, Towarzy- 
szu Premierze, najserdeczniej- 
'sze podziękowanie 
gratulacje į życzenia przesłane z 
jokazji Święta Narodowego Na- 
rodu Koreańskiego. 


Zyczę Wam, Towarzyszu Pre- 
mierze, dobrego zdrowia j no- 
wych osiągnięć w budowie sõ- 
cjalizmu w Waszvm Kraju. 


wiercie 


Kim [r-scn 

i Przewodniczący Rady ()D MOSKWA 
Ministrów 
Koreańskiej Republiki 


| ckiego 
Ludowo-Demokratycznei 


zebrania, na 


ZSRR N. Szwernik 


mocniejszym 
szeregów 


ku dostaw zboża. 
we wzorowym wykonaniu pla- 
nu dostaw żywca i mleka oraz. 
(w spłacie podatku gruntowego. | 
spotykają 
'kułaków, którzy złośliwie uchy-! 
lają sie od wykonania zobowią-, 
wobec Państwa i 
ja wykonanie planów gromadz-- 


których ludność 
pracująca z radością wita zwo- 
łanie XIR Zjazdu WKP(b). 


zwarciem swych 
woKRół 
nistycznej. wokół jej Komitetu 


tylko obowiaz- | 


produkcyj- ży zboża wykonały w pow. Za- 
wy- wiercie 83 gromady. 

Pow. Zawiercie również w` 
roku ubiegłym był pierwszym 
powiatem w kraju, który wy- 
konal 90 procent rocznego pla- 
nu skupu zboża i został zwol- 
niony od miarek i odsypów. 

= 
W woj. opolskim iuż prawie 
tys mało*i średniorolnych 
chłopów wywiązało się w peł- 
ini z rocznych planów dostaw 
„zbożowych, przy czym wielu z 
nich poważnie je przekroczyło 
W ślad za powiatami oleskim 
i opolskim, które pierwsze za- 
me!dowały o wykonaniu sier- 
pniowego planu skupu zboża. 
jw dniu 22 bm. o wypełnieniu 
100 proc.: miesięcznego planu dostaw za-. 


ale również: 


tych 


sabotu- |3 


katowickim 


wi 


w 


mi oraz wzorowo wypełniają | 
inne obowiązki wobec Państwa., 
68 chłopów tej gromady wyko- 
nało już swe roczne plany do- 
staw. zboża. 


tów ukarano 


dzie Saniatyn 


Współzawodnicząc pod ha- 
słem „Pierwsze zboże dla Pań- 
stwa* chłopi kilkudziesięciu 


gromad woj. łódzkiego zorgani- 
zowali ostatnio liczne zbiorowe 
dostawy zboża do punktów sku- | 
pu, co przyczyniło się do wy- | 
konania przez niektóre groma- | 
dv tego województwa rocznych 
planów dostaw. M. in. TOCZNY Boronia i zo 
plan sprzedaży zboża wykonali | J 
os$atnio chłopi gromady Grzy- 
ków w pow. łaskim, którzy na 
30 udekorowanych wozach przy- 


ubiegłym, nie 


mojskiego 


20 ton doborowego ziarna. psutego żyta, 


Masowe zobowiązania produkcyjne ludzi radzieckich 


ku czci XIX Zjazdu WKP(b) 


(PAP). Wmia- e nawe sukcesy w budowni- 
stach i wsiach Związku Radzie- ctwie komunizmu. 
odbywają się masowe | Metalowcy zakładów 


„Sierp 
U Młot* w Moskwie E 
iczne zobowiązania dla uczcze- 
nia Zjazdu Partii. Zobowiązalj 


Masy pracujące Związku Ra- | się oni przedterminowo zakoń- 
|dzieck'ego odpowiadają na |czyć plan oraz dać znaczną 
uchwały KC WKP(b) jeszcze ilość ponadplanowej produkcji 


Masy pracujące Leningradu 


Partii Komu: zobawiązują się przed  term- 


p RE J nem wykonać zamówienia dla 
nej Su Jui i sekretarz politycz- AK L aś "wielkich budowli: komunizmu. 
Bu MIORONKCOÓWOKOWZ A R ZAC Załoga zakładów „Elektrosiła" 
nicznych Chińskiej Republiki. W całym kraju odbywają się postanowiłą dać najwyższej ja- 
Ludowej Szi Cze. wiece i zebrania. Ludzie ra- koś produkcję dla kujbyszew- 

- 4 s ś (dzieccy podejmują na cześć skiej. gorkowskiej i innych. 
Na przyjęciu obecni byli tak- zbliżającego się Zjazdu nowe elektrowni wodnych. Kowal 


że: 


kretarz Prezydium Rady Naj- niezłomnej woli dalszego umac- 
i niania potęgi Kraju Rad į walki | 


wyższej ZSRR A. Gorkin. 


W dniu dziesiejszym 800 delegatów na 
| Krajowy Kongres Spółdzielczości Żaopatrze- 
nia i Skupu „Samopomocy Chłopskiej”, roz- 
poczyna w Warszawie swe obrady. Delegaci, 
którzy reprezentują 3 miliony członków, 
| podsumują dotychczasowy dorobek spółdziel- 
czości, dokonają rzetelnej i wnikliwej anali- 


zy jej rozwoju i działalności w świetle wy- | 


tycznych VII Plenum KC, określą dalszą dro- 
|gę rozwoju i zadania, jakie obecny etap bu- 
|downictwa socjalistycznego stawia przed 
 spółdzielczością zaopatrzenia i skupu, będą- 
'cą bardzo ważnym elementem spójni gospo- 
'darczej między miastem, a wsią. 

, Z jakim dorobkiem przychodzi dziś spół- 
dzielczość zaopatrzenia i skupu na kongres? 
/W wyniku wszechstronnej pomocy udzielanej 
przez państwo 
li skupu, niemal całkowicie wyparci zostali 
ze wsi sklepikarz i handlarz prywatny, któ- 
rzy żerowali na wsi, wyzyskiwali chłopów. 
Sieć placówek handlu detalicznego na wsi 
| wzrosła do 30 tysięcy punktów. Na każde 
cztery gromady przypadają więc trzy sklepy 
| prowadzone przez gminne spółdzielnie. Pra- 
| wie 100 procent towarów przeznaczonych dla 
wsi przechodzi przez sklepy GS. W porówna- 
niu z r. 1949 wartość masy towarowej dostar- 
czonej na wieś za pośrednictwem sklepów GS 


| 
I 


wieś otrzymała w pierwszym półroczu br. 
była większa o półtora miliarda złotych, ani- 
| żeli w analogicznym okresie roku ubiegłego 


Wzrosła również poważnie ilość punktów 
skupiających nadwyżki produktów rolnych 
i hodowlanych. Ilość ich wynosi ponad 44 
tysiące. Sieć zakładów produkcji i przetwór- 
' stwa wzrosła do około 8 tysięcy. Wyrosłą po- 
! ważna kadra aktywistów, działaczy spółdziel- 
czych, którzy ofiarnie pracują nad udosko- 
naleniem działalności spółdzielczości zaopa- 
 trzenia i skupu. 

Spółdzielnie gminne — masowa organiza- 
cja małorołnych i średniorolnych chłopów — 
odgrywają niezmiernie doniosłą rolę w ży- 
ciu wsi, odgrywają doniosłą rolę w naszej 
gospodarce narodowej. Wyparłszy kapitalisty- 


Przyjęcie upłynęło w bardzo cznego pośrednika w handlu wyrobami prze- 


serdecznej atmosferze, 


mysłowymi na wsi, GS-y wzięły całkowicie w 


spółdzielczości zaopatrzenia. 


wzrosła dwukrotnie. Wartość towarów, jaką. 


: wiceminister spraw zagra- | wspan:ałe zobowiązania socja- tych zakładów Tichomirow wy- . 
| nicznych ZSRR G. Puszkin i se- | listyczne j dają wyraz swej konuje swą normę w 300 pro- 


centach. 
W zakładach „Volta* w Tal- 


swe ręce ten handel. GS-y stały się zara- 
zem placówkami skupu nadwyżek towaro- 
wych produkcji rolnej, skupują zboże i trzo- 
dę z dostaw obowiązkowych, skupują nad- 
wyżki poza dostawami, kontraktują płody 
rolne i trzodę, odgrywają więc rolę ważnego 
ogniwa spójni gospodarczej między wsią 
i miastem, służą wspólnym interesom chłopa 
pracującego, robotnika i pracownika umysło- 
wego, służą sprawie sojuszu robotniczo- 
chłopskiego. Ważnym ich zadaniem jest wal- 
ka z kułacke-spekulanckimi próbami zakłó- 
cenia wymiany towarowej między wsią 
i miastem, walka o umocnienie regulującej | 
roli państwa w tym obrocie. Í 


Jest faktem bezspornym, że obok poważ- 
nych osiągnięć, jakie zdobyła w swym roz- 


, Na - Stalina, 


I Kongres Spółdzielczości Za 


rozwój różnych form 
iw mieście i na wsi oraz udziela mu wszech- 


linie stachanowiec 
świadczył: W okresie 
burżuazyjnej w Estonii 


władzy dza, że projekt 


| pracujące nie mogły nawet ma- | znaczeniu. Mówi on o history- 
rzyć o budownictwie gospodar-|cznych zwycięstwach osiągnię- 
Wszechzwiązkową 


czym i kulturalnym, jakie rea- tych przez 
lizuje władza radziecka. Życie Komunistyczną 
ludzi radzieckich będzie zz 

radośniejsze i szczęśliwsze. 


Wielka aktywność polityczna 
l produkcyjna mas pracujących i 
ZSRR jest dobitnym wyrazem 
patriotyzmu narodu radzieckie- 
go, jego miłości i wierności 
sprawie budownictwa komuni- 


: S .  cującego. 
stycznego, sprawie Partii Leni- a 


co aprobowany 

(1) MOSKWA (PAP), Dziennik | 
„Prawda* w artykule wstęp-. 
nym, omawiającym projekt zmie | tyjnych. 


nanie obowiązkowych 
Opornych kułaków - spekulan- 
również w 
tomaszowskim. M. in. w groma- 


grzywną pieniężną ukarany zo- 
stał właściciel 32-hektarowego zebrania organizacji partyjnych 
gospodarstwa Antoni Wiśniew- | poświecone omówieniu ordyna- 
ski, który podobnie jak w roku 


Państwa ani kilograma 

GRN w Suchowoli pow, za- 
skierowała do pro- 
kuratora sprawę sołtysa 


Struzika z kolonii 
którzy złośliwie przywieźli do 
punktu skupu w Adamowie łą- 
wieźli na punkt skupu ponad cznie 2,5 q zeszłorocznego, ze- 


Neidla o- nionego statutu Partii, stwiev- 


wików), o nowych 
| stojących przed Partią i środ- 
|kach organizacyjnych, dla rea- 
lizacji tych zadań. Dlatego też 
— podkreśla dziennik — projekt 
ten znajduje jak najgłębszy od- 
dźwięk wśród wszystkich człon- | 
ków Partii i całego ludu pra-| 
Projekt zmienionego 
Statutu jest omawiany i gorą- 


cych się obecnie 
miejskich konferencjach par- miesiąca mieszkańcy Warszawy 


dostaw. 


pow. 
omówieniu ordy 
W całym kraju odbywają się 


tego powiatu 


cji wyborczej do Sejmu Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej. 

W Warszawie w ciągu dwóch 
dni odbyło się 360 zebrań, na 
których szczegółowo omawiano 
ordynację wyborczą. Zebrani 
wskazywali jak w oparciu o 
wielkie osiągnięcia klasy robot- 
niczej j mas ludowych we wszy- 
stkich dziedzinach naszego ży- 
cia pobudzać aktywność mas, 
prowadząc przygotowawczą ak- 
lcję do wyborów. Uczestnicy ze- 
"brań omawiali sprawę jak naj- 
szerszego popularyzowania za- 
sad ordynacji wyborczej i wy- 
! jasniania szczegółowych jej 
| przepisów wśród mas bezpar- 
tyjnych. 

W woj. warszawskim w cią- 
gu tygodnia odbyło się ponad | 
: 1.300 zebrań. W większości po- i 
wiatów uczestniczyli w otwar-! 
ten jest doku-iiych zebraniach również człon- | 


dostarczył dla 
zboża 


Jana 
sąsiada Jakuba 
Suchowola. 


Dyskusja była żywa i rzeczo- | 
wa, Szczegółowo wyjaśn.ano | 
poszczególne przepisy ordyracji 
* sprąwę organizacji akcji wy- 


Parti bolsze- 
artię (bolsze bolec, 


zadaniach. 


(a) Stale wzrasta tempo bu- 
dowy Marszałkowskiej Dzizlni- 
|cy Mieszkaniowej, nowego śród- 
: mieścia stolicy, którego piasrw- 
na odbywają- |szy fragment — Plac Konsty- 
rejonowych i|tucjj podziwiają od przeszlo 


i liczne wycieczki z prow'ncji. 


pów w gminach w których GS-y źle pracu- 
ją zrozumiałe niezadowolenie. Niewątpliwie 
o tych sprawach będzie mówiło wielu dele- 
gatów na kongresie. 

Partia i Rząd, udzielając wszechstronnej 
pomocy spółdzielczości zaopatrzenia i skupu, 
chcą, by każda spółdzielnia była na wsi ośrod- 
kiem, który ułatwia życie pracującego chło- 
pa, służy jego interesom, pomaga w podno- 
szeniu jego produkcji rolnej — sprawnie sku- 
puje nadwyżki towarowe, zwalcza spekulan- 


|ta, umacnia spójnię gospodarczą miasta ze 


wsią, cementuje sojusz robotniczo-chłopski, 
podstawę naszej władzy ludowej. 

„Polska Rzeczpospolita Ludowa popiera 
ruchu spółdzielczego 


woju spółdzielgzość zaopatrzenia i skupu ist-, stronnej pomocy w wypelnianiu jego zadań, 
nieją również poważne niedociągnięcia, któ-| a własności spółdzielczej, jako własności spo- 


re hamują jej rozwój. 
Prace szeregu Gminnych Spółdzielń cechu- | 


je oderwanie od mas członkowskich. Mamy | , 


jeszcze fakty, gdy na tych spółdzielniach że- 
rują kliki kułacko-kumoterskie, nadzielające: 
się towarami dostarczanymi wsi. Mamy fak- 
ty biurokratycznej pracy, lekceważenia po- 
trzeb pracującego chłopa, jako nabywcy i nie-! 
wykonywania zadań państwowych przez za-, 
niedbywanie i nieoperatywność w skupie 
i kontraktacji. Są zarządy spółdzielń, które; 
nie-*dbają o sprawne i wszechstronne zaopa- 
trzenie chłopów. W sklepach tych spółdziel-: 
ni asortyment towarów jest uboższy niż. 
w sklepach dobrze pracujących spółdzielni. 
W takich spółdzielniach mamy fakty znacz- | 
nych mank, nadużyć, przekraczania kosztów 
handlowych. Wszystkie te fakty są wynikiem 
nacisku kułackich i spekulanckich elementów. 
biurokratyzmu, a występują tam, gdzie pra- 
cujący chłopi nie czują się w pełni gospoda- 
rzami spółdzielni, gdzie członkowie spółdziei- 
ni nie korzystają ze swych uprawnień statu- 
towych, gdzie brak jest kontroli mas i wy- 
branych przez nie organów nad codzienną 
pracą spółdzielń. Przejawy biurokratyzmu, 
nicoperatywności mamy i w niejednym 
PZGS-ie, w niejednym okręgu CRS-u. 


Wszystko to wywołuje u pracujących chło- 


łecznej, zapewnia szczególną opiekę i ochro- 
nę“ — głosi artykuł 11 naszej Konstytucji. 

Partia i Rząd chcą, aby chłopi byli praw- 
dziwymi gospodarzami gminnych spółdzielni 
aby codziennie śledzili ich pracę, czuwali nad 
tym, by nie było w nich kumoterstwa i kli- 
kowości. Partia i Rząd chcą, by chłopi de- 
maskowali biurokratów i kułackich zauszni- 
ków, rugowali ich z aparatu spółdzielczego. 


(by żywo interesowali się sprawą słusznego 
rozdziału towarów, należytego zaopatrzenia 


sklepów GS w odpowiedni asortyment towa- 
rów, by aparat spółdzielczy operatywnie pra- 


| cował} i miał ścisły kontakt z terenem w za- 
kresie skupu nadwyżek produktów rolnych.! 


w zakresie kontraktacji zarówno zwierzęcej 


| jak i roślinnej. 


Władza ludowa chce, by we władzach spół- 


„dzielń zasiadali najiepsi spośród pracujących 


chłopów, członkowie partii, ZSL-owcy i licz- 
ni bezpartyjni, by samorząd spółdzielczy stał 
sie dla wsi prawdziwą szkołą rządzenia. Tyl- 
ko aktywny udział chłopów pracujących 
w zarządzaniu gospodarką spółdzielczą, do- 
prowadzi do tego, że każda gminna spółdziel- 
nia będzie należycie prąrowała, będzie do- 
brze służyła umocnieniu spójni gospodarczej 


między miastem, a wsią, zacieśnieniu soju- : 


szu robotniczo - chłopskiego. 
Kongres podsumuje poważne osiągnięcia 


opatrzenia i Skupu 


spółdzielczości zaopatrzenia i skupu, prze- 


biegać będzie pod znakiem krytyki błę- 
dów i braków. Omówi on drogi i środ- 
ki umocnienia i rozwoju spółdzielczości 


zaopatrzenia i skupu, omówi tu tak istotną 

dla zapewnienia dobrej pracy spółdzieiń spra- 

wę, jak sprawa zmian w statucie, które przy- 

czynią się do umocnienia samorządu spół- | 
dzielczego w gminach, powiatach i wojewódz- | 
twach, ułatwią walkę z biurokracją i przeni- 

| kaniem kułackich i spekulanckich elementów. | 
Zjazd przyczyni się do aktywizacji mas chłop- 

skich do tego, by w jeszcze większym niż do- 

tychczas stopniu czuły się gospodarzem w 

spółdzielni, by to gospodarowanie było dla 

nich szkołą rządzenia, podnosiło świadomość 

i poczucie odpowiedzialności za wypełnianie 
zadań państwowych. 


Zagadnienia, które staną na Zjeździe 
sprawy postawienia na wysokim poziomie 
pracy gminnych spółdzielni, PZGS-ów i okrę- 
gowych oddziałów CRS powinny być codzien- 
ną troską naszych instancji i organizacji par- 
tyjnych w ścisłej współpracy z ZSL-em, win- 
ny być troską rad narodowych. 

Kongres odbędzie się w stolicy, delegaci 
widzieć będą wielki i ofiarny wysiłek klasy 
robotniczej, zobaczą wspaniałe rezultaty tej 
| pracy — zobacza plac Konstytucji wznoszące 
jsię mury nowych budowli. 

Kongres odbywa się w okresie, kiedy nasz 
naród coraz bardziej jednocząc się w naro- 
dowym froncie walki o pokój i plan szescio- 


| letni, przygotowuje się do wielkiej kampanii 
politycznej — wyborów do Sejmu Rzeczypo- 
spolitej Ludowej, wyborów, które zaktywi- 
zują pracującą wieś, wzmocnią jej poczucie 
,odpowiedzialności za losy ojczyzny ludowej. 
umocnią sojusz robotniczo - chłopski. 
Przyjąwszy ważne dla naszej pracującej 
|wsi, dla sprawnego funkcjonowania wymia- 
ny między wsią a miastem uchwały, poniosą 


je do swych placówek. by aktywnie uczest- | 


niczyć w realizacji podjętych uchwał, by mo- 
bilizować pracującą wieś do wielkich zadań 
„pracy dla dobra ojczyzny, dla wspólnej spra- 
wy robotników i chłopów pracujących, dla 
podniesienia wkładu wsi w budowę socjaliz- 
| mu, realizacji zadań frontu narodowego wal- 
l ki o pokój i plan 6-letni 


j wano terror 


 tvzm 


masy mentem o niezwykle doniosłym kowie ZSL i bezpartyjni Hazel 


1257 izb na MDM otrzymają 


Zebrania partyjne poświęcone 


nacji wyborczej 


Zagadnienia przygolowań da 
wyborów wiązali uczestnicy ze- 
brań z mobilizacją mas do wy- 
konania bieżących zadań g0- 
spodarczych. podnosząc sprawę 


współzawodnictwa ; termino- 
wego wykonania przez wieś 


obowiazków wobec państwa. 


W woj. katowickim zebrania 
organizacji partyjnych mają 
żywy przebieg. W ciągu dwóch 
dni odbyło” się »000 zebrań 
Członkowie parti; dokładnie za- 
poznają się z ordynacją wybor- 
czą. omawiają swoje zadania w 
toku akcji wyborczej. Wielu 
towarzyszy przypomina jak w 
czasie wyborów pod władzą ka- 
pitalistów i obszarników depta- 
no prawa robotn'ków: stoso- 
wobec działaczy 
ruchu rewolucyjnego. prześlado- 
wano listv i kandydatów robot- 
niczyvch. Uczestnicy zebrań w 
swych wystąpieniach podkre= 
ślają konsekwentny demokra- 
naszej ordynacji wybor- 


Zebrania oddziałowych i pod- 
stawowych organizacji odbywa- 
ją się we wszystkich wojewódz- 
twach, na terenie miast i wsi. 


£ 


«dlo końca br. mieszkańcy stolicy 


Trwa budowa wielu nowych 
budynków przy ul. Nowowiej- 
skiej, pl. Zbawiciela i Marszał- 
kowskiej. Obecnie w niektó- 
rych z nich murarze, elektrycy 
i posadzkarze przeprowadzają 
prace wykończeniowe. 


W październiku br. oddane 
będą na MDM-ie dalsze 253 iz- 
by, w listopadzie br. 484, zaś 
w grudniu br. — 520 izb, Łącz- 
nie więc do końca br. budowni- 
czowie MDM-u przekażą mie- 
szkańcom stolicy 1257 nowych 
izb mieszkalnych. M. in. odda- 
ne będą do użytku dwa bloki 
przy ul. Nowowiejskiej w po- 
bliżu ul. Nowomarszałkowskiej. 

Obok obecnie wykańczanych 
aOków w br. rozpocznie się bu- 
wę dalszych kilkunastu do- 
mów mieszkalnych MDM-u, M. 
in. przystąpi się do całkowitej 
zabudowy pl. Zbawiciela. Plac 
ten otaczać będą wielkie, T-kon- 
dygnacjowe bloki. Już w paż- 
dzierniku br. budowniczowie 
MDM rozpoczną wykopy pod 
fundamenty dwóch następnych 
bloków na pl. Zbawiciela u wy- 
lotu ul. Nowowiejskiej. 

Budowa dalszych.bloków roz- 
pocznie się także m. in. przy 
ul. Nowopięknej w pobliżu 


| gmachu Politechniki Warszaw- 


skiej, przy ul. Nowowiejskiej 1 
ul. Nowowawelskiej. 


Mianowanie 
przewodniczącego 
homitelu 
do Spraw Nedioionizacji 


(f) Prezydent RP 
Romualda Gadomskiego Prze- 
wodniczącym Komitetu do 
Spraw Radiofonizacji „Polskie 
Radio“, 


mianował 


DZIŚW NUMERZE: 


BRONISŁAW LEWICKI: Wzrost 
potęgi Kraju Rad — wzrost 
sił obozu pokoju 

B. GONCZARSKA: Podnieść 

role zebrań partyjnych (Z za- 

gadnień partyjnych) 
RKWIECIŃSKA: Radosne 

dzieciństwo (Z wedrówek po 

koloniach dziecięcych) 

MARIAN PODKOWIŃSKI: Au- 
stria nie chce być poligonem 
Wali Street 

MARIA SZCZEPAŃSKA: Dro- 

ga da rzeczywistości (Na pół- 

ce z ksiażkami) 


7. 


U 


- 


Fakty i wnioski 


Krupp i socjaldemokraci 


Każde dziecko wie dobrze, co 


oznacza słowo Krupp. Z nazwi-. 


skiem tej zbrodniczej rodziny 
fabrykantów broni łączy się nie 
tylko historia imperialistycznych 
wojen niemieckich, ale i cier- 
pienia setek tysięcy „białych 
niewolników“ zegnanych z Pol- 
Ski, ze Związku Radzieckiego o0- 
raz innych krajów okupowa- 
nych przez Hitlera do niełudz- 
kiej pracy w  ztbrojowniach 
Kruppa w Essen. 

Po klesce Hitlera przedstawi- 
ciele tego magnackiego 
mieli stanąć przed sądem naro- 
dów za swoje zbrodnie przeciw- 
ko ludzkości. 

Stary zbrodniarz Gustaw 
Krupp umarł zaraz po wojnie 
i w ten sposób uszedł wymiaro- 
wi sprawiedliwości. 

Jego syn Alfred dopiero pod 
naciskiem wzburzonej opinii 


rodu 


publicznej wydany został przez | 


swoich amerykańskich opieku- 
nów norymberskiemu trybuna- 
łowi, Dzięki jednakże machi- 
nacjom b. amerykańskich 
wspólników Kruppa, skończyło 
się to dla niego tylko na 12- 
letniej karze więzienia. 

Alfred Krupp przyjął zresztą 
wyrok ten ze spokojem czło- 
wieka, który ufa „swoim lu- 
dziom*, Nie zawiódł się zresz- 
tą. W związku z remilitaryzacją 
'Trizonii, z poparciem udzielo- 
mym przez Amerykanów hitle- 
rowskim  niedobitkom i odwe- 
towcom, w niespełna trzy lata 
po wyroku Krupp wyszedł na 
wolność dzięki amnestii udzie- 
lonej przez amerykańskiego ko- 
misarza Mac Cloya. 

Skandal jaki wtedy wyhuchł, 
protesty niemieckiego  społe- 
czeństwa oraz zagranicy, usiło- 


wali Amerykanie uspokolć kła- 
mliwym oświadczeniem, że 
Krupp jest teraz biedny, jak 
mysz kościelna i nie jest w sta- 
nie kontynuować swej „działal- 
ności“, 

Ale już po roku wydaly sie te 
wszystkie kłaąamsiwa, To, czemu 
tak gorliwie zaprzeczano, dzi- 


siaj stało się faktem dokona- sję uroczysta akademia z okazji 8 rocznicy wyzwolenia Ru- 


nym, Krupp otrzymał nie tylko 
swoje nejiionowe majątki pry- 
watne, ale i swoje zbrojownie, 
które rozpoczęły prace dla przy- 
golowań do amerykańsko-hitle- 
rowskicj agresji. 

Gdy jednak na wieść o za- 
rządzonym zwrocie majątków 
masy pracujace zachodnich 
Niemiec podniosły zrozumiały 
protest, w obronie tego zbrod- 
niczego magnata stalowego naj- 
głośniej wystapiła SPD — pra- 
wicowi socjaliści. 

Zwłaszcza organ tej partii w 
Berlinie „Telegra”* wystąpił z 
jawną apołogią zbrodniarza wo- 


jennego, pozwalając sobie na- zasiedli również przewodniczą- | rodu 
wct atakować norymberski try- cy chińskiej delegacji rządowej wodza mas pracujących całego 


List powitalny do Generalissimusa 


bunał za skazanie Kruppa. 

Fakt, że Krupp skazany Z0- 
stał na 12 łat więzienia — pi- 
sze dziennik — przez trybunał 
dla zbrodniarzy wojennych. nie 
należy wcale do kart chwały 
alianckiego wymiaru sprawie- 
dliwości... 

Wywiązując się wobec Wall 
Street z zaciągniętych zobowią- 
zań, socjałzdrajcy z kierownic- 
twa SPD spełniają po prostu 
role odźwiernych neohitleryzmu 
i pachołków zachodnio - nie- 
mievkiego kapitału monopolisty - 
cznego. 

Jawna obrona Kruppa przed 
gniewem mas pracujących w 
Trizonii jest tego jeszcze jed- 
nym dowodem. (mp) 


Ludność Trizonii protestnie 
przeciw „ukłądowi ogólnemu“ 


(0 BERLIN (PAP). Ludność 
Niemiec zachodnich coraz ener- 
giczniej protestuje przeciwko 
zawartemu przez rząd Adenaue- 
Ta separatystycznemu „układo- 
wi ogólnemu“ oraz domaga się 
zawarcia traktatu pokojowego | 
z całymi Niemcami. 

600 górników Moguncji „u- 
chwaliło na wiecu rezolucję po- 
tepiającą stanowczo militarysty- 
czną poliiykę kliki z Bonn i 
wzywającą ludność Niemiec za- 
chodnich do obalenia rządu A-| 
denauera. Uczestnicy wiecu za- | 
żądali przeprowadzeńia ogólno- | 


w celu przywrócenia jedności 
Niemiec. 

Z energicznym 
odwetowej polityki Adenauera 
i narzucania narodowi nie- 
mieckiemu separatystycznego 
„układu ogólnego“ wystąpili na 
zebraniu byli żołnierze, w mie- 
ście Muenster. Uczestnicy zebra_ 
nia zażądali zawarcią traktatu 
pokojowego z Niemcami zgod- 
nie z propozycjami rządu ra- 
dzieckiego. 

Na wiecu w Augsburgu wo- 
jenną politykę Adenauera po- 
tępiii pastor Rudolf Daur i 


potępieniem 


niemieckich wolnych wyborów | pastor Folz. 


Prowokacyine aresztowanie 
w Egipcie Roger Vaillanda 


Kairu | 


(f PARYŻ (PAP). Z 
donoszą, że policia egipska are- 
sztowała w  Far-Askur koło 
Darsietty wybitnego francuskie- | 
go pisarza i dziennikarza postę- | 
powego Roger Va:llanda auto- | 
ra znanej sztuki „Pułkownik 
Foster przyznaje się do winy”. | 


Vailland przebywał w Egip- 
cie jako specjalny korespondent | 
miesięcznika „Obrona Pokoju". | 

| 


Związek zawodowy dzienni- | 
karzy należący do Powszechnej | 
Konfederacji Pracv (CGT) wy- | 


stosował do aribasady eg'pskiej | kańsši, 


protest i zwrócił się do mini- | 


| zadaniem, 


sterstwa spraw zagranicznych z 
aby przedstawiciel 
Francji w Kairze interweniował 
u władz egipskich na rzecz 
zwolnienia Vaillanda. 
Dziennik .L'Humanite" stwier- 
dza, że aresztowanie Vail- 
landa rzuca jaskrawe światło na 
intencję dyktatury wojskowej. 
która doszła do władzy w Egip- 
c'e. Aresztując specjalnego wy- 
słannika pisma .Obrona Poko- 
ju“, autora sztuki ..Puikownik 
Foster przyznaje się do winy”. 
pi'etnującej imperializm amery- 
Naguib jasno wykazał 
kto jest jego inspiratorem, 


Depesza Kim Ir-sena 
do Marszałka Polski 
K. Rokossowskiego 


Do Ministra Obrony Narodo- | 
wej Polskiej Rzeczypospolitej | 
Ludowej towarzysza Konstan- 
tego Rokossowskieg0 | 

Warszawa 4 

W imieniu wszystkich ofico- 
rów i żołnierzy Koreańskiej Ar= 
mij Ludowej i w imieniu wia- 
saym przesyłam Wam. Towa- | 
rzyszu NMlinistrze. wyrazy gler 
bokiej wdzięczności zą serdecz- 
ne życzenia i pozdrowienia prze”! 


słane w dniu siódmej Rocznicy 
wyzwolenia przez okrytą cnwa- 
łą Armie Radziecką narodu ko- 
reańskieg» spod jarzma japoń- 
skiego imperializmu. 

Życzę Wam Towarzyszu Mi- 
uistrze zdrowia i dalszych suk- 
cesów w dziele rozwoju i rcz- 
switu Waszego kraju, 

Kim Ir-sen 


dowódca naczelny 
Koreańskiej Armii Ludowej 


Depesza 
Wnisira Warynarki Wojennej ZSRR 
da Warszałka Palski h. Rokossowskiego 


(A WARSZAWA (PAP). W 
odpowiedz; na depeszę Ministra 
Obrony Narodowej Mavsza'ka 
Polski K. Rokossowsk.eg0, wy- 
sianą z okazji Święta Marynar- 
ki Wojennej ZSRR — Minisier 
Marynarki Woienne; Ztwiązku 
Radzieckiego wiceadmirał! N 
Kuniecow nadesłał nast pują- | 
cą dspeszę: | 


Do inistra Obrony: Narodov- 
wej Polskiej 
Ludowej Marszałka 
K. Rokossowskiego 

Dziękuję Wam za pozdrowie- 
nia przesłane z okazji Święta 
Marynarki Wojennej. 

Z poważaniem 

N. Kuzniecow 

Wiceadmirał, Minister 

Marynarki Wojennej ZSRR 


Polski 


Kronika. dypiematyczna 


(Monia 22 om. w 8 rocznicę 
wwvzwałenia Rumunii przeż 
Armię Radziecką, Ambasador 
Ladzwyczajny i  Pełnomocny 


Sport z 


Rumuńskiej Republiki Ludowej 
w Polsce Pan Niculae Dinulescu 
złożył wieniec na Cmentarzu 


(Żołnierzy Radzieckich. 


ostatnier chci 


Dwa zwycięstwa reprezentantów Polski 


na mislrzostwach swiata w siatkówce 


MOSKVA. W-sobotę 5 bi:. dru- 15:10. 15:5, 1:6. Najlepsza zawodni- 
zany lskis na rozgrywanych w j Czka w iym spotkaniu była dosko- 
Moskwie mistrzostwach świata w | nała lekkoatletka — Czudina. 


Saikowce odniosły dwa dzisze cen- | 


ne zm tcięstwa. 

Siatkarze nast spotkali się z dvu- 
żŻyna Izrael. Polacy wyraźnie gó- 
rawali nad przeciwnikiem i odnie- 
śli łatwe zwycięstwo 30 (5:1. 
WA lat). 

Bardz'el wyrównany przebieg 
miała spotkanie Polek z drużyną 
rumie Szczegolnie zacięie byiy 
ze seiv, po których am- 
s q'ajace Polki uzyskują p'ze- 
dzieki łepszej lecshnicznie 
wvgrywaja spotkanie 3:1 (15:10 
E T 

Duze zaintcresowanie wzbudziło 
spo'ksnie diużyn koniecych ZSRR 
— Czechosłowacja. Po pięknej grze 
zdecyunwane zwycięstwo odniosły 
słatkar=! radzieckie, pokonując Cze- 
chosłowacją w trzech astach 


twa niari 
birri. 


i 
i 


| nia 3:1 (16:14, 
| chosłowacja 


i 
i 


W pozostałych spotkaniach dru- 
zyn męskich padły nasłępujace wy- 
niki: Liban — Finlandia 3:1 (15:5, 
15:4, 10:15, 15:3). Bułgaria — Rumu- 
12:15. 16:14, 13:3), Cze- 
— Wegry 3:2 (13:15, 
IGZFI 9:15. 5:15). 

w 
ria pokonała Węgry 3:1 (15:5, 9:15, 
15:12, 15:10). a Francja — Indie 3:0. 

w turnieju kobiet prowadzi Pol- 
ską, która posiada po czterech spot- 
kaniach 4 pkt przed ZSRR — 3 spot- 
kania 3 pkt. i Czechosłowacją — 4 
spotkania 3 pkt. 

24 bm. Polki grają z Czechosło- 
wacja, Bulgaria z drużyną [ndit i 
Węgry z Francia. W rozgrywkach 
drużyn męskich Polacy spotkają sie 
z Finlandia, Indle z Iz:aelem, Ru- 
munia z ZSRR. a Bułgaria z Fran- 


cją. 


15:13, 


Rzeczypospolitej | 


rozgrywkach siatkarek Bułga-, 


Naród rumuński manifestuje swą gorącą 


miłość i wdzięczność dla narodu radzieckieg 


: munii przez Armię Radziecką spod jarzma faszystowskiego. 


W prezydium akedemii wśród 
burzliwych oklasków zajęli 
i miejsca: przewodniczący Rady 
Ministrów, sekre.arz generalny 
KC Rumuńskiej Partii Robotni- 
lezej G. Gheorghiu-Dej, przy- 
wódcy partii i państwa J. Ki- 
szyniewski, G. Apostol į Ch. 
“Stoica, członkowie radziec- 
(kiej delegacji rządowej. prze- 
|wodniczący WCSPS — W. Kuz- 
! niecow, gen.-płk. F. Golikow i 
ambasador ZSRR w Rumunii 
LA. Ławrentiew. W prezydium 


j Do 
Towarzysza Józefa Stalina 


Moskwa-Kreml 


Uczestnicy uroczystej akade- 
mii z okazji 8 rocznicy wyzwo- 
jenia Rumunii przez Armię 
Radziecką przesyłają Wam, naj- 
lepszemu przyjacielowi nasze- 
go narodu, gorące ! wyrazy 
wdzięczności, miłości i wierno- 
ści 

Dzień 23 sierpnia stał się 
wielkim świętem narodu ru- 
i muńskiego, wyzwolenie bowiem 
| Rumunii przez siły zbrojne 
Związku Radzieckiego umożli- 
wiło obalenie dyktatury faszy- 
stowskiei przez siły ludowe pod 
kierownictwem partii komuni- 
| stycznej, umożliwiło uwolnienie 
|kraju z kajdan imperializmu i 
ustanowienie ustroju ludowo- 
demokratyczneg . 


Wspaniałe zwycięstwa armii 
| radzieckiej nad wojskami hitle- 
rowskimi pozwoliły przed 8 la- 


przewodem Rumuńskiej Partii 
Komunistycznej, zdruzgotać na 
zawsze okowy dyktatury faszy- 
stowskiej i zwrócić broń prze- 
| ciw śmiertelnemu wrogowi — 
|faszyzmowi niemieckiemu. Wy- 
zwolenie Rumunii spod jarzma 
obcego imperializmu i dyktatu- 


ło nową erę w dziejach narodu 
rumuńskiego, oznaczało 


we i społeczne oraz utorowało 
drogę do wielkich przeobrażeń 
politycznych, ekonomicznych i 
| kulturalnych o charakterze re- 
wolucyjnym. Projekt nowej kon- 
| stytucji Rumuńskiej Republiki 
Ludowej odzwierciedla i sank- 
cjonuje historyczne zwycięstwo 
z dnia 23 sierpnia 1944 roku. 
Wspominając o historycznych, 
na miarę światową  osiągnię- 
ciach narodu radzieckiego na 
polu budowy komunistycznego 


| mier Gheorghe Apostol powie- 
| dział: 
| Zwołanie XIX Zjazdu Komu- 
mistycznej Partii Związku Ra- 
| dzieckiego jest niezmiernie do- 
niosiym wydarzeniem w Mię- 
zynarodowym ruchu robotni- 
czym. Komuniści i wszyscy lu- 
dzie pracy naszego kraju po- 


witali tę wiadomość z ogromną. 


radością i entuzjazmem. Pełna 


chwały historia wielxiej partii : 


/' Lenina - Stalina jest dla naszej 
partii, podobnie jak dla komu- 


ty narodowi rumuńskiemu, pod: 


ry faszystowskiej zapoczątkowa- | 


jego 
rzeczywiste odrodzenie narodo- | 


społeczeństwa w ZSRR. wicepre-| 


i wielkiego Stalina 


Uroczysta akademia w Bukareszcie z okazji 8 rocznicy wyzwolenia Rumunii 
| () BUKARESZT (PAP). 22 sierpnia w Bukareszcie odbyła | świata Generalissimusa J. Stali- 


ambasador Chińskiej Republiki 
Ludowej w Rumunii Wan Ju- 
pin, przewodniczący delegacji 
rządowej Koreańskiej Republiki | 
Ludowo-Demokratycznej, Polski, 
Niemieckiej Republiki Demo- 
kretycznej, Czechosłowacji, Buł- 
i garı, Węgier i innych krajów. 
Akademię zaimaugurował prze- 
|wodniczący Prezydium Wielkie- 
go Zgromadzenia Narodowego 
ldr Petru Groza, który zapropo- 
| nował by powołano na honoro- 
wego przewodniczącego akade- 
mii najiepszego przyjaciela na- 
rumuńskiego, genialnego 


Dzięki wszechstronnemu bra- 
terskiemu poparciu i pomocy 
wielkiego narodu radzieckiego, 
naród rumuński buduje pomy- 
ślnie socjalizm, wznosząc dzie- 
siątki fabryk i zakładów, e- 
lektrownie 1 kanaly żeglowne 
— budowle o skali nieznanej w 
naszym kraju. Sukcesy i osiąg- 
|mecia narodu rumuńskiego są 
utrwalone w projekcie nowej 
konstytucji, nad którą obecnie 
toczy się dyskusja, w miastach 
i wsiach. Przyjaźń i sojusz Z 
wielkim Związkiem  Radziec- 
kim, socjalistyczne stosunki ! 
wzajemne miedzv ZSRR a Ru- 
| muńską Republiką Ludową o- | 
| parte na internacjonalizmie | 
proletariackim zapewniają nie- j 
|zawisłość, suwerenność pań- | 
|stwową, rozwój i rozkwit Ru-» 
muńskiej Republiki Ludowej. | 
W sercach narodu rumuń- | 


nistów całego świata, najbar-! 
dziej niezawodną wytyczną w 
| walce o budowę nowego społe- | 
l czeństwa. Gigantyczny wzrost 
siły Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego I umoc-, 
nienie państwa radzieckiego — 
to czynnik potęgujący siły każ- | 
dego uczciwego człowieka, Każ- 
dego patrioty naszej ojczyzny, | 
który w wielkości dzieła bugo- | 
wnictwa komunistycznego w 
ZSRR widzi przyszłość swojej 
własnej ojczyzny. ` 


W dalszym ciągu swego refe- 
ratu Gheorghe Apostol podkre- 
Ślił, że naród rumuński obcho- | 
dzi swe wielkie święto w na-| 
stroju ogromnego entuzjazmu 
politycznego i zapału w pracy, 
sumując swoje dotychczasowe 
wielkie zwycięstwa. 


| W swej bohaterskiej walce o 
wcielenie w życie linii naszej; 
| partii zmierzającej do socjali- , 
| stycznej industrializacji kraju— 
oświadczył Apostol — masy pra_ 
| cujące musiały przezwyciężyć | 
trudności wytworzone przez no- 
sicieli odchylenia prawicowego 
|— Luxę, A. Pauker i T. Geor- | 
| gescu. Po rozgromieniu odchy- 
lenia prawicowego przez Komi- 
tet Centralny naszej partii, in-. 
dustriaiizacja kraju rozwinęła 
się w jeszcze bardziej przyspie- 
szonym tempie. Coraz pewniej 
| postępują prace na wielkich bu- 
dowlach. socjalizmu w naszym 
kraju — elektrowni wodnej i- | 
mienia W. I. Lenina, kanale 
i Dunaj — Morze Czarne, kom- | 
ibinacie poligraficznym „Dom 


jgo KC Rumuńskiej 


na. 


Zebrani długo niemilknącymi 
oklaskami na cześć Generalissi- 
musa Stalina przyjęli propozy- 
cję Petru Grozy. 


Do prezydium honorowego 
akademii wybrano członków 
Biura Politycznego KC WKP(b) 
oraz członków Biura Polityczne- 
Partii Ro- 
botniczej. 

Referat poświęcony 8 roczni- 
cy wyzwolenia Rumunii przez 
Armię Radziecką wygłosił wice- 
premier, sekretarz KC Rumuń- 
skiej Partii Robotniczej G. Apo- 
stol. Przemówienie Apostola 
przerywane było wielokrotnie 
burzliwymi oklaskami i owacja- 
mi na cześć przyjaźni rumuń- 


skiego płonie gorąca i bezgra- 
niczna miłość do wielkiej oj- 
czyzny socjalizmu — Związku 
Radzieckiego i do Was Drogi 
Towarzyszu za nieocenioną po- 
moc dla naszej Republiki Lu- 
dowej, za krynicę mądrości i 
energii rewolucyjnej jakimi są 


dla nas Wasze dzieła i Wasze 
życie. 
Masy pracujące naszej oj- 


czyzny witają z entuzjazmem 
zwołanie RIX Zjazdu Wszech- 
związkowej Komunistycznej 
Partii (bolszewików) i gigan- 
tyczne cele, do których zwy- 


cięsko kroczy naród radziecki, i 


oraz z całej duszy cieszą się 
ogromnym wzrostem potęgi 
państwa radzieckiego, kierowa- 
nego przez Komunistyczną Par- 
tie Związku Radzieckiego, par- 
tię Lenina-Sta!ina gwiazdę 


Scantei". 


sko-radzieckiej | narodu ra- 
dzieckiego, na cześć wodza mas 
pracujących Rumunii G. Ghe- 
orghiu-Deja, na cześć Józefa 
Stalina. 

Następnie sekretarz Komitetu 
Bukareszteńskiego Rumuńskiej 
Partii Robotniczej Ch. Stoica 
odczytał tekst depeszy wysto- 
sowanej przez J. Stalina do 
Gheorghiu-Deja. Wszyscy wsta- 
ją. Z nową siłą rozlegają się 
oklaski i owacje. Zebrani w 
ciągu kilku minut skandują: 
„Stalin'*. 

Przemówienie w imieniu ra- 
dzieckiej delegacji rządowej wy- 
głosił przewodniczący delegacji 
W. Kuzniecow. 

Uczestnicy zebrania uchwalili 
tekst listu powitalnego do Józe- 
fa Stalina. 


Stalina 


przewodnią mas 
całego Świata. 

W dniu 23 sierpnia naród ru- 
muński podsumowując swe o- 
siągnięcia stwierdza iż jest zde- 
cydowany kroczyć naprzód dro- 
gą zwycięskiego budownictwa 
socializmu i ze wszystkich sił 
przyczyniać się do dalszych 
sukcesów wielkiego frontu de- 
mokracji i socjalizmu ze 
Związkiem Radzieckim na cze- 
le, frontu walczącego o pokój, 
przeciwko zbrodniczym planom 
podżegaczy wojennych. 

Niech żyje okryty chwałą 
Związek Radziecki — niezawod- 


pracujących 


na ostoja walki o pokój, de- 
mokrację i socjalizm! 
Chwała ukochanemu przy- 


jacielowi i ojcu naszego raro- 
du, chcrużemu pokoju i socja- 
lizmu Wielkiemu Stalinowi! 


| Przemówienie wicepremiera Gheorghe Apostola 


W drugim kwartale! koju przez nasz naród. Jest to 
i br, wkłady inwestycyjne do go- polityka obrony pokoju. przy- 


spodarki narodowej zwiększyły, jaźni ze Związkiem Radzieckim 
się o 40,6 proc. w porównaniu|i kraiami demokracji ludowej, 


z analogicznym okresem ubie- 
głego roku. 

Z kolei Apostol omówił suk- 
cesy w dziedzinie rolnictwa 
stwierdzając, że pamimo zacie- 
kłego oporu kułaków 1 bez 
względu na oportunistyczną po- 
lrykę nosicieli odchylenia pra- 
wicowego, zorganizowano do- 
tychczas na podstawie dobro_ 
wolności ponad 1.400 wiejskich 
gospodarstw zespołowych i 900 
zrzeszeń wspólnej uprawy roli. 


Wielkie osiągnięcia naszego 
narodu stwierdził dalej 
Apostol — tłumaczą się prze- 
de wszystkim przyjaźnią i sta” 
łą pomocą ze strony Związku 
Radzieckiego. Naród nasz Uwa- 
ża przyjaźń i sojusz z narodem 
radzieckim za najwięż 


ia Wyzwolenia masy pracujące 
Rumuńskiej Republiki Ludowej 
wyrażają swą gorącą miłość i 


| wdzięczność dla wielkiego na- 


rodu radzieckiego i wielkiego 
Stalina za braterską į wszech- 
stronną pomoc udzielaną nam 


| we wszystkich dziedzinach bu- 
dowy socjalizmu. Wielkie zna- | 


czenie dla przyśpieszenia tem- 
pa budownictwa socjalistyczne- 
go w naszym kraju ma również 
przyjaźń į wspólpraca z dRkra- 
jami demokracji ludowej. 
Polityka zagraniczna Rumuń_ 


i skiej Republiki Ludowej — mó. 


wił następnie Apostol — opiera 


| się na głębokim umiłowaniu po- 


r «sze swoje | 
osiągnięcie i za powód do naj- | 
| wiekszej radości. W dniu Świę- 


polityka przyjażni ze wszystki- 
mi narodami miłuiącym: pokój. 

W daiszym ciągu swego prze. 
mówienia Apostoli podkreślił, że 
resztki rozproszonych i obalo- 
nych klas wvzyskiwaczy — Ku- 
łacy, szpiedzy i agenci w służ- 
bie imperialistycznych rządów 
i faszystów titowskich — ma- 
rzą o przywróceniu kapitalizmu 
oraz panowania obszarników i 
fabrykantów w naszym kraju 
— mówił referent. Ludzie ci po- 
winni jednak pamiętać, że 
wszelka próba zamachu na re- 
wolucyjne zdobycze naszego 
narodu. na jego wolność i nie- 
zawisłość zostanie bez litości 


pracy narodu rumuńskiego sto- 
ją siły zbrojne kraju, wychowa. 
ne przez naszą partie w duchu 
socjalistycznego patriovyzmu i 
proletariackiego internacjonali- 
zmu, otoczone miłością całego 
naszego ludu pracującego. 

Naród rumuński — oświad- 
czył na zakończenie Apostol 
wśród burzliwych oklasków — 
dumny jest z tego, że po upły- 
wie zaledwie 8 lat od dnia wy- 
|zwolenia kraju przez sławną 
Armię Radziecka. może wpi- 
sąć do swojej nowej konstytu- 
cji taxie zdobycze. Zdobycze te 
świadczą o tym. że nasz naród, 
pod przewodem Rumuńskiej 
Partii Robotniczej, idzie słusz- 
ną drogą, drogą wiodącą do 
zwycięstwa socjalizmu i poko- 
ju, drogą Marksa, Engelsa, Le- 
nina, Stalina. 


© = Przemówienie szefa delegacji radzieckiej 
W. W. Kuzniecowa 


W imieniu Rządu Radzieckie- 
'go i Komitetu Centralnego 
 Wszechzwiązkowej Partii Ko- 
munistycznej, w imieniu naro- : 
du radzieckiego, jak również 
osobiście w imieniu wielkiego | 
Stalina. deiegacia radziecka po- 
zdrawia serdecznie Was i caly 
naród rumuński i składa gorą- 
ce życzenia z okazj. wielkiego 
świeta narodowego — 8 rocz- 
nicy wyzwoienła Rumunii spod 
arzma faszystowskiego. 

W wyniku historycznego na 
miarę światową zwycięstwa 
Związku Radzieckiego nad fa- 
szyzmem niemieckim i wyżwo- 
lena Rumunii przez Armię Ra- 
dziecką. wasz naród obalił dyk- 
taturę faszystowską, uwolnił się 
na zawsze od 
| imperialistycznego. 
| Władza ludowo - demokra- 
| ne marzenia narodu rumuńskie- 
go — zrealizowała reformę rol- 
ną. przekazując ziemię obszar- 
niczą chłopom. znacjonalizowa- 
ła przemysł, transport, banki i 
w ten sposób zlikwidowała 
ustrój  obszarniczo - kapitali- 
styczny, system wyzysku czło- 
| wieka przez człowieka oraz 
| stworzyła warunki ekonomiczne 
"i polityczne dla pomyślnej rea- 
lizacjj budownictwa socjali- 
stycznego. Partia Robotnicza ź 
|wypróbowanym przywódcą to- 
'warzyszem Gheorghiu - Dejem 
na czele prowadzi pewnie na- 
ród rumuński drogą budowy 
socjalizmu. 

Opierając się na przyjaźni i 
bezinteresownej 
zku Radzieckiego. wykorzystu- 
jąc jego przebogate doświad- 
czenia w dziedzinie budowy so- 
cjalizmu, masy pracujące wa- 
szego kraju, rozwinąwszy na 
szeroka skalę współzawodni- 
ctwo socjalistyczne. pomyślnie 
wykanują i przekraczają 5-let- 
ni plan rozwoju gospodarki na- 


| 


rodowej. 
Naród radziecki z wielką 
uwagą i sympatią śledzi wa- 


sze sukcesy. Cieszymy się szcze- 


| Budujecie obecnie — oświad- 


obcego ucisxu | 


|tyczna urzeczywistniła odwiecz- | 


pomocy Zwią- | 


rzófże w waszym kraju umac- 
niają się z każdym dniem po- 
z„ycje socja!:stvczne. rośnie 
przemysł socjalistyczny, prze- 
kształca się na zasadach so- 
cjalistycznych rolnictwo. 


'czył Kuzniecow — nowe spo- 
łeczeństwo. w którym realizo- 
wana jest coraz szerzej pod- 
stawowa zasada socjalizmu: od 
każdego według jego zdolności, 
|każdgemu według jego pracy. 
Wielkie znaczenie dla rozwo- 
ju ekonomicznego i dła umoc- 
(„nienia państwa ludowo - de- 
'mokratycznego ma fakt, że Ru- 
munia. Związek Radziecki i 
kraje demokracji ludowej połą- 
l czone są ścisłvmi stosunkami 
przyjaźni i współpracy na pod- 


lstawie wzajemnej pomy bra- 
i terskiej. 

Przyjaźń miedzy naszymi mi- 
lującymi wolność narodami 
l nabiera szczególnej wagi w 
czasach. gdy imperialiści ame- 
rykańsko - angielscy usiłują 
wtrącić świat w otchłań no- 
wej wojny. 

Dla zrealizowania swych o0- 
błędnych planów zdobycia pa- 
nowania nad światem, imperia- 
liści amerykańscy wykorzystu- 
ją jak najbardziej cyniczne i 
brudne środki walki. Rząd Tru- 
mana wydaje setki milionów | 
dolarów na przekupywanie | 
| morderców į dywersantów, Wy- 
syłając ich na robotę dywer- 
syjną do miłujących pokój kra- 
jów demokratycznych. 

W swoich zbrodniczych kno- 
waniach imperialiści amerykań- 
scy rezerwują specjalne miejsce 
dla faszystowskiej kliki Tito— 
Rankowicza, która sprzedała 
swój naród, odebrała mu zdoby- 
cze rewolucyjne, przywróciła 
stosunki kapitalistyczne w Ju- 
gosławii, przekształciła kraj w 
nar$ędzie realizacji planów im- 
perialistycznych, 

Rośnie jednak — podkreślił 
Kuzniecow — fala protestu lu- 
dów przeciwko imperialistycznej 
polityce głodu, nędzy i wojny 


w całym świecie kapitalistycz- 


nym. 
Potężnym, niezwyciężonym 
ruchem narodów w obronie 


swej wolności i niezawisłości 
przeciwko przygotowaniom wo- 
jennym jest — podkreślił na- 
stępnie mówca — ruch obroń- 
ców pokoju. Doznawszy strasz- 
liwych skutków drugiej wojny 
światowej narody nie chcą no- 
wej krwawej rzezi, zdecydowa- 
ne są obronić sprawę pokoju, u- 


daremnić zbrodnicze plany pod- | 


żegaczy do nowej wojny świa- 
towej. Narody miłujące wolność 
zespalają się jeszcze bardziej 
wokół potężnej ostoj pokoju — 
Związku Radzieckiego, wokół 
swego wodza ji nauczyciela, 
wielkiego chorążego pokoju to- 
warzysza Stalina! 
Przypominając, że naród ru- 
muński zamanifestował swą go- 


towość obrony pokoju składa- | 


jąc 11 milionów podpisów pod 


apelem Światowej Rady Poko- | 


ju o zawarcie paktu pokoju 
Kuzniecow powie- 
dział na zakończenie: 


| 


i między pięcioma wielkimi mo- | 
i carstwami, 


W tym pamiętnym dniu na- 
ród radziecki składa bratniemu 
narodowi rumuńskiemu naiser- 
deczniejsze życzenia dalszych 
sukcesów w walce o przedter- 
minowe wykonanie planu 5-let- 
niego, o trwały pokój, o nowe 
osiągnięcia na drodze budowni- 
ctwa socjalistycznego. Chwała 
narodowi rumu)tskiemu i jego 
rządowi z wypróbowanym przy- 
wódcą towarzyszem Gheorghiu- 


[pern na czele! Chwała Ru- 


muńskiej Partii Robotniczej — 
organizatorowi i inspiratorowi 
walki narodu rumuńskiego © 
pokój į socjalizm! Niechaj krze- 
pnie niewzruszona przyjaźń i 


|braterski sojusz narodów Zwią- 


zku Radzieckiego i Rumuńskiej 
Republiki Ludowej! Niech żyje 
mądry wódz j nauczyciel mas 
pracujących całego świata, naj- 
lepszy przyjacie! narodu rumuń- 
skiego wielki Stalin! 


Zebrani przerywali wielokvot- 
nie przemówienie Kuzniecowa 
burzliwymi oklaskami, a koń- 
cowe jego słowa przyjęli długo- 


trwałą owacją. 


Złożenie wieńców pod pomnikiem 
żołnierzy radzieckich 


(1) BUKARESZT (PAP). 


mach obchodu 8 rocznicy wy- 
zwolenia Rumunii spod jarzma 
faszystowskiego przez bohater- 
ską Armię Radziecką uroczy- 
ste złożenie wieńców u stóp 
pomnika żołnierzy Armii Ra- 
dzieckiej poległych w walkach 
o niepodległość narodu rumuń- 
skiego. 

Na uroczystość złożenia wień- 
ców przybyli członkowie rządu 
Rumuńskiej Republiki Ludowej 
oraz członkowie Biura Polity- 
cznego Rumuńskiej Partii Ro- 
botniczej z Gheorghiu-Dejem na 
czele. Obecna była również ra- 
dziecka delegacja rządowa z 
W. Kuzniecowem na czele, oraz 


W ;, delegacje innych państw 
, Bukareszcie odbyło się w ra- 


za- 
przyjaźnionych. 

Przy dźwiękach hymnu żałob- 
nego złożyli wieńce w imieniu 
[Rady Ministrów Rumuńskiej 
Republiki Ludowej i KC Ru- 
muńskiej Partii Robotniczej — 
Gheorghiu-Dej i dr. Petru Gro- 
za. Następnie wieniec złożyła 
radziecka delegacja rządowa. 

EE 

(€) WARSZAWA (PAP) W 
dniu 23 bm. Ambasador Nad- 
zwyczajny i Pełnomocny Włoch 
w Polsce Pan Giovanni Battista 
Guarnaschelli złożył wizytę 
Przewodniczącemu Prezydium 
Rady Narodowej w m. st. War- 
szawie, Jerzemu  Albrechtowi, 


zdławiona. Na straży pokojowej | 


| 


i 


| nej w wyborach 1952 r. 


Nr 236 


Depesza Gheorghiu Deja 
do Generalissimusa Stalina 


Q 0 MOSKWA (PAP). Prze- 


wodniczący Rady Ministrów 
Rumuńskiej Republiki Ludo- 
wej G. Gheorghiu Dej przesłał 
do Przewodniczącego Rady Mi- 
nistrów ZSRR J. W. Stalina 
depeszą następującej treści: 

Drogi Towarzyszu Stalin! 

W dniu 8 rocznicy wyzwole- 
nia naszej ojczyzny przez sław- 
ną Armię Radziecką naród Ru- 
muńskiej Republiki Ludowej 
kieruje swe myśli ku Wam, 
wielkiemu organizatorowi zwy- 
cięstwa nad faszyzmem, chorą- 
żemu walki narodów o pokój, 
genialnemu nauczycielowi mas 
pracujących całego świata oraz 
przesyła Wam gorące pozdro- 
wienia, dając wyraz swym 
uczuciom miłości, wdzięczności 
i oddania. 

Nasz naród zawdzięcza swą 
wolność siłom zbrojnym Związ- 
ku Radzieckiego, żołnierzom i 
oficerom Armii Radzieckiej, 
którzy przelali krew w walce 
o wyzwolenie naszej ojczyzny 
spod ucisku hitlerowskiego. 

Naród nasz czci świecie pa- 
mięć bohaterów radzieckich, 
wyzwolicieli naszej ojczyzny. 

Zwycięstwa Armii Radzie- 
ckiej, która wykonała swą szla- 
chetną misję wyzwoleńczą, dały 
naszemu narodowi możność uję- 
cia swych losów we własne rę- 
ce, obalenia dyktatury  faszy- 
stowskiej, ustanowienia władzy 
ludowej i wkroczenia na drogę 
budowy socjalizmu. 

Naród rumuński żywi gorącą 
wdzięczność dla wielkiego na- 
rodu radzieckiego, dla rządu 
radzieckiego, dla Komunisty- 
cznej Partii Związku Radzie- 
ckiego i osobiście dla Was, dro- 
gi Józefie Wissarionowiczu, za 
stałą wszechstronną pomoc u- 
dzielaną nam na wszystkich od- 
cinkach budownictwa socjali- 
stycznego. Pomoc ta jest wspa- 
niałym wyrazem ideologii inter- 
nacjonalizmu 'proletariackiego 
oraz polityki braterstwa 1 
współpracy między narodami, 
leżących u podstaw wzajem- 
nych stosunków między kraja- 
mi obozu socjalizmu i pokoju. 
obozu, któremu przewodzi 
Związek Radziecki. 

Cieszymy się mogąc Wam za- 


komunikować, że masy pracu- 
jące Rumuńskiej Republiki Lu- 
dowej witają 8 rocznicę wy- 
zwolenia swej ojczyzny nowymi 
osiągnięciami w dziedzinie in- 
dustrializacji socjalistycznej, 
elektryfikacji kraju, mechani- 
zacji gospodarki rolnej, podnie- 
sienia stopy życiowej mas pra- 
cujących, umocnienia władzy 
ludowej. 

Dyskusja ogólnonarodowa nad 
projektem nowej konstytucji 
Rumuńskiej Republiki Ludowej 
przekształciła się w poteżną 
manifestację woli narodu ru- 
muńskiego, woli obrony poxoju, 
swej wolności, owoców swej 
pracy i walki o szczęśliwe ży- 
cie. Naród nasz, ożywiony dąże- 
niem do kontynuowania swojej 
pokojowej pracy twórczej, ceni 
głęboko pokój i zdecydowany 
jest obronić go. 

W przyjaźni i sojuszu z wiel- 
kim Związkiem Radzieckim wi- 
dzi on rękojmię pokoju, swej 
niezawisłości i suwerenności na- 
rodowej. Wspaniałe sukcesy o- 
siągnięte przez naród radziecki 
budowniczego komunizmu, 
pod Waszym genialnym kierow= 
nictwem, promienne perspekty- 
wy, które otwiera przed Związ= 
kiem Radzieckim piąty plan 5- 
letni, wzmacniają przekonanie 
milionowych rzesz ludzi pracy 
naszego kraju, że słuszna spra- 
wa pokju, demokracji i wolno- 
ści narodów  zatriumfuje nad 
zbrodniczymi planami imperia- 
listów  amerykańsko - angiel- 
skich, podżegaczy do nowej 
wojny i ciemiężców narodów. 

Niech żyje wielki naród ra- 
dziecki! Niech żyje i krzepnie 
wielki Związek Radziecki — 
ostoja pokoju, wolności i przy» 
jaźni narodów! Niech żyją okry= 
te chwałą siły zbrojne ZSRR! 
Niech żyje na wieki przyjaźń 
rumuńsko - radziecka! Chwała 
wielkiemu geniuszowi pracują- 
cej ludzkości, ojcu i najlepsze- 
mu przyjacielowi narodu ru- 
muńskiego, nauczycielowi mas 
pracujących całego świata — 

ielkiemu Stalinowi! 
Przewodniczący Rady Ministrów 
Rumuńskiej Republiki Ludowej 


G. GHEORGHIU DEJ 


Życzenia spółdzielców polskich 
dla spółdzielców rumuńskich 


(f WARSZAWA (PAP). Cen- 


jtralny Związek Spółdzielczy z 


okazji Święta Narodowego Ru- 
muńskiej Republiki Ludowej 
przesłał do bratniej organizacji 
w Bukareszcie depeszę, w któ- 
rej czytamy m. in.: 

„Z okazji 8 rocznicy wyzwo- 
lenia Waszego kraju przez bo- 


haterskie wojska radzieckie i. 


|obalenie dyktatury faszystow= 
| skiej przez patriotyczne siły lu- 
| dowe. w imieniu spółdzielców 
| polskich przesyłamy Wam bra- 
jterskie pozdrowienia wraz z ży- 
,czeniami dalszej owocnej pracy 
idla zbudowania socjalizmu w 
,Waszym kraju, dla dobra mas 
pracujących i utrwalenia poko- 
iu światowego". 


l 
Wydanie książkowe dokumentów 


XTX Zrazdu WKP) 


(t) MOSKWA (PAP). Nakła- 
dem państwowego wydawnic- 
twa literatury politycznej ZSRR 
ukazały się broszury zawiera- 
jące opublikowane w prasie 
przed kilku dniami dokumenty 
XIX Zjazdu WKP(b). 

Broszury pt. „Projekt KC 
WKP(b) Dyrektywy XIX Zjazdu 
Partii w sprawie piątego pięcio- 


| letniego planu rozwoju ZSRR na 
lata 1951—1955* oraz „Projekt 
RC WKP(b) Tekst zmienionego 
statutu Partii* ukazały się w 3- 
milionowym nakładzie. 


Nakładem wydawnictwa „Pra- 
wda“ ukażą się również powyż= 
sze dokumenty w formie bro» 
szur. 


Zakończenie VI Zjazdu 
Związku Chłopów Japońskich 


(() MOSKWA (PAP). Agencja 
TASS donosi z Tokio, że w 
dniach 20—22 bm. odbył się VI 
Zjazd Związku Chłopów Japoń- 
skich z udziaiem 600 delegatów 
z 33 prefektur, Zjazd omówił 
i zatwierdził program działania 
Związku i powziął uchwałę w 
sprawie walki 


przeciwko two- 


rzeniu baz wojennych w Ja- 
ponij oraz przeciwko remilita- 
ryzacji kraju, Uchwalony przez 
Zjazd program działania Zwią= 
zku podkreśla, że największymi 
wrogami chłopów japońskich są 
reakcyjne siły feudalne, na któ- 
rych opiera się sprzedajny rząd 
Joszidy, 


Oświadczenie KP USA 


w związku z wy 


(1) NOWY JORK (PAP). Kra- 
jowy Komitet Komunistycznej 
Partii USA postanowił zwołać 
6 września br. w Nowym Jor- 
ku jednodniową konferencję 
dla omówienia działalności pal- 
tii w okresie kampanii przed- 
wyborczej. 

W wydanym w związku ztym 
oświadczeniu, Komitet Krajo- 
wy stwierdza, że partia komu- 


nistyczna wysunie swych kan- | 


dydatów do lokalnych władz w 
stanach Nowy Jork, New Jer- 
sey, Massachusetts i w kilku 
innych stanach. 

Ogłoszony w prasie projekt 
„platformy partii komunistycz- 
ra podstawowe żądania partii 
w dziedzinie polityki zagranicz- 
nej i wewnętrznej. 

W związku z tym, że „przy- 
tłaczająca większość narodu a- 
merykańskiego pragnie pokoju 
i braterskich stosunków ze 
wszystkimi krajami“ partia ko- 


munistyczna domaga się na- 


Na marginesie 


zawie- | 


borami w 1952 r. 


tychmiastowego zawarcia ro- 
zejmu w Korei, zakazu broni 
atomowej i wojny bakteriologi- 
cznej, zrzeczenia się baz wojen- 
nych, wycofania wojsk okupa- 
cyjnych z Japonii, stworzenia 
zjednoczonych, demokratycz= 
nych Niemiec i ustanowienia 
normalnych stosunków kandlo- 
wych z ZSRR, Chinami i kra- 
jami demokracji ludowej. 

| W dziedzinie polityki wewnę- 
trznej Komunistyczna Partia 
USA żąda uchylenia ustaw 
reakcyjnych MeCarrona i Taft- 
Hartley'a, ogioszenia amnestii 
dla wszystkich więźniów polity- 
cznych oraz zakazania drogą 
ustawową prześladowania Mu- 
rzynów i wszystkich innych 
grup narodowościowych i wy- 
znaniowych. 

W zakończeniu projekt pod- 
kreśla, że najważniejszym za- 
daniem narodu amerykańskiego 
jest walka przeciwko  grożbie 
wojny i faszyzmu, walka o po- 
kój i demokrację. 


Podobieństwo 


W międzynarodowym orga- 
nie faszystów „Nation Europa“, 
wychodzącym w Koburgu, u- 


| kazał się artykuł niejakiego Hu- 


gues Saint Connat z Paryża za- 
tytułowany „Mit Petaina jest 
rzeczywistością”, 

O co chodzi p. Connat? Otóż 
p. Connat wysławiając Petaina 
— zdrajcę i kolaboranta potę- 
pionego przez naród francuski 
pociesza się, że „idee“ Petaina 


kontynuuje obecny premier 
francuski Pinay. 
„Pinay — pisze p. Connat — 


jest człowiekiem naszych cza- | 


sów właśnie dlatego, że myśli. 
które wypowiada, 
którą prowadzi i cele do któ- 
rych zmierza z niezwykłą do- 
kładnością przypominają to 


polityka. 


wszystko, w co wierzył i usilo- 
wał urzeczywistnić Petain.“ 

Mówiąc wyrażnie, podobień- 
stwo między Peiainem a Pi- 
nay'em, polega na tym, że 
pierwszy kolaborował, a drugi 
kolaboruje z okupantami Fran- 
cji, że pierwszy sprzedał. a dru- 
gi sprzedaje Francję okupan- 
tom. 

I choć wszyscy o tym wiedzą 
jest rzeczą wątpliwą. by pre- 
mier Pinay był zachwyctonu ar- 
tykułem w „ation Europa", 

Do jednak peine aprobaty a- 
nalogie, przenrowzdzone przez 
| faszystowskich  rzecznen ~ wiw 
od zdrady, na pewno panu pre- 
| mierowi popularności nie przy- 
Sporzą... 


KAD. 


ań. l. 


Spotkania młodzieży z pilotami 
sportowymi i wojskowymi 


(f) W czasie trwania „VI Ty- 
godnia Lotnictwa“ odbywają się 
liczne spotkania młodzieży z 
pilotami sportowymi i wojsko- 
wymi, Podczas tych spotkam 
młodzi robotnicy, chłopi i ucz- 
niowie gorąco manifestują swo- 
je przywiązanie do naszego słu- 
żącego sprawie pokoju ludowe. 
go lotnictwa, 

W Warszawie. z inicjatywy 
ZMP — realizującego z zapa- 
łem uchwałę historycznego Ple- 
num ZG ZMP o objęciu przez 
młodzież szefostwa nad lotnic- 
twem, spotkania młodzieży z pi. 
lotami sportowymi i wojskowy- 
mi odbyły się w kilku najwię- 
kszych zakładach pracy. M, in. 
młodzi robotnicy z Zakładów 
im. 1 Maja gorąco i serdecznie 
powitali przybyłą do nich dele. 
gację jednostki Wojsk  Lotni- 
czych. Jeden z członków dele- 
gacji — oficer Zdzisław Kar- 
kowski opowiedział zebranej 
młodzieży o historii oraz o bo- 
jowych tradycjach naszego od- 
rodzonego lotnictwa, wojskowe- 
go, wychowanego na wzorach 
Stalinowskich Sokołów. 


sław Karkowski — spełniły się 


„Dzisiaj — powiedział Zdzi- 


marzenia tysięcy młodych 
chłopców i dziewcząt, którym 
Polska Ludowa otworzyłą sze- 
roką drogę do zdobycia wiedzy 
i opanowania nowoczesnej tech- 
niki lotniczej. Objęcie prze” 
ZMP szefostwa nad Wojskami 
Lotniczymi nakłada na nas — 
pilotów wojskowych obowiązek 
bprzodowania w wyszkoleniu bo. 
jowymi i politycznym, w lep- 
szym opanowaniu sprzętu, aby- 
*my mogli dorównać naszym 
braciom — przodownikom pra- 
cy z fabryx, kopalń, hut i spół- 
dzielni produkcyjnych*. 
Podobne spotkanie odbyło sie 
w Zakładach im. gen. Świer- 
czewskiego gdzie młodzież ser- 
decznie powitała przodowników 


wyszkolenia bojowego i polity- 
cznego Wojsk Lotniczych. 


W parku praskim Liga Lotni. 
cza uruchomiła wieżę skoków 
spedochronowych 


W Szczecinie w niezwykle 


serdecznej atmosferze odbyło 


się w Klubie Międzynarodowej 
Prasy i Książki spotkanie mło- 
dzieży szczecińskich zakładów 
pracy ze sportowcami-pilotami 
Ligi Lotniczej, Podczas spotka- 
nią przodownicy pracy z zakła- 
ców i piloci sportowi podzielili 
się swymi doświadczeniami i 
osiągnięciami w pracy zawo- 
dowej oraz w uzyskiwaniu co- 
raz lepszych wyników sporto- 
wych. Przodujący piloci LL — 
Barbara Sadowska i Ryszard 
Dąbrowski zapoznali zebranych 
z zadaniami i celami Ligi Lot- 
niczej. Młodzi robotnicy z huty 
„Szczecin* ze stoczni i innych 
zakładów postanowili zorgani. 
zować u siebie nowe koła Ligi, 


Objęcie przez ZMP szefostwa 
nad naszym lotnictwem, jak 
również coraz lepsze wyniki 
naszych pilotów sportowych — 
przyczyniają się do wzrostu po- 
pularności Ligi Lotniczej. Do- 
wodem tego są nowe koła LL, 
powstające w różnych miejsco. 
wościach naszego kraju. Np. w 
woj. olsztyńskim powstało w br. 


: przeszło 200 nowych kół LL. 


Ponad 27 milionów eqzemplarzy nowych 
podręczników otrzyma w br. młodzież szkolna 


(a) Dzięki poważnym nakła- 
dom finansowym Państwa w 
bieżącym roku przygotowana zo- 
stała znaczna ilość podręczni- 
ków szkolnych, wszelkich pomo- 
cy naukowych oraz uzupełniono 
wyposażenie szkół w sprzęt i 
przybory. Na potrzeby młodzie- 
ży szkół ogólnokształcących od- 
dano 25 milionów egzemplarzy 
nowowydanych podręczników, 
które już w tej chwili ucznio- 
wie mogą nabywać w księgar- 
niach Domu Książki oraz w 
sklepach Gminnych Spółdzielni. 
Przeprowadzona również zosta- 
ła akcja skupu podręczników 
używanych w ub. roku, które 
zgodnie z programem nauczania, 
obowiązują nadal, 

Duże nasycenie rynku księ- 
garskiego umożliwi każdemu 
uczniowi posiadanie własnego 
kompletu podręczników, co jest 
niezbędnym warunkiem dobrej 
pracy w szkole. Również na 
ogół zadowalająco przedstawia 


się zaopatrzenie w podręczniki 
młodzieży szkół zawodowych. 
Państwowe Wydawnictwa Szkol- 
nictwa Zawodowego w latach 
1951 i 1952 wypuściły na rynek 
około 250 tytułów w łącznym 
nakładzie przeszło 2 milionów 
egzemplarzy. Przetłumaczono 0- 
koło 100 podręczników radziec- 
kich dla zasadniczych szkół za- 
wodowych i techników. 


W nadchodzącym roku szkoły 
ogólnokształcące otrzymały za 
pośrednictwem Centrali Zaopa- 
trzenia Szkół „CEZAS* pomoce 
naukowe oraz wyposażenie na 
łączną sumę 77 milionów 609 ty- 
sięcy złotych. 


W okresie przedwojennym, 
kiedy kredyty na zakup pomo- 
cy szkolnych zajmowały jedno 
z ostatnich miejsce w budżetach 
szkół, naukę prowadzono naj- 
częściej bez niezbędnych pomo- 
cy dydaktycznych. Obecnie po- 


wstała w Polsce Ludowej spe- 
cjalna gałąź przemysłu państwo- 


wego, która produkuje i do- 
starcza do szkół pomoce do na- 
uki fizyki, geografii, chemii, 
biologii, historii i innych przed- 
miotów. 

W zaopatrzeniu szkół znaczną 
rolę odegrały komitety rodziciel- 
skie į opiekuńcze, które z zao- 
szczędzonych lub zebranych fun- 
duszów kupowały mapy, wykre- 
sy, przyrządy optyczne itp, Np. 
komitet rodzicielski w groma- 
dzie Oleśno woj. opolskie zaku- 
pił mikroskop, którym posługi- 
wać się będzie młodzież przy 
nauce biologii. 

Kredyty przeznaczone na wy- 
posażenie warsztatów szkół za- 
wodowych są w tym roku wyż- 
sze od sum przewidzianych na 
ten cel w roku ubiegłym, War- 
sztaty szkolne otrzymają m. in. 
około 600 nowych obrabiarek. 
Należy podkreślić, że znaczna 
większość tych maszyn, bo aż 
500, wyprodukowana została w 
warsztatach szkolnych szkół za- 
wodowych, 


A bawełniczki brak... 


„W łódzkich sklepach z pa- 
smanterią odczuwa się dotkliwy 
brak bawełny do cerowania... 
Sytuacja tego rodzaju istnieje 
też w Warszawie“ — pisze w li- 
ście do redakcji czytelnik nasz 
—ob. Lech Szczucki, 

Dodajmy od siebie: nie tylko 
w Łodzi i Warszawie. 

W poszukiwaniu przyczyn te- 
go stanu rzeczy, odbyliśmy wę- 
drówkę po nitce do kłębka, A 
więc ze sklepu z pasmanteria, 
w którym dowiedzieliśmy się, 
że bawełniczki nie ma, nurto- 
wani pytaniem „dlaczego“, tra- 
fiamy do Centrogalu, tj. Cen- 
trali Handlowej, która powinna 
analizować i formułować po- 
trzeby rynku. 

Powinna... 

W rzeczywistości planowane 
zapotrzebowanie bawełniczkj na 
rok bieżący wyraża się liczbą 
znacznie mniejszą od faktycz- 
nego zapotrzebowania rynko- 
wego. 

Przyczyny? Centrogal spełnił 
wprawdzie pierwszy warunek 
planowania — zanalizował zapo- 
trzebowanie rynku na baweł- 
niczkę. Znacznie gorzej jednak 


rzecz miała się ze sformułowa- 
niem wymagań stawianych pro- 
dukcji, 

W rezultacie Departament 
Planowania Ministerstwa Han- 
dlu Wewnętrznego zaakceptował 
zaniżony w stosunku do potrzeb 
plan. 

Przejdźmy z kole] do pro- 
dukcji. Bawelmiczkę produkują 
PZPB im. Hanki Sawickiej w 
Łodzi. Fabryka ta wyrabia rów- 
nież nici, pracuje na pełnym. 
trzyzmianowym obciążeniu. W 
I kwartale br. wyprodukowała 
ona tylko 25 proc. zapłanowa- 
nej ilości omawianego artykułu. 

Ponieważ potrzeby rynkowe 
były naglące, o czym świadczy 
między innymi list naszego ko- 
respondenta, a także wiele in- 
nych sygnałów z terenu — De- 
partament Planowania Minister- 
stwa Przemysłu Lekkiego w 
dniu 8 kwietnia br. podwyższył 
dwukrotnie kwartalną produk- 
cję bawełniczki w fabryce im. 
Hanki Sawickiej. Równocześnie 
po to, aby zakład ten odciążyć, 
przerzucił pewną ilość produkcji 
nici do zakladu w Nowej Soli. 
Zapomniał jedynie o pewnej 


Z ZAGADNIEŃ 


,drobnostce. O kontroli wykona- 


nia wydanego zlecenia. 

W II kwartale wykonanie pla- 
nu produkcji bawełniczki wy- 
rażało się liczbą stanowiącą o- 
koło 30 procent zaplanowanej. 

Tak więc podwyższony ze 
względu na potrzeby ryaku plan 
— zawisł w próźni. Wprawdzie 
Ministerstwo jest w posiadaniu 
pisma PZPB z dnia 10.VI, 
stwierdzającego, że produkcja 
czerwcowa osiągnie planowaną 
wysokość, cóż kiedy nie pisem- 
ne a faktyczne wykonanie pla- 
nu wyraża się liczbą o połowę 
mniejszą. 

Z wymiany korespondencji 
wynika, że wszystkie zaintere- 
sowane instytucje przejawiają 
na piśmie dobrą wole: Minister- 
stwo — podwyższając plan, Cen- 
trogal — domagając się jego 
podwyższenia, fabryka — za- 
pewniając o jego realizacji. 

Ale same, choćby najpiękniej- 
sze zapewnienia bez realizacji 
zwiększonego planu produkcyj- 


rego — nie zaspokoją potrzeb 
konsumenta. 
A oto przecież jedynie chodzi. 
(lik) 


TRYBUNA LUDU 


Delegacje 
francuska i belgijska 
zwiedziły Wrocław 


(1) Delegacje francuskich i 
belgijskich działaczy ruchu o- 
brońców pokoju przybyły do, 


| Wrocławia, gdzie w dniu 23 bm 


były w gościnie u robotników 
Pafawagu. 

Serdecznie witani przez ro- | 
botników goście zwiedzili hale 
produkcyjne Pafawagu. Uczest- 
|uików wycieczki szczególnie in- 
teresowały osiągniecia robotni- 


| czesne urządzenia socjalne fa- 
| bryki. 

Po zwiedzeniu miasta 1 odbu- 
dowanej przez państwo zabyt- 
kowej katedry, goście zagrani- 
czni opuścili Wrocław udając 
się w dalszą podróż po kraju 


Sukces zalogi 
Zakładów Szkła 
Gospodarczego w Krośnie 


(f) Dnia 21 bm. załoga Zakła- 
| dów. Szkła Gospodarczego w 
Krośnie wykonała zadania pro- 
dukeyjne, przewidziane planem 
na 1952 rok. 

Sukces ten załoga zawdzięcza 
znacznemu zmechanizowaniu 
prac przy produkcji szkła krze- 
| mowo-borowego. 

Przeszkolenie młodzieży umo- 
żliwiło stworzenie brygad mło- 
dzieżowych, które pracując przy 
produkcji  fiolek  penicylino- 
wych, podniosły wydajność o 
75 proc. w stosunku do ub, ro- 
ku. 


Sprzedaż kiermaszowa 


przyborów szkolnych 


(f) W związku ze zbliżającym 
się początkiem roku szkolnego, 
celem ułatwienia młodzieży zao- 
patrzenia się we wszystko co 
jest im do pracy w szkole po- 
trzebne Przedsiębiorstwa Miej- 
skiego Handlu Detalicznego or- 
ganizować będą w całym kraju 
w okresie od dnia 25 sierpnia 
do dnia 10 września br. sprze- 
daż  kiermaszową wszelkich 
przyborów szkolnych. 

Ogłoszenia o miejscu i go- 
dzinach sprzedaży kiermaszo- 
wej będą umieszczone we wszy- 
stkich szkołach. 


Kursy dla kierowników 
świetlic wiejskich 

(a) W zabytkowym pałacu 
z XVII w. w Otwocku Wiel- 
kim k. Karczewa, od stycznia 
br. zostały uruchomione przez 
Ministerstwo Kultury i Sztuki 
miesięczne kursy dla kierowni- 
ków świetlic wiejskich. Kursy te 
mają za zadanie przygotowanie 
nowych kadr, które będą pra- 
cowały nad szerzeniem nowej. 
socjalistycznej kultury na wsi. 
Obecnie na kursie w Otwocku 
Wielkim znajduje się 159 osób. 
Są to synowie robotników i 
chłopów, wytypowani na kurs 
przez gminne i powiatowe ra- 
dy narodowe. Prawie połowa 
uczestników kursu brała udział 
w warszawskim Zlocie. 


Zajęcia na kursie obejmują 
wykłady z zagadnień społecz- 
no-politycznych, wykłady o for- 
mach pracy świetlicowo-oświa- 
towej i o zagadnieniach orga- 
nizacyjnych. Część dnia po- 
święcona jest nauce prowadze- 
nia zabaw i gier ruchowych. 

Dużą uwagę zwraca się na 
samokształcenie. Uczestnicy 
kursu podzieleni są na 5 grup 
samokształceniowych. Przy po- 
dziale bierze się pod uwagę 
zamiłowania i uzdolnienia kur- 
santów. 


ków w produkcji oraz nowo- | 


PARTYJNYCH 


Podnieść rolę zebrań partyjnych 


Zebrania partyjne są poważ- 
rą szkołą wychowania człon- 
ków partii. Mobilizują one do 
realizacji polityki naszej partii. 
rozwijają politycznie członków 
partii, podnoszą jch aktywność. 
mają poważny wpływ na cało- 
kształt działalności organizacji 
partyjnej. 

Na VII 
Centralnego towarzysz 
mówił: 

„Troszczyć się należy coraz 
bardziej i wytrwale o wzbo- 
gacenie treści naszego życia 
partyjnego, o rzeczowość i na- 
pięcie ideowe naszych zcbrań 
partyjnych. Mniej ogólników i 
gadulstwa, więcej konkretnych 
spraw, więcej Śmiałej krytyki 
i wzajemnej samokrytyki". 

Wiązać 
zagadnienia polityczne 

z problematyką zakładu 

Żywość i konkretność dysku- 
sji, opanowanie postawionego 
zagadnienia zależą w dużym 
stopniu od właściwie przygoto- 
wanego referatu. 

Niedawno na zebraniach par- 
tyjnych wygłaszane były refe- 
raty na temat legitymacji par- 
tyjnej w związku z uchwałą KC 
PZPR w tej sprawie. Przyj- 
rzyjmy się ich przebiegowi w 
dwóch różnych organizacjach 
partyjnych. 

Referat na temat legityma- 
cji partyjnej przygotowany 
przez sekretarza i omówiony z 
członkami egzekutywy komitetu 
zakładowego w Warszawskiej 
Fabryce Przyrządów i Uchwy- 
tów („Avia“) w sposób jasny i 
dosiępny przeprowadza jedną 
myśl — czym jest partia, do 
której należymy i dlaczego trze. 
ba strzec legitymacji partyjnej. 
Ciekawe w tym referacie jest 
to, że referent wskazuje „ igl 
przykładzie swojego zakładu 
(współzawodnictwo pracy, wal- 
ka o rytmiczność produkcji, po- 
lepszanie warunków bytowych 
pracowników, organizacja życia 
kulturalnego załogi) — sukcesy 


Bierut 


Plenum Komitetu | 


osiągnięte właśnie dzięki kie- 
rowniczej roli organizacji par- 
tyjnej. 

Referat mówił o poszczegól- 
nych towarzyszach, którzy po- 
rywają za sobą bezpartyjnych, 
którzy na swoim odcinku kon- 
sekwentnie realizują linię na- 
szej partii, 

W ten sposób zbudowany re- 
ferat pobudził lowarzyszy do 
ciekawej dyskusji. Szercko mó- 
wiono o perspektywie rozwoju 
naszej ojczyzny pod przewodem 
partii. Wszyscy towarzysze, na- 
wet najmłodsi, najmniej doś- 
wiadczeni (jak tego dowodzą 
wypowiedzi kilku kandydatów) 
poczuli się bojownikami współ. 
odpowiedzialnymi za to wszy- 
stko, co się wokół nich dzieje. 

Na tle tego zebrania słowa: 
legitymacja partyjna. nabrały 
nowego znaczenia; zabrzmiały 
dla niejednego towarzysza peł- 
niej, dumniej. Takie zebrania 
mobilizują towarzyszy do jesz- 
cze bardziej ofiarnej pracy par- 
tyjnej, 

A oto zebranie partyjne na 
ten sam temat w Państwowych 
Zakładach Wytwórczych Apa- 
ratury Oświetleniowej T-11, 

KD Ochota przysłał gotowy 
referat Nie pracowano nad 
nim w zakładzie. Były w nim 
tylko miejsca dla „uterenowie- 
nia“. Został on odczytany na 
ogólnem zebraniu partyinym, a 
następnie na zebraniach oddzia- 
łowych organizacji partyjnych. 
W niektórych miejscach, gdzie 
trzeba było „uterenowić* refe- 
rat — wstawiono kilka nazwisk 
i ra tym koniec. 

A czy nie należało tu mówić 
o tym. że członkowie partii win_ 
ni w zakładzie odgrywać rolę 
organizatorów mas do walki o 
plan, że zdecydowanie winni 
przeciwdziałać próbom dławie- 
nia krytyki, tak jaskrawo wy- 
siępującym w zakładzie; czy 
nie należąło mówić o tym, że 
'bardziei boiowa i bezkompro- 


B. Gonczarska 


misowa winna być postawa to- 


w fabryce kumoterstwem? Te- 
go jednak w referacie zabra- 
kło. Oczywiście nie wywołał on 
żadnego oddźwięku wśród ze- 
branych. 


Zebranie partyjne 
należy przygotować 


Wytyczne VII Plenum są 0- 
statnio tematem zebrań pod- 
stawowych į oddziałowych or- 
ganizacji partyjnych, 

W tych orgamizacjach party]- 
nych, gdzie egzekutywa uprze- 
dnio  analizowała problemy 
swojego zakładu w świetle wy- 
tycznych VII Plenum, gdzie 
kolektywnie opracowała referat 
i przygotowała członków partii 
— tam zebranie partyjne dało 
poważne rezultaty. 

W Centralnym Zarządzie 
Przemysłu Graficznego po u- 
przednim seminaryjnym omó- 
wieniu referatu towarzysza Bie. 
ruta, problemy VII Plenum by- 
ły głęboko analizowane w po- 
wiązaniu z zagadnieniami wy- 
stępującymi w pracy Central- 
nego Zarządu, A zagadnienia 
są tu poważne. Około 50 zakta- 
dów graficznych i 7 innvch 
ważnych obiektów, podlega 
CZP Graficznego. Każdy z tych 
zakładów ma własną. trudną 
specyfikę. 

Jako jedno z najważniejszych 
zadań, jakie ciążą na organiza- 
cji przy Centralnym Zarządzie, 
wysunięto walkę z biurokra- 
tyzmem i rutyniarskim skost- 
nieniem, występującym jesz- 
cze w pracy niektórych ogniw 
aparatu. I pod tym kątem ana- 
lizowali towarzysze wnioski 
wypływające dla nich ze wska- 
zań VII Plenum, dotyczących 
pracy przemysłu. 

Operując konkretnymi przy- 
kładami, mówiono na zebraniu 
partyjnym o tym, że inspekto- 
'rzy, wyjeżdżajacy w teren. po- 


warzyszy w walce z istniejącym | 


Į winni czuć się nie tylko pra- 
cownikami spełniającymi su- 
miennie bezpośrednie zadanie 
|służbowe. Powinni oni głęboko 
wnikać w sprawy terenu, za- 
sięgać opinii przodujących lu- 
dzi zakładu, nawiązać kontakt 
z miejscową organizacją par- 
tyjną. 

Wytyczne VII Plenum oma- 
wiane były również m. in. na 
zebraniu partyjnym w Ogrod- 
niczych Zakładach Handlowych 
na Ochocie, Zebranie nie zosta- 
ło przygotowane. Nie wycią- 
gnięto tu żadnych wniosków do- 
tyczących dalszej pracy organi- 
zacji partyjnej w OZH. 

A przecież zaopatrzenie sto- 
licy w świeże'warzywa 4 owoce 
jest sprawą b. istotna, wiele 
jest jeszcze na tym odcinku nie- 
dociągnięć i braków. Czyżby 
aparat OZH tak sprawnie pra- 
cował, że VII Plenum nie wy- 
sunęło żadnych nowych proble- 
mów przed organizacją partyj- 
ną instytucji? Bynajmniej. 

Zebrania szeregu organizacji 
partyjnych charakteryzuje fakt, 
że zagadnienia życia wewnątrz- 
zakładowego są sztucznie od- 
rywane od zagadnień polity- 
czrjych. Gdy na porządku dzien. 
nym stają tam sprawy produk- 
cyjne, zebrania zamieniają się 
w narady wytwórcze, gdy zaś 
podaje się pod dyskusję zagad- 
nienia ogólnopolityczne, to czę- 
sto bez powiązania z konkret- 
nymi zagadnieniami zakładu i 
pracy danej organizacji partyj- 
nej, co znów zuboża treść zebra- 
nia į pozbawia je bojowości. 
rzeczowości. 

Mechaniczne „uterenowianie” 
przysłanych przez instancje par- 
tyjne referatów jest niejedno- 
krotnie tego przyczyną. Komi- 
tety dzielnicowe muszą więc 
czuwać nad tym, by materiały 
te stały się podstawą do omó- 
wienia — obok zagadnień ogól- 
no-politycznych — także i za- 
gadnień zakładu oraz zadań, 
stojacych przed daną organjza- 
cja partyjną, Wtedy staną się 


Wzrost potęgi Kraju Rad 
— wzrost sił obozu pokoju 


Bronisław Lewicki 


Zapowiedziany na 5 paździer- 
nika br, XIX Zjazd WKP(b) 
jest wielkim wydarzeniem w 
życiu narodów ZSRR, wielkim 
wydarzeniem międzynarodo- 
wym, drogowskazem dla wszy- 
stkich narodów świata walc:ą- 
cych o pokój i postęp, 

Uwaga całego Świata jest za- 
wsze skierowana na zjazdy 
WKP(b) ponieważ partia bolsze- 
wików jest tą siłą, która jed- 
noczy i porywa za sobą narody 
radzieckie, prowadząc je po 
drodze wielkich zwycięstw, po 
drodze wytyczonej przez geniu- 
szów ludzkości Marksa, Eagelsa 
Lenina į Stalina. 

Ogłoszony projekt wytycznych 
XIX Zjazdu dla piatego planu 
pięcioletniego napawa duma 
każdego miłującego pokój czło- 
wieka, gdyż plan ten zapewnia 
dalszy szybki wzrost potęgi go- 
spodarczej, dalsze umocnienie 
twierdzy międzynarodowego o- 
bozu pokoju — Związku Ra- 
dzieckiego. Aby uzmysłowić so- 
bie tempo zaplanowanego wzro- 
stu produkcji przemysłowej wy- 
starczy powiedzieć, że w ciągu 
pięciolecia nastąpi skok w przy- 
bliżeniu na 70 proc. 

Piąty plan pięcioletni rozwoju 
ZSRR przewiduje szybkie tem- 
po rozwoju przemysłu ciężkiego, 
podstawy socjalistycznej gospo- 
darki planowej, źródła postępu 
całej gospodarki narodowej i 
wzrostu dobrobytu mas pracują- 
cych. 

Zgodnie z planem w ciągu 
pięciolecia od 1951 do 1955 ro- 
ku produkcja surówki żelaznej 
wzrośnie o 76 proc., stali o 62 


proc., walcówki o 64 proc., wę- | 


gla o 43 proc., ropy naftowej 
o 85 proc., energii elektrycznej 
o 80 proc., turbin parowych o 
230 proc., hydroturbin o 780 
proc., kotłów parowych o 270 
proc., urządzeń hutniczych o 85 
proc. itd. 

Równocześnie rozwiną się je- 
szcze bardziej wielkie roboty 
inwestycyjne. Powstanie wiele 
nowych przedsiębiorstw i na- 
stąpi rozbudowa czynnych już 
zakładów przemysłowych, które 
zostaną udoskonalone j unowo- 
cześnione. 

W ciągu płęciolecia zwiększy 
się produkcja przemysłu budo- 
wy maszyn i obróbki metali w 
przybliżeniu o 200 procent. 
Produkcja urządzeń dla wal- 
cowni wzrośnie o przeszło 200 
procent, obrabiarek o zwiększo- 
nej precyzji również o 200 pro- 
cent, ciężkich maszyn kowal- 
skich i pras o 800 procent, przy- 
rządów sterujących i kontrolu- 
jących o 270 procent. Znacznie 
wzrośnie produkcja samocho- 
dów dislowskich, oraz samocho- 
dów o napędzie gazowym. 

Plan przewiduje zwiększenie 
mocy elektrowni przeszło dwu- 
krotnie a elektrowni wodnych 
— trzykrotnie. W toku realiza- 
cji pięciolatki zostanie urucho- 
miona Kujbyszewska elektrow- 
nia wodna o mocy 2 milionów 
100 tysięcy KW, oraz elektrow- 


916 tysięcy KW. Ten ogromny 
| przyrost energii elektrycznej 
przyczyni się do dalszej mecha- 
|nizacji rolnictwa i coraz więk- 
szego wypierania pracy recznej 
przez pracę zmechanizowaną. 

Równocześnie z szybkim tem- 
pem rozwoju przemyslu ciężkie- 
go nastąpi szybki rozwój prze- 
mysłu lekkiego produkującego 
artykuły masowego spożycia. 
Plan przewiduje zwiększenie 
produkcji przemysłu lekkiego i 
spożywczego co najmniej o 70 
procent. Produkcja tkanin ba- 
wełnianych wzrośnie w przybli- 
żeniu 6 82 procent, włókna sztu- 
cznego o 470 procent, obuwia o 
34 procent. 


Znamienny jest potężny 
wzrost produkcji rolnej, osią- 
galny tylko w warunkach so- 
cjalistycznej gospodarki rolnej. 
na gruncie przodującej na świe- 
cie techniki i agrokultury ra- 
dzieckiej, Plan przewiduje 
imponujące osiągnięcia. W cią- 
gu pięciolatki nastąpi wzrost 
produkcji zbóż o 40 — 50 pro- 
cent, bawełny o 55 — 65 proc., 
buraka cukrowego o 65 — 70 
proc, ziemniaków o 40 — 45 
proc., pogłowia bydła o 18 — 29 
proc., trzody chlewnej o 45 — 50 
proc., owiec o 60 — 62 proc. itd. 

Realizując piąty plan pięcio- 
letni Związek Radziecki jako je- 
dyne na świecie państwo osią- 
gnie 90—-95-procentową mecha- 
nizację orki upraw zbożowych. 
technicznych i pastewnych, zaś 
sprzęt upraw zbożowych przy po- 
|mocy kombajnów osiągnie 80—90 
|procent. Do końca pięciolatki zo- 
stanie zwiększona w przybliże- 
niu o 50 procent moc taboru 
|traktorowego w MTS, znacznie 
wzrośnie ilość traktorów j ma- 
szyn rolniczych o napędzie e- 
lektrycznym. 

Na bazie wzrostu dochodu na- 
rodowego o 60 procent wzrośnie 
dobrobyt mas pracujących. War- 
tość realnych płac roboczych 
wzrośnie — wskutek zniżki cen 
na artykuły konsumcyjne 
co najmniej o 35 procent. 

Wydatnie wzrośnie zaopatrze- 
nie ludności w artykuły prze- 


mysłowe i rolnicze. I tak na 
przykład plan przewiduje 
wzrost sprzedaży dla ludności 


produktów mięsnych o 90 pro- 
cent, tłuszczów zwierzęcych o 
70 procent. cukru o 100 procent. 
odzieży o 80 procent, obuwia o 
80 prraent. I jeszcze większy 
Jest wzrost wskaźników dla ta-% 
kich artykułów, jak radiood- 
biorniki, rowery, aparaty tele- 
wizyjne itd. itd. 

Fundusze państwowe prze- 
znączone na ubezpieczenia spo- 
łeczne robotników i urzędników 
wzrosną w okresie pięciolecia 
o 30 proc, a wskutek zwięk- 
szenia wydajności rolnictwa i 
obniżki cen artykułów przemy- 
słowych dochody kołchoźników 
wzrosną co najmniej o 40 pro- 
cent. Mieszkańcy miast i osiedli 
otrzymają nowe domy mieszkal- 
ne o powierzchni około 105 mi- 


nia kamska, gorkowska, minge- 
czaurska, Uust-kamieniogorska i! 
inne o łącznej mocy 1 miliona I 


Ludzie pracy wypoczywają na wezasach niedzieln 


(a) Po całotygodniowej twór- 
czej pracy tysiące robotników i 
urzędników z fabryk, kopalń, 
hut i urzędów całego kraju 
spędzają zasłużony odpoczynek 
na wczasach niedzielnych. 

Przebieg tegorocznych wcza- 
sów niedzielnych wykazał nie- 
zwykłą popularność i masowość 
tej formy wypoczynku. Świad- 
czy o tym fakt, że w 150 wy- 


one istotną pomocą dla organi- 
zacji partyjnych w opracowy- 
waniu trudnych zagadnień, Re- 
feraty przygotowane na ich 
podstawie przyczynią się do 
właściwego ujmowania zagad- 
nień przez towarzyszy, pobudzą 
twórczą dyskusję, w której To- 
śnie i rozwija się członek i kan- 
dydat partii. 


Krytyka i samokrytyka 
podstawą 
partyjnego wychowania 


Jednym z podstawowych wa- 
runków wychowawczej roli ze- 
brania partyjnego jest śmiała, 
nieskrępowana krytyka braków 
i niedociągnięć, twórcza samo- 
krytyka. Bez krytyki i samo- 
krytyki partia nasza nie mo- 
głaby kroczyć naprzód, nie mo- 
słaby ujawniać i likwidować 
naszych braków i słabości. 

Jeśli w Warszawskiej Fabry- 


ce Przyrządów i Uchwytów 
(„Avia“) obserwuje się stały 
ideologiczny rozwój członków 


partii; jeśli zebrania partyjne 
wypełniane są bogatą i żywą 
dyskusją — to przede wszyst- 
kim dlatego, że komitet zakła- 
dowy pracuje tak aby na ze- 


braniach partyjnych ostra, 
bezkompromisowa krytyką 
wszystkich słabości ą braków 


w pracy fabryki była traktowa- 
na konkretnie, osobowo, w ści- 
słym powiązaniu z zagadnie- 
niem partyjnej postawy człon- 
ka partii, jego zadań i obowią- 
zków. Takie zebranie wycho- 
wuje nie tylko tych, których 
krytyka kezpośrednio dotyczy, 
ale uaktywnia całą masę człon- 
kowską, 

Jedna z robotnic. zatrudnio- 
na przy automacie, wykazała 
niepartyjną postawę wobec 
wrogiej plotki, którą ktoś kol- 
portował wśród robotników od- 
działu, Sprawa ta stanęłą na 
najbliższym zebraniu  partyj- 
nvm, Towarzysze ostro napię- 
tnowali w swoich wystąpie- 
niach jej postawę. zażądali od 
niej wyjaśnień, 

Zebranie to pomogło nie tyl- 
ko skrytykowanej, która jest 
obecnie aktywnym członkiem 
partii. Pomogło ono wszystkim 
niedość jeszcze dojrzałym to- 
warzyszom zrozumieć, jaka po- 


lionów metrów kwadratowych. 
Nakłady inwestycyjne na bu- 
downictwo komunalne zostaną 


cieczkach niedzielnych organi» 
zowanych we Wrocławiu przez 
PTTK udział wzięło około 18 
tys. osób. 

Już ponad 40 tys. robotników. 
Poznania wyjeżdżało na wczasy 
niedzielne do ośrodków położo- 
nych nad przepięknym wybrze- 
żem jeziora Rusałka w Strze- 
szynku, do Polany Szreniaw- 
skiej lub do innych miejscowo- 


winna być postawa cztonka par. 
tii w życiu codziennym. 

Żadna funkcja nie chroni od 
słusznej krytyki. Przedmiotem 
krytyki stają się zarówno towa- 
rzysze z komitetu zakładowego 
1 dyrekcji, jak į szeregowi 


członkowie partii, Organizacja | 


partyjna żąda od wszystkich 
członków partii wzorowej po- 
stawy. 

Fabryką boryka się z trud- 
nościami w związku ze złą or- 
ganizacją pracy, za co winę po- 
nosł część kadry technicznej. 
Często też sprawy produkcyj- 
ne stają sie przedmiotem obrad 
na zebraniach partyjnych. 

Stały wzrost poczucia odpo- 


wiedzialności ogółu członków 
organizacji partyjnej za bieg 
spraw w przedsiębiorstwie 


sprawia, że zebrania te są twór- 
cze, że krytyce towarzyszą kon. 
kretne wnioski, zmierzające do 
likwidacji niedociągnięć, z któ- 
rymi walczy komitet partyjny. 

Jedno z ostatnich zebrań np. 
wykazało konieczność reorga- 
nizacji wydziału planowania. 
który nie nadąża za potrzebami 
produkcji. Krytykując  rozsta- 
wienie kadr w narzędziowni — 
wąskim gardle zakładu, towa- 
rzysze wskazywali na możliwość 
lepszej gospodarki kadrowej, 
zatrudnienia tam kobiet itd. 
Poprzez tak pojętą krytykę i 
samokrytykę organizacja par- 
tyjna realizuje zasadę demo- 
kracji wewnątrzpartyjnej. 

Podobnie przebiegają zebra- 
nia oddziałowych organizacji i 
grup partyjnych na MDM-ie. 
Dzięki temu organizacja partyj- 
na stała się sztabem bojowym, 
duszą załogi w walce o dotrzy- 
manie terminów, w walce z 
trudnościami. 


Dławić krytykę - to znaczy 
podcinać korzenie 
pracy partyjnej 


Są i takie organizacje parz 
tylne, w których aktyw par- 
tyjny rozumie konieczność sto- 
sowania krytyki i samokrytyki 
w życiu organizacji partyjnej, 
ale gdzie nie ma w pełnym te- 
go słowa znaczeniu atmosfery 
partyjności, dostatecznej odwa- 
gi cywilnej, gdzie aktyw ulega 
naciskom administracyjnym, co 


zwiększone o 50 procent, a licz- 
ba miejsc w domach wczaso- 
wych wzrośnie o 30 procent. Do 
końca pięciolatki zostanie za- 
kończone przejście z systemu 
nauczanią 7-letniego do pow- 
szechnego nauczania średniego 
|(dziesięciolatka) w stolicach re- 
| publik, miastach wydzielonych, 
w miastach obwodowych, kra- 
jowych i w wielkich ośrodkach 
przemysłowych. W ten spo- 
sób zostaną przygotowane wa- 
runki do realizacji w następ- 
nej pięciolatce powszechnego 
nauczania średniego na terenie 


całego Związku Radzieckiego 
Oznacza to, że jeszcze nasze 
pokolenie będzie świadkiem 


niebywałego w dziejach roz- 
powszechnienia oświaty. Zwią- 
zek Radziecki będzie pierw- 
“uym krajem. udzie cała mło- 
dzież miast i wsi posiadać bę- 
dzie Średnie wykształcenie. Na 
jędnej szóstej globu ziemskie- 
go. w kraju budującym komu- 
nizm, nie będz'e młodego czło- 
wieka bez matury. 

W cyfrach charakteryzujących 
wzrost dobrobytu mas pracują- 
cych ZSRR przejawia się stali- 
nowska troska o człowieka i je- 
szcze raz potwierdza się praw- 
da, że prawem socjalizmu jest 
stały wzrost poziomu życiowe- 
go ludności pracującej. 

Ze szczególnym uznaniem 
przyjęły wiadomość o nowym 
planie pięcioletnim setki milio- 
nów ludzi na całej kuli ziem- 
skiej, którzy zdają sobie spra- 
wę. że wzrost potęgi ZSRR jest 
najlępszą zaporą przeciwko im- 
perialistycznym podpalaczom 
świata. Masy pracujące .całego 
świata widzą w rozwoju ZSRR. 
w rozwoju jego pokojowego po- 
tencjału gospodarczego wzrost 
przewagi sił obozu pokoju nad o- 
bozem wojny i zniszczenia. Każ- 
da nowa fabryka, każdy nowy 
obiekt komunizmu, każde nowe 
osiegnięcie radzieckiej nauki i 
kultury jest ciosem w plany a- 
meryxsańsko-angielskich organi- 
zatorów nowej rzezi światowej. 

Piąty plan pięcioletni jeszcze 
bardziej przyczyni się do roz- 
woju współpracy gospodarczej 
z krajami demokracji ludowej 
i ze wszystkimi innymi kraja- 
mi, pragnącymi rozwijać handel 
na zasadzie równouprawnienia 
i wzajemnych korzyści. Rozwój 
potęgi ZSRR jest dla krajów 
demokracji ludowej czynnikiem 
przyspieszającym ich rozkwit. 
Opierając się na pomocy i przy- 
jaźni ZSRR, kraje te już daw- 
nv przekreśliły rachuby impe- 
rialistycznych drapieżników, dą- 
żących do politycznego ; go- 
spodarczego ujarzmienia naro- 
dów wyzwolonych z pęt kapi- 
talizmu. Wzrost potęgi Związ- 
ku Radzieckiego oznacza dla 
państw demokracji ludowej u- 
mocnienie ich niepodległości, na 
którą czyhają amerykańscy nr- 
ganizatorzy agresji. 

Masy pracujące Polskiej Rze- 
czypospolitej Ludowej widzą w 
nowym planie pięcioletnim ZSRR 


potężny czynnik ułatwiający i| ZSRR i 


przyspieszający marsz naszej 


ści. Pobyt w nich urozmaicają 
występy zespołów amatorskich 
największych zakładów Pozna- 
nia. Urządzono tutaj obszerne 
i dobrze wyposażone place spor- 
towe, ustawiono parkiety do 
tańca i przeprowadzone radio- 
fonizację, 

Robotnicy Górnego Śląska z 
różnych zakładów pracy korzy- 
stają wraz z rodzinami z wypo- 


ojczyzny do socjalizmu. Budue 
jąc socjalizm korzystamy 2a 
wszechstronnej pomocy Związ- 
ku Radzieckiego. Na naszych 
budowach pracuje coraz więcej 
nowoczesnych maszyn radziec- 
kich, nasi górnicy pracują na 
kombajnach konstrukcji ra- 
dzieckiej, nasze wielkie objekķ=« 
ty przemysłowe są budowana 
według radzieckiej dokumenta- 


cji technicznej. Budujemy sa- 
mochody według licencji ra- 
dzieckiej, na dostarczonych 


przez ZSRR maszynach i urzą- 
dzeniach, 

Naród polski poświęcający sia 
pokojowej, twórczej pracy wita 
szybko rosnącą potęgę Związku 
Radzieckiego, będącą  nieprze: 
zwyciężoną przeszkodą przeciw» 
ko wilczym apetytom neohitle 
rowskich agresorów  podjudza:« 
nych przeciwko Polsce przez a: 
merykańskich zbrodniarzy wo- 
jennych. Wzmocnienie, dzięki 
wielkiemu pokojowemu budow- 
nictwu potęgi gospodarczej na- 
szego wielxiego sojusznika Í 
przyjaciela to zarazem wzmoc« 
nienie naszej siły, to jeszczę 
większe wzmocnienie przewagi 
obozu pokoju, to potężny czyn- 
nik krzyżujący plany podżega- 
czy wojennych, to umocnienia 
naszej niepodległości. 

Porównując tempo rozwoju go- 
spodarczego ZSRR, rozkwit jega 
gospodarki narodowej z sytuacją 
ekonomiczną państw kapitali- 
stycznych, wzrost dobrobytu 
ludzi radzieckich z rosnącą 
paupervzacją mas w krajach 
obozu imperialistycznego — co- 
raz bardziej staje się dla 
wszystkich jasna wyższość so- 
cjallzmu nad kapitalizmem. Ta 
dowiedziona na praktyce wyż- 
szość socjalizmu jest równo- 
cześnie dla milionów ludzi znaj- 
dujących sie jeszcze w pętach 
kapitalizmu, drogowskazem pro. 
wadzącym w jasną przyszłość, 
jest czynnikiem  paraliżującym 
przygotowania wojenne. 

Realizujac wskazania towa- 
rzysza Stalina zawarte ķw hi- 
storycznvm przemówieniu w 
dniu 9 lutego 1946 roku naród 
radziecki przed terminem w 
ciagu 4 lat ji 3 miesięcy wyko- 
na? zadania powojennego plas 
nu pięcioletniego, przystąpił do 
budowy na niespotykaną dotąd 
skalę potężnych hydroelektrow- 
ni na Wołdze, Dnieprze Donie 
i Amu _ Darii Pierwsza z tych 
wielkich budowli komunizmu, 
kanał Wołga — Don imienia 
Lenina został niedawno uru- 
chomiony i przystąpił do służ- 
by w imię pokoju i potęgi 
ZSRR 

Nasycenie gospodarki narodo- 
wej ZSRR najnowocześniejszą 
techniką, automatyzacja proce- 
sów produkcyjnych. mechani- 
zacja * elektryfikacja rolnictwa, 
wielkie prace w dziedzinie 
przekształcania przyrody, wzrost 
wydajności pracy. rozwój oświa- 
ty i kultury, wzrost dobrobytu 
ludności oto droga którą 
ustalają wytyczne piątego pla- 
nu pięcioletniego. Plan ten jest 
wielkim krokiem naprzód w 
budownictwie komunizmu w 
wielkim wkładem w 
dzieło pokoju na świecie, 


vch 

„czynku niedzielnego w licznych 
| ośrodkach położonych wśród 
PZH nad brzegami rzek i je- 
| zior. Pragnąc umilić | urozmaj- 
cić pobyt w nich Okręgowa 
Rada Związków Zawodowych 
bogato wyposażyła ośrodki oraz 
oddała do dyspozycji wyjeżdża- 
jących sprzęt sportowy, gry i 
zabawy, 


z o 
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prowadzi w praktyce do wypa- 
czania i hamowania krytyki. 
Charakterystycznym przykła- 
dem może tu być jedno z ostat- 
nich zebrań partyjnych w Mi- 
nisterstwie Kolei. Zebranie po- 
święcone było VII Plenum, Re- 
ferat poruszył sprawy bardzo 
istotne. A więc sprawa mobi- 
lizacji pracowników aparatu 
ministerstwa do wywiązrwania 
się z zadań w dziedzinie uspra- 
wnienia pracy kolejnictwa, za- 


bezpieczenia zakładów podleg- | 


łych Ministerstwu Kolei w nie- 
zbędną siłę roboczą, mechani- 
zacji, szkolenia kadr itd. 

Na zebraniu, na którym o- 
becnych było około 300 towa- 


rzyszy zaledwie 7 osób zabrało | 


głos w dyskusji. Nie jest to 
wynikiem przypadku. 

Istniała tutaj „tradycja“ nie 
krytykowania członków organi. 
zacji zajmujących wyższe sta- 
nowiska służbowe. I — jak się 
okazało — niektórzy odpowie- 
dzialni towarzysze z Mimister- 
stwa Kolei ulegli niebezpieczeń. 
stwu, które rodzi taka atmosfe. 
ra, niebezpieczeństwu zbiuro- 
kratyzowania się, oderwania 
się od mas, tendencji do dła- 


| wienia krytyki. 


Pod koniec zebrania sekretarz 
organizacji partyjnej skrytyxo- 
wał imiennie jednego z odpo- 
więdzialnych urzędników, którv 
nie wykonał zadań partyjnych. 
Towarzysz ten obraził się na 
słuszną krytykę i zachował się 
tak jakby omawianie tej spra- 
wv na zebraniu partyjnym u- 
chybiało jego stanowisku. Zdro. 
wa reakcja zebranych wskazu. 
je. że dojrzewa rzucone ziarno 
otwartej krytyki w organizacj: 
partyjnej Ministerstwa Kolei. 

Do jakiego stopnia tendencje 


| dławienia krytyki przeszkadza- 


ją w rozwoju pracy partyjneji 
inicjatywy towarzyszy, poka- 
zuje jaskrawo przykład organi- 
zacji partyjnej Zakładów Wy- 
twórczych Aparatury Oświetle- 


, niowej T-11. 


Na zebraniach nie omawia się 
istotnych spraw pracy organi- 
zacji partyjnej. bolączek z kió- 
rymi należy walczyć, stąd ich 
martwota į niska frekwencja. 
Zastanawia jednocześnie to, że 
rozmawiając z  aktywistami 
partyjnymi, słyszy się, że towa- 


rzysze ci mają jednak bardzo 
wiele do powiedzenia. Boli ich 
|bezwład erganizacji partyjnej, 
bolą ich poważne niedociągnię- 
cia w zakładzie, brak troski o 
człowieka pracy. Boli ich brak 
organizacji pracy, szturmowość 
w wykonywaniu planów, mar- 
notrawstwo materiałów, 
Towarzysze oburzają się na 
to wszystko, ale jednocześnie 
nie chcą otwarcie wystąpić na 


zebraniu lub być wymienieni 
w prasie, w obawie. że będą 
szvkanowani. 


Były już wypadki szykan w 
stosunku do krytykujących. W 
Zakładzie jest bowiem klika, 
która znajduje poparcie wśród 
niektórych towarzyszy z admi- 
nistracji. Oto fakty: na bake- 
licia. -4 i na montażu były pró- 
bv przesuwania do gorzej pła- 
tnych prac robotników, którzy 
skrytvkowali majstrów Dasz- 
kowskiego i Krenzelaka. 

Tow. Brzeziński, był szyka- 
nowany za to. że zaalarmował 
organizację partyjną o marno- 
|trawstwie materiałów. wypły- 
wając"m z niedbalstwa biura 
iabrykacji. 

Dławienie krytyki paralizu- 
je próby walki członków partii 
o przywrócenie porządku į wła- 
ściwa organizacię pracy na za- 
kładzie, sprawia, że zebrania 
partyjne nie mogą spełnić swej 
roli. 


* 

W obecnej chwili ze szczegól- 
ną jaskrawością występuje wa. 
ga zagadnienia nasycania wła- 
|ściwą treścią zebrań  partyj- 
nych. Wstępujemy bowiem w 
okres kampanii wyborczej do 
Sejmu, która wymaga szcze- 
gólnie ofensywnej. bojowej po- 
stawy każdego członka partii, 
ofiarności i samozaparcia, 

Dopiąć tego. by każdy oby- 
watel uświadomił sobie wielką 
osodistą odpowiedzialność za 
losy swojego kraju, rozkołysać 
falę noliiycznego ożywienia i 
twórczego entuzjazmu, dema- 
skować ; izolować niedobitki 
wro”a klasowego — oto zada- 
nie każdego członka naszej par- 
tii. Zebrania partyjne mu- 
szą uzbrajać go do wywią- 
zania się z tych obowiązków. 
Zadecyduje o tym treść zebrań, 
ich | ZK 


TRYBUNA 


LUDU 


Nr 236 


Wiadomości sporto 


Spartakrada W 


23 bm. w dalszym ctągu Szarta- 
klady Wojska Polskiego rozegrano 
następne konkurencje lekkoatlety- 
czne, pływackie oraz spotkania w 
koszykówce ł siatkówce. Zakorńczo- 
ny został również turniej pitki noż- 
nej. 

Należy stwierdzić, że poziom wy- 
ników jest w tym roku bardziej 
wyrównany. niż w roku ubiegłym 


W biegu na 3000 m. z przeszkoda-, 


mi Krzyszkowłak ustanowił rekord 
WP. czasem 9:17.0. Drugie. miejsce 
zajął Chromik (Kraków) 9:25,8 
przed  Chorniczewskim 
8:29.0. 


W pozostałych finałowych konku- | 
rencjach !exkoatletycznych uzyska- | 


no wyniki: 
„Skok w dal kobiet: 1) Jesionaw- 
sza (Warszawa) 5,17, 2) Krzeszowiak 


(Kraków) 5,0, 3) Zimocka (Bvd- 
goszcz) 4.90. 
200 m. koblet: 1) Olejnik (Wro-. 


cław) 27,1, 2) Żakowską (Warszawa) 
288. 3) Skaza (Kraków) 24.6. 

Rzut dyskłem kobie': 1) Skrze- 
tuska (CWKS) 32.57, 2) Celzik (Wro- 
cław) 32.55, 23) Chylińska (Warsza- 
wa) 31.58. 

Konkurencie męskie: 


409 m. M 


Plewa (Kraków) 50,9. 2) Maćkowiak! 


(Kraków) 51,1, 3) Cielko (Wrocław) 
51.4. 110 m. p. pł. 1; Bugała (Wro- 
cław) 15.7, 2; Kardas (Warszawa) 
16.0, 3) Ogłab!in Warszawa) 16.0 
1500 m. 1) Kiełczewski (Warszawa) 


3:58,6. 2) Szwargot (Kraków) 4:00.0. , 


3) Chromtk (Kraków) 4:0%,8. Trój- 
akok: 1) Drozd (Warszawa) 13.85, 2) 
Walasek (Kraków) 13,25, 3) Zagacki 
(Wrocław) 12,30. Sztafeta 4x100 m. 
1) Warszawa — 441, 2) Wrocław — 
44.2, D Kraków — 445. 

W wieloboju oficerskim zwycieży! 
Bagłajewski (I C. Mon) -- 19,5 pkt 
przed Odrzywc*xiem (Wrocław) 27.5 


pkt. | Kaską (Kraków) 43.5 pkt. Ze- | 


społowo pierwsze miejsce w wielo- 
boju zdobył Wrocław 52 


wem — 68 pkt. 


Tenisowe mist 


W sobote 23 bm 


w godzinach po- 
południowych 5 


odoyły sie na Kkor- 


tach w Sosocie dzisze gry turnie- | 


ju tenisowera a 
mistrzostwo Polsk! 


międzynarodowe 


Porywisty wiatr utrudniał grę. 
Szczególnie odrzut to Qlejniszwn. 
któremu w czasie spotkania z ostro 
gra'acym Stoianem (CSR) częsta u- 
Clekały piłki za linię autową lub 
grzęzły w siatce. Spotkanie Olei- 


niezy 


czyło się zwycięstwem Stojana 6.0, 
6:2, 7:3, 6:4. 

Najładnietsza grę zademonstrowa- 
M Plątek [+ Zacopceanu (Rumunia). 
Przy stanie 6:3, 1:5, ! 2:2 dla Piatka 
mecz zosta? przerwany z powodu 
Iapadaiąceg» zmroku. 

Z powodu ctemnnśc! przerwany 
został równie; mecz między Lici- 
tem a Cobzucem (Rumunia). 


ZS „Unia“ przeduie w 


W podsumowaniu 3 etapów współ- 
zawodnictwa w zakresie zdobywania 
bdznak SPO I miejsce wśród 
związkowych zrzeszeń sportowych 
uzyskało zrzeszenie sportowe „Unia“ 
zdobywając 4.447 odznak | wy- 
konujac d^ dnia 31 lipca 63,1 
procent planu rocznego. Drugie 
miejsce uzyskało ZS „Górnik“ 


(Wroclaw); 


pkt? 
przed Warszawą -— 59 pkt. 1 Krako- | 


ne za Siolanem (CSR) zakoń- | 


Do | 


| Polski 


we 


ojska Polskiego 


W sobotę 23 bm. zakończyły się 
na pływalni CWKS konkurencje 
pływackie. W ostatnim dniu zawo- 
dów Minartowicz (Lotnictwo) pobił 
w półfinale rekord WP. na 300 m. 


na boku wynikiem 4:21.1, a sztafeta | 


warszawy płynąca na 4x200 m. st. 


dow. w składzie: Kociszewski. Ja- 


Rozwija się współzawodnictwo pozlotowe 


Młodzież pomaga przy szybkim 
przeprowadzeniu omłotów zboża 


(0 Z każdym dniem zwięk- 


| worski, Jera. Mroczkowski również Szają się szeregi młodzieży przy- 


pobiła rekord WP. dobrym wyni- 
kiem 9:38,4. 

Wyniki ostatnich konkurencii fi- 
nałowych były następujące: 200 m. 
st. klas. A kobiet 1) Zwierzchaczew- 
ska (Warszawa) 3:26.4, 2) Salomon 
(Marynarka Woj.) 3:28.2, 3) Miklas 
(wrocław) 3:33.2. 


I 


stębującej do  współzawodni- 
ctwa o utrwalenie osiągnięć 
czynu zlotowego. Młodzież ro- 
boinicza i wiejska podejmuje 
nowe zobowiązania podniesienia 
wydajności pracy, współzawo- 


Mężczyźni: 100 m. st. klas. B 1)|¢ñictwa między poszczególnymi 


Nikodemski (Wrocław) 1:15,0, 2) Ci- | brygadami i załogami oraz przy- 


choński (Marynarka) 1:17,2, 
man (Warszawa) 1:19,0. J00 m. s 
dow, 1) Mroczkowsk! (W-wa) 1:01,5 
2) Gremlowski (raków) 1:02,6, 
Zimhy (Kraków) 1:03.84. 


ł 


3) Zel- | śpieszenia omłotów zboża. Co-| 
raz szerzej rozwijają prace ama- | 
3) | torskie zespoły artystyczne mło- 


dzieży, które osiągnęły piękne 


200 m st. grzbiet.: 1)Stelmaszyk wyniki w okresie przygotowań 


(Bydgoszcz) 2:46.0, 2) Zombek (Kra- 
ków) 2:50.1. 3) Wąs (Kraxów) 2:54,2; 

30 m na boku: 1) Minertowicz 
(Lotnictwo) 4:23,8. 2) 
(Krawów) 4:33, 3) Kubiczek (Kra- 
ków) 4:34.4. Sztafeta 4x200 m st. 
dow. 
WP), 2) Kraków — 9:51,0. 3) CWKS 
— 10:29.3. 

W skokach z trampoliny i z wie- 
ży zwyriężył Kłaptocz (Wrocław) 
63.30 przed Baklarzem (Kraków) 
ir.48 1 Hallerem (Flota) ,45,92. 

W trzech ostatnich meczach tur- 
nteju piłearskiego Wrocław poko- 
nał Warszawę 4:1, Lotnietwo wy- 
grało z7 Marynarka 3:1, a Bydgoszcz 
zwycieżyła Kraków 5:2. 
| Mistrzostwo 
piłce nożnej zdobyła drużyna Bvd- 


goszczy — B pkt. przed Wrocławiem 
— 7 pkt I Lotnictwem — 6 pkt. 

Na kortach CWKS odbyły się 
dalsze mecze siatkówki | koszy- 
kówki w konkurencji mężczyzn 
li kobiet. 


rzostwa Polski 


chwili przerwana meczu Cobzuc 
prowadził 6:1, 5:7, 6:2. 

Spotkanie Niestrój Schulze 
(NRD) było mniej ciekawe ponle- 
waż obaj zawodnicy grali pryeważ- 
nie z głębi kortu, Wygrał Niestrój 
6:4. R:6, 6'1. 

Poza tym odbyiy się również gry 
„połedyńcze juniorów, które przy- 
| niosły następujace wyniki: Dancea 
(Rumunia) Filipek 5:8, 6:5, 4 2. 
Sawaszkiewicz Bata (Rumunia) 
1:1, 3:6, 8:3. Słomski — Wilczek 8:3. 


| 6:4. 
sh 

w sobotę 23 tm. odbyła się w 
Wojewódzkim  Cśrodku Szkolenia 
ZMP w Sopocie uroczysta akade- 
mla 7organizowana z okazlii święta 
narodowego Rumunii, na której o- 
becni byli uczestnicy XIV m'ędzy- 
narodowych tenisowych mistrzostw 
Doski, 


zdobywaniu odznak SPU 


1 5.203 odznak 1 
|. Z „Kolejarz“ 
| %.5 procent planu. 

Do sukcesu ZS „Unia“ przyczy- 
| nita się w głównej mierze reallza- 


59,5 planu, 
4.851 odznak 


Spartakiady WP wj 


| 


Dutkowiak | 


1) Warszawa — 9:38,4 (rekord | 


do Zlotu, 


Traktorzyści POM-ów 
walczą o przyśpieszenie 
omłotów 


Młodzi traktorzyści Państwo- | 


wego Ośrodka Maszynowego w 
Lublinie powiat Lipno podjęli 
się przyśpieszenia 
zbóż. 


chiopom | spółdzielcom 
szego wywiązania się z 
wiązków wobec Państwa wy- 
różnit się traktorzysta Ryszard 
Biernacki, odznaczony srebrną 
odznaką przodownika pracy. 
Skrócił on termin omłócenia 
200 ton zboża w gromadzie Wa- 
lencin o dwa dni. 

Techniczna obsługa  POM-u 
podjęła zobowiązania  skróce- 
nia remontu maszyn potrzeb- 


trzecie nych 


|nych do kampanii jesienno- 
|siewnej oraz traktorów. O 5 
dni szybciej wykonają oni re- 
mont sitewników zbożowych 1 
,kopaczek do ziemniaków, a re- 
mont ciągników o 2 dni wcze- 
| śniej. 

Z inlcjatywy delegatów na 
Zlot we wsiach, spółdzielniach 
produkcyjnych i PGR-ach mło- 
dzież tworzy brygady, których 
zadaniem jest niesienie pomocy 
przy omłotach. Dzięki pracy 
tych brygad. chłopi gospodaru- 
|jacy indywidualnie i zrzeszeni 
w spółdzielniach produkcyj- 
oraz Państwowe Gospo- 


" |darstwa Rolne. sprawniej prze- 


| prawadzają omłoty, mogą szyb- 
|ciej wywiązywać się ze swych 


| ecja zobowiązań lipcowych, podej- obowiązków wobec Państwa. 


|mowanych z okazji Zlotu Młodych 
| Przodowników budowniczych 
Ludowej. 


Motocykłowy Raid Tatrzański 


Pierwszy etap Ratdu Tatrzańskie- 


go z Poronina przez Bukowinę. Gło- | 


dówke, Wierch Poronca i Cyrle do 
Zakcpanego ukończyło 123 zawod- 
ników na 138 startujących. 

Rewelaciją plerwszego dnia raldu 
jest piękny wynik P'erwszuszkie- 
wlicza (Górnik Sosnowiec), który 
jako jedyny z kategorii maszyn do 
195 cm ukończył bieg bez punk- 
tów karnych 

W kategorii do 250 em. sukces 
odniosły czeskie Jawy, na których 
68 zawodników osiązpneło przecięt- 
na 10 punktów K Pema 


Bez punktów kernych przejechal: | 


Zymirski, Bębenek, Cichowski, Ja- 


| kubowski, Leszczyński t Żurawiecki. 
W kategorii do 350 cm. startowało 
|13 maszyn, ukończyło bieg 12. Wy- 
cofał się na skutek wypadku Puzio 
(Budowlani Warszawa). Najlepszy 
wynik uzyskał Krzysztof Brun 1 
| Kupczyk mający po 3 pkt. karne. 
| W 500-tkach po pierwszym etapie 
| prowadzi Dąbrowski — 1 pkt. karny 
, przed Gorgulem 8 pkt. karnych i 
| Szarle 12 pkt. karnych. 
W kategorii B z wózkami starto- 
| wało 11 maszyn. Bez punktów kar- 
nych przejechal: Baczkowski 
(CWKS) i Sikora (Ogniwo Kielce). 
Drużynowo po pierwszym etapie 
| prowadzą Budowlani Warszawa. 


III runda finałów 


Olimpiady 


HELSINKI (tel, w?) — w sobotę 
przed południem dogrywane były 
przerwane partie. Oto ich wyniki: 
Holandia — NRD 25:15, Finlandia 
— Niemcy zachodnie 2.5:1.5, Czecho. 
s'owacja Węgry  15:2,5 (Filip 
przegra: z Szabo), Austria — NRD 
1:3, Holanda — Wiochy 3:1, Ku- 
ba Tania 2.5:1,5, Norwegią — 
Szwajcaria 2.3:1,5. 

Bo po:udniu rozegrana została TMI 
runda. W grupie A ZSTR zmierzył 
Na pierwszej sza- 
1 
1 
Również na 


zgodzili sie na 
drugiej | trzeciej szachownicy, par- 
tie Smysław — Bolhachan i Pilnik 


remis 


— Heller zakończyły sie wynikiem 
n:erozstrzygniętym. Partla Bolesław= 
skt — Rozetto została przerwana w 
końcówce z pionem wiecej u Bo- 
lesławskiego. 
stan meczu brzmi 1.3:15 (1). 
Równeż pod znaklem remisów 


| mei e o 


(Z wędrówek po koloniach dziecięcych) 


słońcem | dzieciaki mogą robić? Okazuje | sołe, beztroskie wakacje, pod- 
się, że mogą i to z wielkim za- | czas których jednak budzi się 


Z obu stron zalanej 
drogi ciemnieją pokryte gęstym 
lasem góry. Tu į ówdzie wśród 
zieleni złocą się ściany drew- 
nianych nie bieionych will. Do- | 
my w Rabce-Zarytem są prze- | 
ważnie nie bielone, złociste, pa- 
chnące drzewem, żywicą i w 
ten pogodny sierpniowy dzień 
sprawiają wrażenie jakby zbu- 
dowane były z samego słońca. 


W willi „Grażyna“ mieści się | 
jeden z punktów ośrodka kolo- 
nijnego TPD w Rabce-Zarytem. 
Przebywa tu drugi turnus dzie- . 
ci ze szkoły TPD w Świętochło- 
wicach — przeszło 90  chiop- 
ców. 


Przed chwilą skończył się o-| 
biad. Na placu przed willą od- | 
bywa się krótka zbiórka. Grup- 
ki dzieci udają, się do swoich 
sypialni na poobiednią ciszę. Na 
tym samym placu odbywają się 
ranne i wieczorne apele. Na 
rannym podany zostaje plan 
dnia. Na wieczornym — oma- 
wiane są najważniejsze wyda- 
rzenia jakie miały miejsce na, 
kolonii tego dnia, oraz odby* 
wa się przygotowana przez dzie- 
ci krótka prasówka tutaj na- 
zywana „masówką'. Niedawno 
na jednym z takich wieczor- 
nych apeli rozdane były po- 
chwały grupowe i indywidualne 


dla chłopców, którzy wyróżnili 


się we współzawodnictwie. Bo 
między poszczególnymi ogniwa- 
mi istnieje tu 


tów“ sposobności nie brakuje — 
chodzi o utrzymywanie czysto- 
ści i porządku, o dyscyplinę, nie- 
odłączanie się od kolonii w cza- 
sie spacerów i wycieczek. Za tó 
ostatnie przekroczenie grożą wi- 
nowajcv najcięższe sankcje — 
wystapienie na apelu i krytyka 
wobec całej gromady kolegów. 
Ogniwa zdobywają punktv rów- 
nież w pracach społeczno-uży- 
iecznych. A cóż takie małe 


Dotychczasowy więc | 


współzawodni- | 
ctwo. A do zdobywania „punk- | 


Szacl j 
Szachowej 
pizebiegło spotkanie USA — Cze- 
Chosłowacja. Obie drużyny wystą- 


| 

| piły bez swych pierwszych szacho- 
|wnic, tj. Reshewsky'ego ! Filipa. 
Trzy partie zakończyły się wyni- 
kiem n'erożstrzygniętym, Pachman 
w przerwanej wieżowej końcówce 
z Evansem ma piona więcej. Tak 
więc | to spotkanie zostało przer- 
wane przy stanie 15:15 (D. Szwe- 
IB: | prowądzi z Finlandią 2:0 (2), a 
| Jugosławia z Wegrami 1,5:0,5 (2). 
| W grupie B nie zakończone zosta- 
| to żadne spotkanie. Izrael prowa- 
dzi z NRÓ 1,5:0.5, Austria z Włocha. 
ml 2:0 (2), Holandia z Danią 2:1 (1) 
i Angiia z Kubą 1:0 (3). Polska dziś 
pauzowała. 

W grupie C padły następulące wy- 
niki: Luksemburg Norwegia 
0.5:3.5, Islandia Grecja 2,5:1,5, 
Szwajcaria — Saara 1:1 (2). 

w niedzielę rozegrana zostanie 
IV runda, w której Polska zmierzy 
się z NRD. (L) 


ZMP-ow - 
w 


Utworzona przez 
ców z gromady I.askonie, 


omłotów | 


W pracy nad umożliwieniem | 
szyb- | 
obo- | 


| gminie Osielsko, woj, bydgo- 
| skiego brygada źniwna pomo- 


| gła wymłócić zboże  rolniko- 
| wi Czesławowi  Różyckiemu. 
| którego syn odbywa obecnie 


jsłużbę w szeregach Ludowego 
| Wojska Polskiego. Inna 
,gada, zorganizowana przez mło- 


| dych robotników z PGR Brzy- | 
Żnin, | 


|skorzestew w powiecie 
udzieliła pomocy przy omło- 
tach wdowie, 


się obecnie w Szkole Oficer- 


| skiej. 

| Miodzi traktorzyści z pań- ! 
| stwowych 1 spółdzielczych  o-| 
środków maszynowych oraz 


PGR-ów walczą o zaoranie jak 
największej ilości ziemi. W 
wcj. bydgoskim przodują mło- 
dzi traktorzyści — ZMP-owcy 
w POM Zakrzewo: Leszek 
Kirsz i Fryderyk Klein, któ- 
rzy wykonali już swoje rocz- 
ne zadanie w 170 procentach. | 
Dzięki troskliwej opiece nad. 
|traktorami przejechali oni 4 


remontu traktorów.  zaoszczę - 
|dzając przy tym 


paliwa. 


W Zakładach im. Stalina 


Liczne zastępy młodzieży i 
starszych robotników z Zakła- 
dów im. Stalina w Poznaniu 
przystąpiły do współzawodni- 
ctwa, zainicjowanego dla utrwa- 
lenia osiągnięć zlotowych. Mło- 
dzi robotnicy z brygady pro- 
dukcyjnej Stanisława 
postanowili przypadające na 
każdego z nich zadania w Pla- 
nie 6-letnim wykonać do dnia 
10 września br. 


Młodzież ze stolarni oddziału 
W-3 w celu osiągnięcia lepszych 


wyników w pracy utworzyła | 


trzy nowe brygady produkcyj- 
ne. Korzystając z rad i wska- 
zówek swych starszych towa- 
rzyszy pracy osiągnęły one wyż- 
sze przekroczenie norm, niż pra- 
cując indywidualnie. Członko- 
wie brygady ZMP-owca Engla, 
|którzy poprzednio wykonywali 
po 175 procent normy, dziś 
| dzięki zespołowe] pracy, wyko- 


centach. 


Ponadto młodzi robotnicy 2 
Zakładów im. Stalina podjęli 


bry- | 


której syn uczy | 


tysiące godzin bez kapitalnego | 


znaczne ilości | 


Reissa | 


nują swoje zadania w 200 pro- | 


|szereg zobowiązań dotyczących 
ulepszenia organizacji pracy i 
szerszego stosowania metod no- 
watorów 1 przodowników ra- 
dzieckich. Ogólna wartość zobo- 
| wiązań podjętych do chwili o- 
becnej wynosi 4 miliony zło- 
i tych. 


Rozwija się 
współzawodnictwo umowne 


| Za gómikami z kopalń: 
„Pstrowski“, „Ludwik“, „Bar- 
bara - Wyzwolenie" i „Prezy- 
dent“ również młodzi z kopalni 
| „Katowice“, w celu jak najlep- 
| szego wypełnienia słów Ślubo- 
| wania złożonego na Zlocie, pod- | 
pisali umowy o współzawodni- 
|etwie międzyzakładowym ze 
| swymi kolegami z kopalń: „Emi- 
|nencja", „Kleofas“ i „Wujek“. 


Stoczniowcy Gdańska 
do młodych robotników 
„Ursusa“ 


Brygada im. Władysława 
|Hibnera ze Stoczni Gdańskiej, 


| która pierwsza wśród mło- 
| dzieży naszego kraju zainicjo- 
wała tzw, współzawodnictwo | 


umowne, wezwała ostatnio do 
(rywalizacji o lepsze wyniki w 
pracy młodych robotników z 
fabryki traktorów „Ursus*. 


W liście do młodzieży „Ursu- 
isa“ młodzi stoczniowcy piszą 
TURIT 


„Wykorzystując  dośwladcze- 
nia i osiągnięcia czynu zloto- 
| wego przystępujemy do długo- | 
[okresowego współzawodnictwa 
jl zobowiązujemy się wykonać 
235 procent normy. Wzywamy 
|do współzawodnictwa i zawar- 
cia z nami umowy brygadę mło- 
dzieżową z fabryki traktorów 
|„Ursus* i ponadto postanawia- 
| my zastosować kompleksowe o- 
|szczędzanie materiałów metodą 
|Lidii Korabielnikowej i prze- 
(pracować na zaoszczędzonym 
| materiale 2 dni w każdym mie- | 
siącu". 


Osiągnięcia portowców 


| 55 brygada młodzieżowa z 
| portu w Gdyni ,która przed kil- 
|ku tygodniami wezwała pra- 
leowników gospodarki mor- 


Budnwva nowego kina w Gdańsku 


Przy ul. Długiej w Gdańsku powstaje nowoczesne kino. Na zdjęciu: 
1 G. Klas wyrabiający 180 procent normy przy budowie gmachu 


A. Stosik 


spawacze 


Foto CAF — Celle 


pałem. Chłopcy m. in. zebrali 


w stosunkowo krótkim czasie | powiedzialności ) z 
trzy kilo sporyszu oraz pokaźną | ny. Oto co czytamy w jednej z 
innych ziół i dwóch wywieszonych u wejścia 
| do 


ilość dziurawca 
lekarskich. 


i 


„Kolonie to piękna rzecz!“ 

Wszystkie wysiłki personelu 
wychowawczego i organizato- 
rów wczasów dziecięcych idą w 


l roku bieżącym po linii maksy- 
. malnego 


podniesienia stanu 
zdrowotnego dzieci oraz ich po- 


| ziomu umysłowego i ideologicz- 


nego. A doskonałym środkiem 
wychowawczym są właśnie 
drobne, nie męczące dziecięcego 
organizmu prace. 

Kolonia TPD w „Grażynie" 
jest w szczęśliwym położeniu. 
Jej pćrsonel wychowawczy, to 
nauczyciele ze szkoły w Święto- 
chłowicach, przeważnie aktyw 
ZMP. Do pracy swej podcho- 
dzą z zapałem, chcieliby by 
przez okres letniego wypoczyn- 
ku wychowankowie ich nabrali 
jak najwięcej sił do nauki w 
zimie, by nabrali jak najwięcej 
radości życia j by równocześnie 
rozwijało się w nich i pogłę- 
biało uczucie patriotyzmu i 
przywiązania do ojczyzny ludo- 
wej. Każdy lydzień poświęcony 
tu jest pewnemu określonemu 
zagadnieniu. Plan układa Rada 


Drużyny wspólnie z wychowaw- | 


cami. I tak na przykład jeden z 
tygodni poświęcony był omó* 
wieniu nowej Konstytucji oraz 
życia i działalności towarzysza 
Bieruta, inny tydzień poświęco- 
| no zapoznaniu się z tradycjami 
Pod- 


l walk wyzwołeńczych na 


| halu itd. 


| Zapał wychowawców udziela 
się dzieciom. Z równym entu- 
izjazmem biegną na siatkówkę, 
ina wycieczkę, na zbieranie ziół, 
Id gazetki ścienne, biorą u- 
dział w pogadankach. Są to we- 


| 


j 


i że aby nam było na kolonii do- 


| nie i postępowanie". 


|kie trzy punkty wspólne ogni- 


j 


| 
| 


w tych dzieciach poczucie od- 
za swoje czy- 


„Grażyny“ gazetek ścien- 
nych: „Kolonia to piękna rzecz! 
Ale zawsze sobie wspominamy, 


brze, to musimy na każdym kro- | 
ku uważać na swoje zachowa- 


| 
| 
| 
I 


U dziewcząt w „„Marysieńce* 


|zagadnienia z prasy, 


RADOSNE DZIECIŃSTWO 


dyskuto- 
wane wieczorem w świetlicy. 


Życie obozu nie ogranicza się 
do prac wymienionych w zobo- 
wiązaniach. Przecież dzień każ- 
dy nasuwa tyle pomysłów, a 
dziewczęta są pełne inicjatywy. 
Od pozostałych kolonii TPD-ow- 
skich dzieli je maleńki strumy- 
czek, Przez ten strumyczek więc 
przerzuciły kładki. I im wygo- 
driej kontaktować się i po obo- 
zie zostanie miła pamiątka. Zor- 
ganizowały opiekę nad dziećmi 
miejscowej ludności. Powstał 
nawet z ich iniejatywy maleńki 
zespolik dziecięcy, który wystą- 
pi ze swoim własnym progra- 
mem na wielkim pożegnalnym 
ognisku zorganizowanym wspól- 
nie przez wszystkie trzy kolonie. 


O parę kroków od „Grażyny“ 
stoj u podnóża góry taka sama. 
pachnąca żywicą willa „Mary- | 
sieńka". Tu mieszkają starsze 
dziewczęta z liceum TPD w 
Chrzanowie. Nie jest to już ko- 
lonia, lecz obóz, zagadnienia, 


więc i formy pracy są tu nieco | 
inne. Wszystkie obozy i kolonie 
w roku bieżącym żyją zagad- 
nieniami Zlotu, Zagadnieniami 
tymi żyje również ośrodek | 
TPD-owski w Zarytem. tym bar- | 
dziej, że na koloniach przeby- 
wa tu trzech delegatów zloto- 
wych. II turnus otworzyło wiel- 
kie zorganizowane przez wszyst- 


sko pozłotowe. Echo tego ogni- 
ska znalazło silny wyraz w o0- 
bozie dziewcząt z Chrzanowa. 
Na  wieczornicy omówiły one 
Zlot 1 w związku z tym podję- 
ły zobowiązania pozlotowe. Zo- 
bowiązania te wypisane są w 
gazetce ściennej. Czytamy: zbiór 
ziół lekarskich, przygotowanie 
boiska do siatkówki, sporządze- 
nie dodatkowych stołów, zbiór 
drzewa w lesie na opał do ku- 
chni, pomoc jntendentowi i ku- 
charkom. Przy kilku pozycjach 
zaznaczono — „wykonane“. 


Duszą obozu jest-ZMP i ak- 
tyw młodzieżowy. To on wspól- 
nie z wychowawczyniami przy- 
gotowuje pogadanki, prasówki, 


W willach „Promienna'* į „Po 
lanka“ mieści się trzeci punkt 
kolonijny TPD w Zarytem. Tu 
mieszkają chłopcy ze szkoły w 
Siemianowicach. Trudno z nimi 
teraz rozmawiać, bo właśnie | 
grają w piłkę, Gimnastyka i 
sport zresztą nie tylko na tej 
kolonii zajmują poważne miej- 
sce w rozkładzie dnia. 


Kolonia im. Makarenki 


Przykład „wesolej* pracy da- 
je kolonia zorganizowana przez 
Warszawską Dyrekcję Okręgo- 
wą Poczty w Broku pow. O- 
strów Mazowiecka. Kolonia ta 


stała się na terenie Broku o- 
| środkiem życia artystycznego. 
| Zespół? dziecięcy — chór i ba- 


ilet bierze udział we wszelkich 


(uroczystościach i akademiach or- 


w pobliżu jest szkółka leśna, 
dzieci wydajnie pracują przy 
pieleniu jej. Wszystkie grupy 
brały udział w poszukiwaniu 
stonki ziemniaczanej. Kółko de- 
koracyjne postanowiło wykonać 
dekoracje dla miejscowego 
przedszkola i zobowiązanie swo- 
je realizuje. Między kolonią a 
miejscową młodzieżą odbywają 
się rozgrywki sportowe. Sze- 
ścioosobowa Rada  Kolonijna 
planuje prace, organizuje współ- 
zawodnietwo międzygrupowe. 


Zaopatrzenie w żywność 
* i sprzęt 


| 


W roku bieżącym Minister- 
stwo Oświaty, postawiło ja- 
ko naczelne zadanie  pod- 
niesienie poziomu kolonii I obo- 
zów pod każdym względem — 
organizacji, zaopatrzenia, wyży- 
wienia i wychowania. Mięso. 
jarzyny, masło, mleko — czte- 
ry posiłki dziennie. Do uspraw- 
nienia tego odcinka przyczyniło 
się również skrócenie prodedu- 
ry zakupów. Kierownictwo ko- 
linii bierze np. mleko ze zlew- 
ni. Jeżeli jednak zlewnia mieści 
się daleko można brać produk- 
ty bezpośrednio od producenta, 
a zlewnie honorują przesłane ra- 
chunki. To samo dotyczy wa- 
rzyw, owoców I in. artykułów 
żywnościowych. 


Aby zabezpieczyć  wczasom 
dziecięcym dobre warunki od- 
poczynku, potrzebny był wysi- 
łek nie tylko Ministerstwa O- 
światy lecz również instytucji 
handlowych 1 przemysłu. Zamó- 


ganizowanych przez władze te- 
,renowe. Prócz tego na ogniska 
urządzane przez kolonię ściąga 
|cała okoliczna ludność. W dru- 
gim turnusie w Broku przeby- 
wają dziewczęta. Podzielone są 
one na trzy grupy według wie- 
ku. Każda grupa ma swoją naz- 
wę. a więc, grupa: im. Marii 
Konopnickiej, im. Marii Curie- 
Skłodowskiej, im. Hanki Sa- 
wickiej. Cała zaś kolonia ma 
ambicję nazywać się kolonią im. 
Makarenki. I dzieci te istotnie 


i 


ranne apele, podczas których 
anonsowane są najważniejsze 


robią wszelkie wysiłki, by naz- 
wa tą była w pełni zasłużona. 


wienia na zaopatrzenie kolonii 
poczynione były już w jesieni 
ubiegłego roku. Dzięki temu w 
roku bieżącym można powie- 
dzieć śmiało, że nie ma już pra- 
wie kolonii i obozów niewypo- 
sażonych. 

Nie można również pominąć 
roli transportu. który z małymi 
wyjątkami potrafił sprawnie i 
szybko przewieźć olbrzymie ilo- 


ści dzieci i młodzieży. 
Wszystkie punkty wczasów 
dziecięcych mają zapewnioną 


opiekę lekarską. Najczęściej le- 
karz odwiedza dzieci dwa razy 


|tach". 


skiej do podejmowania zobo- 
wiązań na cześć uchwalenia 
Konstytucji Polskiej Rzeczypo- 
spelitej Ludowej, osiąga coraz 
lepsze wyniki w walce o skró- 
cenie czasu rozładunku i  za- 
łądunku statków. 

W ostatnich dniach młodzi 
robotnicy 55 brygady uzyskali 
znaczny sukces ładując w ciągu 


18 godzin na statek „IKasla” — | 


57,9 tony towaru i uzyskując w 
ten sposób 257 procent normy. 

Przykład brygady 55 porwał 
do wydajniejszej pracy i in- 
nych robotników portu gdyń- 
skiego. Pracująca przy rozła- 
dunku statku  „Ligulda* 58 
brygada wvkonała 222 proc. 
normy, a brygada 64 ładując z 
wagonów do magazynu towary 
wykonała w jednym dniu 238 


|proc. normy. 


Szybkościowe remonty 


W Tamaszowskich Zakładach 
Włókien Sztucznych pierwsze 
nowe zobowiązanie podjęła bry- 
gada szybkościowych remontów 
maszyn ZMP-owca Jana Kozio- 


|rowskiego, wybitnego przodow- 


nika pracy, odznaczonego ostat- 
nio Brązowym Krzyżem Zastu- 
gi. Mimo zmniejszonego składu 
osobowego, zadania na lipiec 
wykonała ona w 120 procentach 
i wyremontowała ponadto jed- 
ną maszynę ponad plan. Po- 
szczególni członkowie brygady 
uzyskiwali przeciętnie po 196 
procent normy. Swoje osiągnię- 
cia młodzi robotnicy zawdzię- 
czają racjonalnemu podziałowi 
czynności przy pracy oraz peł- 
nemu wykorzystaniu dnia robo- 
czego. 

Obecnie brygada postanowiła 
wyremontować w bm. jedną 
maszynę ponad plan. 

Za przykładem brygady szyb- 
kościowych remontów poszły 
inne zespoły młodzieży zakła- 


|dów. Przystępując do współza- 


wodnictwa o zwiększenie dorob- 
ku czynu zlotowego brygady 
młodzieżowe Ireny BaH i Marii 
Malinowskiej z działu nawiłalni 
szerzej rozwinęły ruch wielo- 
warsztatowców, przechodząc z 
obsługi 24 na 36 wrzecion przez 
każdego członka brygady. 

Młodzi robotnicy z Zakładów 
Włókien Sztucznych ogółem zo- 
bowiązali się oddać dodatkową 
produkcję wartości 531 tys. zło- 
tych. 

„Dla nas Zlot nie skończył się 
z chwilą powrotu z Warszawy 
— powiedział na jednym z ze- 
brań młodzieży brygadzista Ko- 
ziorowski. — Ślubowanie złożo- 
ne Ludowej Ojczyźnie wypełnia- 


my codziennym, wytrwałym wy- | 


warszta- 
ag +egp> SV? 


siłkiem przy naszych 


800 młodzieżowych 
zespołów artystycznych 
w woj. wrocławskim 


Na naradzie kierowników 
amatorskich, młodzieżowych 
zespołów artystycznych 1 Mło- 
dzieżowych Domów Kultury, 
która odbyła się ostatnio we 
Wrocławiu, podsumowano osią- 
gnięcia zespołów w pracy oraz 
omówiono sposoby prowadze- 
nia dalszej działalności w u- 
powszechnianiu i rozwijaniu 
amatorskiej twórczości arty- 
stycznej, 

Na terenie Dolnego Śląska 
żywą- działalność w zakładach 
przemysłowych 1 wslach pro- 
wadzi obecnie przeszło 800 mło- 
dzieżowych kół artystycznych 
zrzeszających ol. 19 tysięcy 
chłopców i dziewcząt. 


-ee — O Ty O ZK 


w tygodniu, na miejscu zaś jest 
stały higienista. 


Q atrakcyjności 
form wychowawczych 


Najważniejszą funkcją na ko- 


loniach I obozach jest funkcja 
wychowawcy. I na tym od- 
cinku w porównaniu z latami 
ubiegłymi widzimy poważny 


krok naprzód. Przez specjalne 
kursy | szkolenie dla personelu 
wychowawczego przeszło w la- 
tach od 1949 do 1952 ponad 30 


tys .osób. Do akcji kolonijnej 
włącza się aktywnie nauczy - 
cielstwo. Daje się zauważyć 


fakt, że ośrodki. jak np. ośro- 
dek TPD w Rabce - Zaryte. 
gdzie wychowawcami są 
czyciele znający dobrze zespół 
dziecięcy, zżyci z nim, którzy 
wyrobili już sobie metody wy- 
chowawcze — i których znają 
dobrze dzieci, mają znacznie u- 
łatwioną pracę. 

Kolonie związane są ze szko- 
łą, ze sprawami szkolnymi i 


pcwinny być dalszym ciągiem 
pracy wychowawczej prowa - 
dzonej przez szkołę. Praca ta 


jednak musi zasadniczo różnić 
się od pracy w klasie, w ław- 
kach, przy tablicy. Tu dzieci 
powinny wypoczywać 1 bawić 
się. I dlatego wszystkie prace 
wychowawcze winny być jak 
najbardziej atrakcyjne, nie 
może być przymusu. 

Kolonie tegoroczne świadczą. 
że w tym kierunku wiele zro- 
bicno. Wakacje nie są „bez- 
myślnym próżnowaniem lecz 
wesołym, produktywnym 
poczynkiem, który na długo 
pozostanie w pamięci dzieci. 

Doświadczenie kolonii TPD- 
-owskich, które stworzyły o- 
śrcdki kierowane i instruowa- 
ne przez specjalnego instruk- 
tera zdało egzamin i zasługuje 


na to, by w roku przyszłym 
było przejęte przez wszystkie 
punkty wczasów dziecięcych, 


które winny dać dzieciom i 
młodzieży jak najwięcej sił 
fizycznych i jak najsilniejszy 
kościec ideologiczny. 


Z. KWIECIŃSKA 


nau- | 


wy- | 


Plenum Zarządu Głównego 


Zw. Zaw. Włókniarzy 


| 
(f) Podstawowymi zagadnie- 


niami, którym poświęciło uwa- 
gę obradujące w Łodzi rozsze- 
| rzone Plenum Zarządu Głów- 
nego Zw. Zaw. Pracowników 
Przemysłu Włókienniczego były 
metody wyzwolenia rezerw 
produkcyjnych oraz sposoby 
walki ogniw związkowych o 
poprawę warunków pracy i by- 
tu włćknidrzy. W referacie i 
| dyskusji. w której udział wziął 
im. in. min. Przemysłu Lekkie- 
go E. Stawiński stwierdzono, 
iż przemysł włókienniczy w re- 
alizacii zadań pierwszych 
dwóch lat planu 6-letniego ma 
dość znaczne osiągnięcia. W 
trzecim roku sześciolatki nas'ą- 
piło jednak w niektórych za- 
| kładach pewne załamanie wy- 
jkonawstwa planów. Równocze- 
|śnie przyktad ofiarnej walki o 
pema realizację planów dają 
włókniarze przemysłu dziewiar- 
|skiego, robotnicy ZPB im. Dzier- 
żvńskiego, Lubańskich ZPB, 
ZPW im. Reymonta w Łodzi, 
 Bogatyńskich ZPB ji wielu in- 
nych zakładów. które mimo 
tych samych a nawet często 
| większych trudności, niż w za- 
uxładach niewykonuiacych pia- 
nów. realizują  nadwyżką swe 
zadania, 

Istotnymi przyczynami nie- 
wykonywania planów produk- 
cyjnych przez poszczególne za- 
kłady są m. in.: zła organiza- 
cja pracy oraz brak dbałości o 
ludzi i park maszynowy. 


Poprawia się 


(4) Ostrza do golenia były do- 
tychczas jaskrawym przykładem 
wadliwej produkcji. Do skle- 
pów sprzedających nieodzow- 
ne w życiu codziennym żyletki, 
napływały słuszne skargi i za- 
żalenia. Jakość ostrzy była zła. 


W ostatnich miesiącach fa- 
bryki produkujące żyletki prze- 
łamały większość trudności, zli- 
|kwidowały niedociągnięcia 1 
| błędy, poczyniły szereg uspraw- 

nień. 

Tak np. w Krakowskiej Fabry_ 
ce Ostrzy do Golenia wytwarza. 
jącej znane wszystkim nożyki 
| „Polonia“, na które najbardziej 
utyskiwano, głównymi powoda- 
mi złej jakości był brak kamie- 
ni ściernych, niezbędnych w 
procesie ostrzenia i szlifowania 
żyletek oraz brak dobrej taśmy 
transportowej, mechanizmu po- 
dającego ostrza do szlifowania. 
Te dwa zasadnicze narzędzia w 
(toku dłuższej pracy zużyły się. 
Szlifowanie nie było równo- 
mierne, żyletki były źle ostrzo- 
ne. 

Fabryka krakowska otrzyma- 
ła niedawno nowe kamienie i 


prawifó to radykalnie jakość 
„Polonii“, Produkowane obec- 


(a) W połowie sierpnia br. za- 
kończono masowe szkolenie wy- 
branego w czasie ostatniej 
kampanil sprawozdawczo - wy- 
borczej nowego aktywu Zw. 
Zaw. Pracowników Budowni- 
ctwa. W ciągu 5 miesięcy na bli- 
sko 1500 zakładowych i między- 
zakładowych kursach ponad 30 
tys. mężów zaufania grup związ- 
kowych, delegatów socjalno- 
ubezpieczeniowych, organizato- 
rów pracy kulturalno - oświa- 
towej I innych zapoznało się ze 
swymi podstawowymi obowiąz- 


nową taśmę transportową. Po- | 


Niektóre organizacje związko. 
we nie doceniają znaczenia roz. 
wijania nowych, wydajniejszych, 
wymagających mniejszego na- 
kładu sił metod pracy. W wie- 
lu zakładach zapomniały one o 
roli. jaką w walce o plan i pod- 
niesienie realnych płac robot- 
niczych spełnia socjalistyczne 
współzawodnictwo pracy. 

Przykłady przytoczone przez 
dyskutantów. że w przemyśle 
włókienniczym, a przede wszy- 
stkim w przędzalniach, stan- 
wiących w chwili obecnej na|- 
ważniejszy odcinek walki o plan, 
istnieją realne możliwości wy- 
zwolenia bez żadnych nakła- 
dów, a jedynie przez postawie- 
nie na właściwym poziomie pra. 
cy związkowej į administracyje 
no-technicznej, ukrytych re- 
zerw, pozwalających na podnie_ 
sienie produkcji o tyle, aby nie 
tylko wykonywać plany bieżą- 
ce, lecz nadrobić rówmież zale- 
głości powstałe w poprzednich 
miesiącach, 

Wiele uwagi poświęciło Ple- 
num zagadnieniom wa!ki o dal. 
szą poprawę warunków pracy 
i bytu włókniarzy. Dyskutanci 
samokrytycznie wskazywali, ża 
i na tym odcinku duże braki 
mają oddziały związku, rady za. 
kładowe i grupy związkowe 
oraz że w oparciu o wyjyczne 
VII Plenum KC PZPR i X Ple- 
num CRZZ należy natychmiast 
przystąpić do walki z niedo» 
ciągnięciami w tei dziedzinia 


jakość ostrzy 


„do golenia 


| nie żyletki są znacznie lepsze 
od dotychczasowych. 

Słabo również działała w za- 
kładzie kontrola techniczna. 
Dopiero lipiec i sierpień zmie- 
nił sytuację w fabryce, zlikwi- 
dowano liczne niedociągnięcia, 
wyeliminowano niektóre błędy. 
Usprawniono kontrolę technicz- 
ną, powiększając jej skład I 
wcielając do niej najbardziej 
doświadczonych robotników. 

W najbliższym czasie ukaże 
się na rynku nowy gatunek o- 
strzy do golenia, którego pro- 
dukcję rozpoczyna fabryka kra- 
kowska, Nowy, znacznie wyż- 
szy gatunek, będący wynikiem 
realizacji zobowiązań załogi, 
nosi nazwę „Stal“. 

Trudności Krakowskłej Fab- 
ryki Ostrzy do Golenia prze- 
żywały i inne zakłady wytwa- 
rzające żyletki, które również 
przełamują swoje niedociągnię- 
cia i rozpoczynają pracę pod 
hasłem „wzmożonej jakości“. 

Całością prac nad podniesie- 
niem wskaźnika jakościowego 
nożyków do golenia, nad wy- 
twarzaniem produkcji wysoko- 
| gatunkowej kieruje komisja, 
specjalnie powołana przez Mi= 
nisterstwo Przemysłu Drobnego 
i Rzemiosła. y 


Zw. Zaw. Pracowników Budownictwa 
szkoli aktyw związkowy 


nych na specjalnych semina- 
riach instruktorów, zaznajomi= 
ły m. in. słuchaczy z zagadnie- 
niami ruchu związkowego w 
Polsce i w Związku Radzieckim, 
ustawodawstwem socjalnym iu- 
bezpieczeniowym, problematyką 
ochrony pracy i działalności 
kulturalno - oświatowej. 


Duże sukcesy w szkoleniu od- 
niesiono w Warszawskim Za- 
głębiu Budowlanym, gdzie w 
kursach uczestniczyło blisko 5 
tys. związkowców oraz w woj. 


kami i uprawnieniami. Wykłady 
prowadzone przez przeszkolo- 


Ministerstwo 
Wyższego przypomina, że wszy- 
scy studenci szkół wyższych 


podległych Ministerstwu Szkol- 
nictwa Wyższego, którzy obo- 
wiązani są do zdawania jakich- 
kolwiek egzaminów w ciągu 
miesiąca września powinni sta- 


Pod ostrym kqtem 


Jedna więcej 


Cała historia zaczęła się od 
tego, że członkowie spółdzielni 
produkcyjnej w _ Nosibądach 
pow. Szczecinek. woj. kosza- 
| llńskie) postanowili kupić samo- 
chodową przyczepę. Doszli do 
| wniosku, że przyda im się bar- 
jdzo — gospodarka rosła, krze- 
lpia, szybciej chcieli transpor- 
„tować produkty, towary, mate- 
i rłaly, 
| Jeszcze w grudniu ubiegłego 
|roku złożono zamówienie w 
,ekspozyturze towarowej PKS 
| Poznaniu, która miała przy- 
| czepę spółdzielni dostarczyć. 
Nie tylko zresztą zamówienie 
|= pieniądze też. Okrągłe 9.600 
|zł, jak ulał. A na wszelki wy- 
padek (bo to i pewniej, i pre- 
|jdzej im się wydało) wysłali 
'spółdzielcy także swego kon- 
wojenia. Prędko jednak wrócił 
z powrotem, bo... 

— Już wy się nie martwcie 
— powiedzieli mu w Poznaniu 
— my sami dostarezymy. Bądź. 
i co bądź to PKS, solidna firma. 

Spółdzicley więc przestali się 
martwić, potem jednak znów 
zaczęli. Bo czekają miesiąc, 
drugi, a solidna firma nie daje 
znaku życia. 

Poplynęło więc z Nosihądów 
nowe pisemko. Że minęły dwa 
miesiące, o przyczepie ani sły- 
chu ani dychu, że zaufanie 
owszem, ale nie może się ciąg- 
nąć w nieskończoność. 

— Przyślijcie 594 z! 20 gr za 
przewóz przyczepy brzmia- 
ła lapidarna odpowiedź. 

Spółdzielcy wprawdzie słusz- 


r 


~ 


I 


wrocławskim, gdzie przeszkolo= 
no ponad 2.400 osób. 


Komunikat Ministerstwa Szkolnictwa Wyższego 


Szkolnictwa |wić się w swej 


uczelni dnla 
1 września o godz. 11.00. 

Obowiązek ten nie dotyczy je- 
dynie tych studentów, którzy u- 
zyskali przed wakacjami od 
Rektora lub Dziekana inne ter= 
miny egzaminów. 


— jedna mniej 


nłe napomknęli, że to można 
było załatwić dużo wcześniej, 
ale żądaną sumę za przewóz 
wysłali. 

I od tej chwili już jak ma- 
kiem posiał. Minął kwiecień, 
maj, kończy się sierpień a przy- 
czepy jak nie ma tak nie ma. 
Spółdzielcy pisali, błagali, gro- 
ziti I nic. 

Aż w końcu przyszła. Ale 
nie przyczepa, tylko długa lita- 
nia wyjaśnień ekspozytury to- 
warowej PKS w Poznaniu. Że 
owszem, wiedzieli o przyczepłe 
i pamiętali, odbierali w Zakla- 
dach w Antoninku niejedną ta- 
ką przyczepę, ale odsyłali je do 
tak różnych spółdzielń i insty- 
tucji. że im się wszystko już 
pomajtało. Numery, zamówie- 
nia, reklamacje. I że jakoś jesz- 
rze nie mogą dojść do ladn. 
Sami zresztą lojalnie o tym na- 
pisali: 

»-W tej chwili mimo bler- 
nych (1?) poszukiwań nie mo- 
żemy ustalić, czy Zakłady w 
Antoninku wydały nam o jedną 
przyczepę za mało, czy też któ- 
raś ze spółdzielni otrzymała o 
jedną przyczepę za dużo“. 

Warto teraz, aby jakaś z tzw. 
| nstytucji podjęła się newnej 
| rzeczy Może prezydium WRN w 
| Poznaniu, może Dyrekcja Na- 
|cze'na PKS. Chodz'łosy o to, 
jaby dokładnie wytłumaczyć 
|nkspozyturze PKS w Poznaniu, 


'%e lepiej jest. jeśli mniej się 
j biernie poszukuje, a wiecej 
języnnie + przytomnie pracuje. 
j; (RYS) 
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Z NOTATNIKA 
WARSZAWY 


Zadzwonią 
łopaty i kilofy 


1 września rozpocznie się 
tradycyjny już Miesiąc War- 
szawy. W dniu tym zadzwo- 
nią łopaty i kiłofy setek mie- 
szkańców naszego miasta, 
którzy jak corocznie staną do 
wielkiej społecznej akcji bu- 
dowy stolicy. Od dalekiego 
Mokotowa aż po Bielany, od 
Wawra aż do Włoch. jak War- 
szawa długa i szeroka sno- 
łeczeństwo stolicy zadoku- 
mentuje swoje przywiązanie 
i miłość do stale piękniejące- 
go miasta. 

Ofiarnj warszawiacy dla 
swego kochanego miasta bu- 
dować bedą w Miesiącu War- 
szawy nowe parki, porządko- 
wać istniejące. 

Przygotowania do tej wiel- 
kiej, społecznej akcji są w 
pelni. Do dnia wczorajszego 
powołane zostały na terenie 
wszystkich dzielnic Komitety 
Organizacyjne Miesiąca War- 
szawy. W skład komitetów 
weszli przedstawiciele prezy- 
diów rad, komitetów dziel- 
niecowych PZPR, ZMP i LK. 

Komitety te opracują szcze- 
gółowe plany pracy. 

Mieszkańcy mobilizowani 
przez komitety blokowe o- 
trzymają zadania na terenie 
swych dzielnic. Będą to prze- 
ważnie roboty związane z od- 
gruzowaniem i porządkowa- 
niem otoczenia miejsc zamie- 
szkania. 

Ogółem praca społeczna 
prowadzona będzie w czasie 
września w 44 punktach, przy 
czym w robotach brać będzie 
każdorazowo przeszło 4000 
osób. 

Młodzież szkolna porządko- 
wać będzie parki, ogrody i 
skwerki stolicy. M. in. po- 
rządkowane będą następujące 
parki: Skaryszewski, Żerom- 
skiego, Sowińskiego, Ujaz- 
dowski, Kaskada, lasek na 
Kole, ogród na Powązkach. 

Niezależnie od tego najwię- 
ksze roboty prowadzone siła- 
mi społecznymi koncentrować 
się będą w Centralnym Parku 
Kultury na Powiślu, w Parku 
Praskim oraz w ZOO. Miesz- 
kańcy stolicy porządkować 
będą i przygotowywać teren 
oraz wykopy pod sadzenie 
drzewek i krzewów. W Parku 
Praskim robotami tymi obję- 
tych będzie około 30 ha no- 
wych. przyłączonych do tego 
parku terenów. 

W Centralnym Parku Kul- 
tury, w Parku Praskim oraz 
w ZOO pracować będzie co- 
dziennie ponad dwa tysiące 
osób, 

W ciągu września w stolicy 
odbywać się będą liczne ira- 
prozy artystyczne. (i) 


Występ Zesnołu 
Pieśni i Tańca 
Wojsk Lotniczych 


W niedzielę 24 sierpnia o godz. 
11.30 z okazji Święta Lotnictwa, 
w Teatrze na Wyspie w Łazien- 
kach odbędzie się koncert Ze- 
społu Pieśni i Tańca Wojsk 
Lotniczych, 


Dni Filmów Polskich 
na ekranach hin 
„Moskwa“ i „Slask“ 


| 
W czasie „Dni Filmów Pol- 
skich“ trwających od 31 sierp-- 


nia do 3 października w ki- 
nach „„Moskwa”* j „Sląsk“ wy- 
świetlane będą filmy pokazu- 
jące dorobek polskiej kinema- 


tografii, 

Między innymi na ekranach 
kin stołecznych zobaczymy 
„Młodość Chopina“, „Ostatni 
etap“, „Ulica Graniczna“, 


»Skarb“, „Załoga“, „Mazawsze*, 


„Gromada“ oraz inne filmy 


długometrażowe, dokumentarne i 


i krótkometrażowe. 

Jednocześnie w jednym z kin 
stołecznych wyświetlany bę- 
dzie program składany dla 
dzieci i młodzieży. Będą to fil- 
my: „Za króla Sasa“, „Wilk i 
niedźwiedź”, „Ślimak niecnota* 
„Lis i bocian“. 

(kw) 


TRYBUNA LUDU 


W tym roku stanie 10 pieter konstrukcji 
Pałacu Kultury i Nauki 


Zza wysokiego płotu 
dzającego teren budowy Pała- 


nie nie widać. Co jakiś czas 
obserwujemy tylko wędrówkę 
|wieżowych dźwigów  „UBK*, 


wykopu zbrojenie fundamen- 
tów części wysokościowej Pa- 
łacu. Właśnie te wysokie dźwi- 
gi, które widzimy od ulicy 
Marszałkowskiej i Alei Jero- 
zolimskich przygotowują obe- 
cnie fundament na którym 
wspartych zostanie kilka tysię- 
cy ton stalowej konstrukcji. 


Dźwigi pracują za ludzi 
Praca idzie szybko. Olbrzymi 


dzwig portalowy zainstalowany 
od strony ulicy Marszatkow- 


kanaście minut nie poszczegól- 


| jenia o powierzchni kilkudzie- 
sięciu metrów kwadratowych i 
wagi kilku ton. Siatki te przy 
pomocy innych dźwigów zmon- 
towanych w wykopie, ustawia- 
ne są na odpowiednich stano- 
wiskach i montowane przez 


Praca prowadzona obecnie na 
trzy zmiany, jest prawie cał- 
kowicie zmechanizowana, po- 
stępuje podobnie jak na budo- 
wach potokowych. Podczas gdy 


zbrojenie. na innym betoniarze 
przy pomocy specjalnych „ku- 
błów“ zalewają betonem boki 
i ściany wewnętrzne funda- 
mentu. 


W br. 10 pięter stalowej 
konstrukcji 


zbrojenie i betonowanie kwa- 


Ulice w nowych osiedlach 


Mieszkaniec ulicy Lelechow- | 


skiej na Ochocie ob. Jakub Ha- 


redakcji: „Mieszkańcy naszej 
na przebudowę nawierzchni u- 
licy Lelechowskiej, Ulicę tę na- 
leżałoby przebudować już obec- 
nie a nie czekać by w okresie 
jesiennym przechodnie musieli 
brnąć w błocie tym bardziej, że 
przebudowa nawierzchni ulicy 
jest zaplanowana na rok bieżą- 
cy“, 

Słuszne i prawdziwe są uwa- 
gi naszego czytelnika, Sprawa, 
którą on poruszył dotyczy jed- 
nak niestety nie tylko ulicy Le- 
lechowskiej, Podobne skargi 
,można usłyszeć od mieszkańców 
133 innych ulic w nowych osie- 
dlach mieszkaniowych, 


Plan przewidywał... 

Plan na rok bieżący przewi- 
dywal przebudowę 
| budowę nowych nawierzchni na 
przeszło 40 ulicach dojazdowych 
iw nowych osiedlach. Poważna 
część tych robót miała być wy- 
konana do września, a najwięk- 
sze ich natężenie przewidywane 
było w miesiącach letnich. Co 
prawda wielkie roboty drogowe 
na MDM wstrzymały na wielu 
ulicach budowę nowych na- 
wierzchni, ale tuż po 22 lipca 
Miejskie Przedsiębiorstwo Ro- 
bót Drogowych było gotowe 


Z każdym miesiącem  ro- 
śnie liczba kobiet  zatrudnio- 
nych w zakładach przemysłu 


metalowego stolicy oraz woj. 
warszawskiego. W II kwartalę 
br. kobiety stanowiły 20 procent 
ogółu zatrudnionych, 

W samych tylko Zakładach 
im. Róży Luksemburg w dzia- 
lach produkcyjnych zatrudnio- 
nych jest ponad tysiąc kobiet, 
które po 3-miesięcznym prze- 
szkoleniu rozpoczęły samodziel- 
'ną pracę przv tokarkach, fre- 
zarkach i innych maszynach, 
Prawie wszystkie biorą udział 
w socjalistycznym współzawod- 
nictwie pracy. Wiele z nich u- 
zyskuje znaczne przekroczenia 


W Zakładąch Wklęsłodruko- 


wych i Introligatorskich RSW | 


„Prasa' (ul. Okopowa 58) od 
pierwszych dni» 1950 roku za- 
czeły się  piętrzyć trudności. , 


cu Kultury i Nauki na razie. 


które przenoszą do wielkiego | 


ne prely, ale całe siatki zbro- | 


mer pisze w liście do naszej| 


ulicy czekają z niecierpliwością | 


wząlędnie | $ > 
A | Dyrekcji Budowy Osiedli Ro- 


ogra- | dratowej podstawy o boku 70 


metrów zostanie zakończone. 
Olbrzymi fundament, którego 
1/3 już zabetonowano pochło- 
nie około 2 tysiące ton wysoko- 
gatunkowej stali żeberkowej i 
ponad 16 tysięcy ton betonowej 
mieszanki. W tym samym mie- 
siącu rozpoczną się właściwe 
roboty przy montażu konstrukcji 
stalowej Pałacu. Do końca bie- 


żącego roku wysokość jej osią- | 


gnie około 10 pięter, 

Ogrom prowadzonych robót 
na terenie budowy Pałacu Kul- 
tury i Nauki obejmuje również 
przygotowywanie fundamentów 


'pod skrzydło, w którym znaj- 


dzie pomieszczenie Muzęum 
Przemysłu i Techniki į skrzydło 
w którym mieścić się będzie 


'piękny Pałac Młodzieży, Roboty 


skiej podaje do wykopu co kil-' 


brygady radzieckich spawaczy. | 


na jednym odcinku montuje się: 


| 


jest tu już niewiele, bowiem o- 
koło 80 procent fundamentów 
zabetonowano. Równocześnie po- 
stępuja w szybkim tempie przy- 
gotowania do montażu kon- 
strukcji części wysokościowej, 
chociaż roboty rozpoczną się za 
kilka tygodni, 


W ubiegłym tygodniu na fun-| 


damencie Pałacu zakończono u- 
stawianie czwartego dźwigu. 
który przy montażu podawał 
będzie poszczególne części kon- 
strusccji, 


dźwigi — nie stosowane jeszcze 
dotychczas nigdzie na naszych 
budowach — będą się wznosić 


„wraz z konstrukcją do ostatnich 


pięter Pałacu, a po zakończe- 


niu budowy części wysokościo- | 


wej zostaną rozebrane j przy 
pomocy innych dźwigów zwie- 


izione na dół. 


Budowa Pałacu Kultury i 
Nauki korzysta już całkowicie 


W pierwszej poiowie września |z budowanej od kilku miesięcy 
na Jelonkach wielkiej bazy pro- 


chni na ulicach osiedli mieszka- 
niowych, 

Tymczasem okazało się, że 
przedsiębiorstwa budowlane, 
prowadzące budowy w tych o- 
siedlach, nic nie zrobiły aby 
uprzątnąć po sobie teren i przy- 
gotować drogowcom front robót. 
Wiele ulic, które miały być 
przygotowane do robót drogo- 
wych było zastawionych mate- 
riałami, budowlanymi, parkana- 
mi, różnego rodzaju szopami itp. 


Te właśnie trudności nie po- 


zwalają Miejskiemu Przedsię- 
biorstwu Robót Drogowych 
przystąpić do układania na- 
wierzchni na ulicy Lelechow- 


skiej na ulicy Śmiałej,na No- 
wolipkach i Nowolipiach, 
A przecież zjednoczenia budo- 


włane Nr 1, 2 i 5 były powia- | 


domione, a przynajmniej po- 
winny być powiadamiane przez 
inspektorat nadzoru Stołecznej 


botniczych o terminie rezpoczy- 
nania robót przez drogowców. 
Zjednoczenia budowlane nie 
dotrzymały terminów, a inspek- 
tor nadzoru , nie potrafił ich 
dopilnować, 


Innym hamulcem prac po- 


rządkowych na ulicach osiedli i 


są roboty kablowe i kanaliza- 


cyjne. Wiemy że zakład sieci 
elektrycznych boryka się z 
trudnościami kablowymi. Ale 


to w niczym 


cent normy. Regina Korzeniow- 


|ska, która wykonuje swe zada- 


nia w 152 procent, Alicja Smi- 
giel, Halina Krajewska, Wiesła- 
wa Wagner i wiele innych. 


Apolonia Majnik jako nie- 
wykwalifikowana robotnica w 
ciągu 3 miesięcy nauczyła się 
sprawnego obsługiwania spa- 
warek automatycznych, Z każ- 
dym dniem rosły jej kwalifi- 
kacje i zarobki. Po półrocznej 
pracy zainicjowała ona ruch 
wielowarsztatowy i' zamiast 2 


spawarek zaczeła obsługiwać 
|4. Przed rokiem dzieki swym 


{Wysokim kwalifikacjom i zdol- 


nościom organizacyjnym zosta- 
ła mianowana brygadzistką 
kontroli produkcji. 


Wszystkie te cztery i 


dukcyjno-składowej. Są tam już 
czynne 4 wielkie dźwigi, z któ- 
rych trzy każdego dnia rozła- 
jdowują nadchodzące wciąż ze 
Związku Radzieckiego materia- 
ły i sprzęt, 6 magazynów (2 no- 


jsztaty elektrotechniczne, sani- 
|tarno-instalacyjne, konstrukcji 
drewnianych i wiele innych, 


600—700 m sześc. betonu 
na dobę 


Z 60 różnych warsztatów i 
(wielkich urządzeń, które praco- 
'wąć będą dla potrzeb Pałacu 
Kultury į Nauki — 45 jest już 
'czynnych. M. in. pracuje już 
|bardzo ciekawy zespół miesza- 
| nia betonu. do którego specjalne 
| transportery podają piasek i 
jżwir. Materiały sypkie wędrują 
'do umieszczonego na wysokości 
| kilkunastu metrów olbrzymiego 
idą j wypychanym również me- 
|chanicznie cementem, a następ- 
nie spływają przewodami do in- 
nego zbiornika, skąd bezpośre- 
dnio już na podstawione samo- 
chody.: Mieszanka ta wędruje 
potem na samochodach do zbior- 
ników na budowie tzw. kubłów, 
przy pomocy których wylewa- 
na jest na odpowiednio uzbro- 
jone już stanowiska. Wydajność 


wał dwa razy tyle. Ciekawym 


betonu obsługuje tylko 4-ch lu- 
dzi. 

Na terenie bazy uruchomiona 
zostanie już od wtorku asfalto- 
wnia. Będzie ona przygotowy- 


wia faktu, że nawet na tych 
ulicach gdzie są drobne stosun- 
kowo przeróbki jak np. przeło- 
żenia kabla lub jego zabezpie- 
czenie zakład ten nie dotrzymał 
obowiązujących go terminów, 

A wynik? Wstrzymane robo- 
ty drogowe na ul. Krechowiec- 
|kiej, wstrzymane roboty chod- 
nikowe na ul. Bednarskiej, 
jgdzie zdjęto stary chodnik, a 
'nowego nie można kłaść ponie- 
waż nie przełożono kabli. 

Podobna sytuacja jest z uli- 
cami Białobrzeską, Goszczyń- 
skiego, Wejnerta, Lenartowicza 
i wielu wielu innych. 


Opóźnienie robót wodociągo- | 


„wych i gazowych na ul. Koziej 
|juniemożliwia rozpoczęcie na tej 
| ulicy układanie nawierzchni. 

, W sumie na zaplanowanych 
i45 ulic tylko na 12 roboty dro- 
'gowe zostały wykonane na po- 
zosiałych 33 albo przerwane al- 
|bo nie rozpoczęte. 


| Niełepiej jest 

z remontami kapitalnymi 

| Nielepiej jest z remontami 
,kapitalnymi ulic i chodników 
[na które MPRD do tej pory nie 
j otrzymało jeszcze dokumentacji 
technicznej. Okazuje się, że wy- 
dział gospodarki komunalnej 
Prezydium St. R. N, dopiero w 
lipcu zlecił wykonywanie tej 
dokumentacji. A 

A przecież plan remontów 


[nowym robotnicom jak najlep- 


| szych warunków bytowych 
przejawia również  kierowni- 
ctwo i rada zakładowa Pań- 


stwowych Zakładów _ Optycz- 
lnych. Niemal każdego dnia 
'przybywają tu młode dziewcze- 
„ta wiejskie. by 
; nauczyć się zawodu, 

| Dbskonałe rezhltaty osiągają 
"również kobiety zatrudnione w 
Zakładach im, Dymitrowa i 


|WZM — nr 1. gdzie stanowia 


|one około 30 procent ogółu za- 
i logi. W wyniku wewnątrzzakła- 


dowego szkolenia. systematycz- i 
(nego pogłębiania wiedzy facho- : 


| wej, wyrosły tu takie przodow- 
(nice jak Makowska, osiągająca 
150 procent normy oraz Sando- 


| we są w budowie), tartak, war-| 


zbiornika, gdzie łączą się z wo- | 


tego wielkiego zespołu wynosi 
obecnie od 600 do 700 metrów ` 
sześciennych na dobę. Przy peł-. 
nej mechanizacji, za dwa trzy, 
tygodnie zespół będzie produko- | 


jest fakt, że tą wielką fabrykę. 


w zakładach . 


jgu doby, które wystarczą na 
zalanie 3 tysięcy metrów kwa- 
dratowych powierzchni. 
wielki zespół produkcyjny ob- 
sługiwać będzie tylko 4-ch lu- 
dzi. 


| r) F . ý 
jcie ukończona. W wielkich ga- 
rażach znajdzie pomieszczenie 


Uten 


; We wrześniu baza produkcyj- ` 
no - składowa zostanie całkowi- | 


około 1000 samochodów, z któ- | 


rych blisko 600 już pracuje. 


Jak informuje kierownik bu- i 


¿dowy bazy 
| Tuszmałow — w końcu wrze- 
'śnia wszystkie urządzenia 
pomocnicze rozpoczną pro- 
,dukcję „pełną parą“, a zalo- 
| 8a, która je montowała i bu- 


tow. Aleksander | 


dowała przejdzie budować po- | 
i szczególne zespoły Pałącu Kul- | 


tury. 
Budują Pałac Przyjaźni 


Podręczne warsztaty, i maga- 
|zyny czynne są również na te- 
renie budowy. Radzieccy spa- 
przygoto- 


wacze i montażyści 


wują w nich obecnie zbrojenie | 


„płyty fundamentowej. Wśród bli. 
isko 200 robotników pracu- 
jących na budowie jest Wasil 
, Aleksiejenko montażysta. któ- 
ry zanim przyjechał do Polski 
pracował na budowie wysoko- 
ściowców w Moskwie, Armawi- 
rze i Donbasie. jest młody. 25- 
letni robotnik, również monta- 
żysta — Wiialis Kocztow, bu- 
downiczy wysokościowców 
Moskwie i innych wielkich bu- 
„dowli socjalizmu. 
składa się z ludzi, którzy do 
Polski przyjechali z bardzo da- 
'lekich stron budować wielki 
gmach, będący symbolem przy- 
jaźni i braterstwa obu naro- 
| dów. 

| Z. NOWACZKIEWICZ 


ządkowanie 


'kapitalnych przygotowywany 
był przez ten wydział w roku 
ubiegłym. Było więc dość cza- 
su na zlecenie przygotowania 
dokumentacji technicznej. 
Odkładanie robót drogowych 
na ostatnią chwilę “to bardzo 
|poważny błąd SD. BOR i zjed- 
noczeń budowlanych. Wpuszcze- 
nia drogowców na ulice jesienią 
nie tylko podraża koszty budo- 


w | 


Cała załoga. 


wy ale przede wszystkim wpły- | 


wa ujemnie na jakość robót, 
prowadzonych w czasie desz- 
'ezów lub śniegów a nawet mro- 
'zów. 

Z drugiej strony mieszkańcy 
osiedli żalą się i słusznie na brak 
dojazdów i dojść do swych do- 
mów. 

Stołeczna Dyrekcja Budowy 
Osiedli Robotniczych, do której 
— na razie bez skutku — zwra- 
cał się o pomoc w tej sprawie 
nadzór robót - drogowych 
Miejskie Przedsiębiorstwo In- 
spekcji Inwestycji powinna u- 
możliwić drogowcom wykony- 
wanie ich zadań. 
strony Prezydium St. R. N. po- 
(winno zobowiązać gazownię i 
zakład sieci elektrycznych do 
; przestrzegania terminów. 

Na drogi i ulice w nowych 


osiedlach czekają nie tylko ich. 


mieszkańcy, ale cała ludność 
Warszawy, której głęboko na 
sercu leży wygląd naszego mia- 
ista, I GOLIK 


| Racjonalrzator 
przemysłu 
budowlanego 
Majster ciesielski © Wincenty 
Wiśniewski z budowy Koło, 
ma już na swoim koncie kilka 
pomysłów i usprawnień racjo 
nalizatorskich, które ułatwiają 
pracę robotnikom budowla- 
nym Jego pomysły to: klam- 
ra do łączenia forem przy pro- 
dukcji plyt  pianobetonowych, 
jarzmo do szalowania kolumn 


okrągłych, ściągi do podłóg ii 


taczka do przewożenia płyt ce- 
'lolitowych, Wszystkie one 
stosowane na budowie w mia- 
rę potrzeby, 

Obecnie trwaja próby no- 
wym pomysłem majstra Wis- 
„niewskiego. Jest nim sito wi- 


7 


Z drugiej | 
Dworca Głównego, Gorzej jest 


| 


kurs mechanicznego tynkowania 


> 


Na budowie Grochów Il zorganizowano kurs mechanicznego tynkowania, na którym podnosi 
swoje kwalifikacje 32 tynkarzy i tynkarek z całej Polski. Na zdjęciu kursanika przy końców- 


Remonty szkól trzeba 


W ponad 80 szkołach i przed- 
szkolach stolicy trwają remon- 
ty wakacyjne. W 40 placów- 
kach szkolnych remonty są już 
całkowicie zakończone. Przed- 
siębiorstwa przeprowadzające 
remonty szkół zobowiązały się 
zakończyć prace wewnątrz bu- 
dynków do dnia 25 sierpnia. 
Lokale, które w tym terminie 
nie zostaną wyremontowane, 
przedsiębiorstwa remontowe 
mają obowiązek przekazać do 
dnia 28 sierpnia wymyte i u- 
przątnięte. 

W oddanych dotychczas szko- 


no niestety wiele niedokładna- 
ści w wykonaniu remontów, Nb. 
przy ul. Chałubińskiego żle wy- 
remontowany dach  przeciexa. | 
Dach przecieka również przy 


Przez dworce warszawskie ; 


¿przew jają sie co dzień setki ty- 


jsięcy osób. Ten olbrzymi prze- 


pływ pasażerów przez stołecz- 


ne dworce stwarza dość trudne 


(warunki dla utrzymania * po- 
,mieszczeń 


i dalekobieżnego, Ściany są tu 


| 
| 


(ników budujących metro war- 
.szawskie. Przy ulicy Stalingradz- 


SĄ, 


|pralnię itp. 


, pralnię, 


norm. Doskonałe wyniki osiąga |mierska, która przy grawero- bracyjne do yy, za- 
m. in. Wiera Burdach z działu Wiele troski o szybkie zdo- waniu wykonuje 235 procent Prawy zwanej „szlichtą”. 
P-6, uzyskująca ponad 190 pro- | bycie zawodu i zapewnienie i normy. (8) (2) 
5 O $ r Ą 7 si 
spekty wykonano dużo wcześ- zbędne. Obecnie nie ma już 
M a || a m e C h a n ł Z a ci a —— niej, zaoszczędzając przy tym kłopotów z tarczami. Nikt nie 
X 1.968 roboczogodzin. chce polerować tarczami su- 
° {£ x Dobre efekty przyniosło rów- kiennymi, papier okazał się; 
d u Z e k O r Z y S C l nież zakładowi usprawnienie lepszy. 
e |maszynisty rotacyjnego Fran- A 3 
Z RAA 7 > ciszka Kuda. Maszyna rota- 567 tysięcy złotych 
mówi tow. Zenon Olechowski A cję wszędzie, gdzie się tylko cyjna miała wadliwe urządze- oszczędności 
| wyjmuje z szafy tecz«sę Z aktari dą. inia aparatury suszącej druk 4 sj 
ETU: | Swego czasu, zakład -otrzy- Na taśmie papierowej, szybko „rj e OE 
L- d e PRE E": przesuwającej się na walcach. wadzi ' ożywioną działalność. 
Teczka jest napęczniała od mał zamówienie na 1.600 tys. E . Í i a FWyst: [es klub RA 
PE Dae zil > 5 j - Śchła tylko jedna trzecia taś-; Wystawy osiągnięc klubu urzą 
| wniosków. Tow. Olchowski sztuk prospektów jedenasto druk JEG Ni ożna ` dzane były w „NOT“ i Zarzą- 
| prowadzi akta klubu starannie. | krotnie składanych. Przy ist- My drukowanej. ie moż ) L RÓW Frasas, 


Załoga nie była przygotowana do 
wykonywania zwiększonego pla- 
nu produkcyjnego. Na nie- 
"których działach powstały wąs: 


kie gardła. Temu stanowi trze- 
ba było zaradzić. 
Rada zakładowa  zorganizo- 


wała naradę wytwórczą z u- 
działem całej załogi Narada 
była burzłiwa. Padały wnioski 
o powiększeniu parku  maszy- 
nowego i ilości załogi. Wnioski 
te nie mogły być przyjęte przez 
załogę — były nieżyciowe, nie 
szły po myśli większości ze- 
branych. 


Burzliwa harada dała wyni- 


ki. chociaż wielu wychodząc 
z niej nie bardzo wierzyło 
w skuteczność zastosowanych 


środków, nie bardzo wierzyło w 
skuteczność maiej mechanizacji. 


Pomógł klub 
racjonalizatorów 


Nasz klub racjonalizato- 
rów ma powainy dorobek 


| Starannie i przejrzyście Wy- 
konane są rysunki pomysłów 
racjonalizatorskich. Zwięzła 


(lecz dokładna jest część opiso- 
'wa. Akta klubu racjonalizato- 
'rów Zakładów 
wych mogą być wzorem porząd: 
ku dla wielu innych klubów. 


Tow. Olchowski opowiada o 
działalności klubu, o jego po- 
szczególnych członkach, 0 suk- 
cesach załogi, która w mię 
dzyzakładowym współzawodni- 
ctwie dwukrotnie zdobyła 
sztandar przechodni,  ufundo- 
wany przez Zw. Zaw. Pracow- 
ników Przemysłu Graficznego 
Prasy i Wydawnictw. Mówi o 
tym, że plan za 1950 rok wy- 
konano w 111 procentach i o 
uzyskaniu 134 procent planu za 
1951 rok, wreszcie o wykona- 
niu trzeciego roku planu (- 
letniego na 1 kwietnia br. We 
wszystkich tych sukcesach po- 
ważną rolę odegrał klub ra- 
cjonałizaiorów, którego człon- 
kowie stosują małą mechaniza- 


i 


Wklęsłodruka- | 


niejących wówczas warunkach 
zamówienie to mogłoby być wy- 
konane przez 4 miesiące. przy 
zatrudnieniu 11 ludzi i użyciu 
ll maszyn składających, zwa- 
nych przez drukarzy „bigów- 
kami“, wyłącznie do składania 
prospektów. Oczywiste było, 
że tak wykonywane prospekty 
będą kosztowne. 


Starzy fachowcy, introliga- 
torzy Stanisław Kuczmański i 
Kazimierz Badowski, myśleli 
nad tym długo, aż wzięli się 
na inny sposób. Ich krajalni- 


ca dotychczas tylko kroiła i ry- 


cowałą (wykonywała zagłębie- 
nia w kartonie lub tekturze, u- 
łatwiające składanie). 
czego nie miałaby wykonywać 


innych jeszcze czynności. Kucz-. 


mański i Badowski racięli na 
wale krajalnicy 11 rowków i na 
przystawce umocowali 11 kó- 
łek, 
do bigowania prospektów. Pro- 
ste to urządzenie dało nieocze- 
kiwane rezultaty, bowiem pro- 


/ 


Ale dla- 


w odstępach potrzebnych 


więc było przyspieszyć biegu 
maszyny, gdyż cały druk zama- 
zywał się. Maszynista Kud 
skonstruował w komorze po- 
wietrznej przegrody skrzydeł- 
kowe ze zwykłej blachy. Po: 
wietrze równomiernie zaczęło 
dmuchać na taśmę. Można 
więc było zwiększyć bieg ma- 
szyny o 6 tysięcy obrotów na 
jedną zmianę. Dało to 18.000 
odbitek 16-stronicowych wię- 
cej na jedną zmianę. 

Galwanizer Eugeniusz Ba- 
czyński miał dużo kłopotów z 
tarczami sukiennymi, niezbęd- 
nie potrzebnymi do polerowa- 
'nia eylindrów drukarskich. 
| — Nie ma tarcz — powie- 
dziano mu kiedyś w magazy- 
nie. 

Zgniewało to Baczyńskiego i 
„sporządził tarczę z papieru. 
! którego nie brakowało w miej- 
scu składania makulatury. O- 
kazało się, że tarcze z papieru 
sa trwalsze i lepiej poleruja po- 
wierzchnię cylindrów. Tarcze 
'sukienne przestały być nie- 


dzie Głównym 
W zakładzie, w ozdoknycn ga- 
blotach uwidocznione są naz- 
wiska racjonalizatorów. Zna ich 
cała załoga. Olo fotografia czo- 
łowego racjonalizatora Franci- 
'szką Kuda, odznaczonego Zło- 
tym Krzyżem Zasługi. Obox 
zdjęcie kilkakrotnego racjonaii- 
‚Zatora Eugeniusza Baczyńskieg9, 
,odznaczonego Srebrnym Krzy- 
żem Zasługi. W gablocie uwi- 
idocznione są nazwiska tych, 
którzy udowodnili, że mała me- 
|chanizacja daje duże korzyści. 
Pomysły z dziedziny 
i mechanizacji, zrealizowane w 
okresie 7 miesięcy tego roku, 


przyniosły Zakładom Wklęsłlo- 
 drukowym 567 tysięcy złotych 
oszczędności. 


Mała mechanizacja 
'niła się do osiągniętego 
'załogę sukcesu, jakim jest wy- 


przyczy- 


,konanie w 80.2 procentach 
| planu rocznego na 15 sierpnia 
BĘ 

i S. WIECKOWSKI 


małej 


przez | 


dworcowych w na- 
leżytym stanie. 

Niewątpliwie załogi naszych 
dworców zrobiły wiele, aby 
nawet w tych ciężkich warun- 
kach podciągnąć stan czystości 
i higienv, ażeby wywiesić od- 
powiednią ilość tablic informa- 


I 


cyjnych, 
Czy jednak zrobiono już 
wszystko? 
Czysto jest w głównej hali 


jednax z poczekalniami zarów- 
no dla ruchu podmiejskiego jak 


zakurzone, klosze lamp aż czar- 
ne od kurzu. 
Resztki 


ponalepianych ha 
słupach afiszów nie dodają 
uroxu poczekalni Dworca Wi- 
leńskiego, j 
Dworcowi Gdańskięmu 


ce natryskowej mechanicznej tyn 


- 


wykonywać dokładnie 


ul. Suzina. W szkole przy ul. 


Grajewskiej stwierdzono złe 
wykonanie prac malarskich. 
Poprawki wykonywane będą 


także w remontowanych obiek- 
tach szkolnych przy ul. Gro- 
chowskiej, Kawęczyńskiej į La- 
dwiki. 

Przedsiębiorstwa Remontowo- 
Budowlane powinny dołożyć 
starań, żeby wszystkie prace 


zakończone były w przewidzia- | 


nym terminie, Kierownicy ro- 
bót powinni dbać o staranne i 
dokładne przeprowadzenie prac. 


| łach i przedszkolach stwierdzo. | W ten Sposób uniknie się zby- 


tecznych prac poprawkowych 
znacznie przedłużających “czas 
trwania remontu i odciągają- 
cych ludzi z innych obiektów. 


(kw) 


Na dworcach trochę czyściej, ale nie wszędzie 


na ogół czysto utrzymanemu — 
wstyd przynoszą brudne ustę- 
py. 
Niektóre napisy na Dworcu 
Wschodnim a szczególnie zega 
ry iulormujące o odjeżdzie po- 
ciągów 

Jeżeli już mowa o tym dwor- 
cu, to pod adresem Prezydium 
St R. N. trzebaby wyrazić de- 
zyderat, ażeby pomyślało 
o , prowizorycznym 
chodniku w stronę Grochowa 
Chodnik taki  powitałyby ~z 
wie!iką radością tysiące : pra- 


cowników dojeżdżających kole- 


ją do zakładów grochowskich 
Dziś muszą oni, w czasie słoty, 


brnąć przez błoto, albo iść 
chodnikiem ułożonym w kie-. 
runku Fragi. 

Warto również, aby dyrek- 
cja PKS pomyślała o usta- 
wieniu większej ilości ławek 
na podwórku dworca PKS- 
Śródmieście. Koszt niewielki. 


a oczekujący pasażerowie nie 
musieliby siadać na ziemi c7 
podmurówkach parkanu, (i) 


„Metrebudować buduje hotele dla swoich 


roboh 


W kilku punktach Warszawy 
dobiega końca budowa dalszych 
hoteli robotniczych ła pracow- 


kiej buduje się jeden z najno- 
wocześniejszych hoteli robotni- 
czych w Polsce, W dwóch wiel- 
kich 5-piętrowych blokach, w 
obszernych, wyposażonych w 
nowoczesne urządzenia dwuoso- 
bowych pokojach zamieszka kil- 
kaset robotników, Hotel ten po- 
siadać będzie świetlicę, stołów- 
kę. bar mleczny, własne sklepy, 


W innym punkcie miasta przy 
ul, Okopowej wyrasta drugi ho- 
tel robotniczy, przeznaczony m. 
in. dla robotników Metrobudo- 
wy. W murowanych budynkach 
zamieszka tu około tysiąc robot. 
ników. Osiedle to wyposażone 
hędzie we wszelkie urządzenia 
socjalne jak świetlicę, stołówkę, 


tików 

ten cel budynkach. Kilka bu- 
dynków przeznaczono na mie- 
szkanie dla robotników posia- 
dających rodziny. Duże ładne 
dwuizbowe mieszkania, wypo- 


sażone w wodę į kuchenki ga-. 


zowe zapewnią jm dogodne wa- 
runki. 

W pierwszych budynkaeh mie- 
szkają już nowi lokatorzy, Jed- 
nvm z nich jest murarz Żako- 
wiecki, Do niedawna mieszkał 
on wraz z liczną rodziną w jed- 
nej izbie w Głownie. oddalo- 
nym o sto kilkanaście kilome- 
trów od Warszawy. 

Teren osiedla kotelowego jak! 
buduje się na Ochocie przeci- 
nają jeszcze wykopy, w których 
instalatorzy zakładają przewody 
centralnego ogrzewania, wodo- 
ciągi i kanalizacje dla nowych 
bloków. Ale juz wkrótce ustą- 
pią one miejsca zieleńcom i 


sklepy. Wszystkie te 
urządzenia mieścić się będą w 
specjalnie wybudowanych na 


Nowa szkoła dla pracujacych 


We wrześniu przy ul. Grójec- 
kiej 93 będzie otwarta nowa 
szkoła podstawowa dla pracuja- 
cych. Szkoła dla pracujących 
mieścić się będzie w lokalu 
szkoły podstawowej nr 39. W 
tym samym lokalu mieści się 
liceum dla pracujacych. 

W szkole przy ul. Grójeckiej 
czynne będą klasy od V do VII 
oraz klasa wstępna. Urucho- 


Dzis w W 
TEATRY 


Kameralny — „Eugenia Grandet" 
5.019. Letni „Wachlarz“ — gs. 
19.15, Narodowy — „Fircyk w za- 
lotach" == 5215.80 51519 NOC y= 
„Uczone białogłowy” . 19 Pow- 
szechny — „Godzien litości'* — g. 19. 


KINA 


Moskwa — „Na morskim szlaku“ | 
— g. 15, 17, 19, 21. Palladium — „Dit- | 
ta* 14.30, 16.30, 18.30, 20.50 
Praha — „Wilhelm Tel" a” Ii 
17, 19, 21. Śląsk — „Wilhelm Tell“ 
— g. 14, 16, 18, 20. Atlantic — „We- 
sołe kumoszki z Windsoru“ g. 
14, 16, 18, 20. Polonia — .Sekretarz 
Rejkomu'' 8. 4.5008 "16.00, 18.80, 
26.30. Stolica — „Akcja „B* — g. 
14, 16, 18, 20, WZ „Kariera w Pa- 
ryżu“ — g. 14, 16, 16, 20. I Maj — 
„Pod niebem Sycylii" — 4. 14, 16, 
18, 20, Ochota — .Małżeństwo ak- 
torki“ — g. 14. 16, 18, 20, Syrena — 


i (kw) 


kwietnikom. Na terenie osiedla : 
wybudowane będzie równiez 
duże boisko sportowe. 

(p) 
„mienie nowej szkoły ułatwi 


nauke mieszkańtom Ochoty i 
| Okęcia, ktorzy dotychczas 
uczęszczali do odległej szkoły 
przy ul. Raszyńskiej. 

| Zakłady pracy i komitety blo= 


i kowe znajdujące się w tym re-_ 


(jonie szkolnym powinny zająć 
sie na swoim terenie rekruta- 
|cją uczniów do nowej szkoły. 


yd . 

AaATrTszawie 
„Kawaler Złotej Gwiazdy” — g 
13.45, 16, 18.15, 2030. Tęcza „Ma- 


łv partyzant" w 4 BIE 187 220. 
Lotnik — „Goa''* — g. 15, 17, 19. 


PORANKI 


Moskwa — ..Błękitne miecze“ 
5. 10 i 12. Palladium — Antoni Iwa- 
nowicz gniewa się'* — g., 12, Pra- 
ha „Wilcze doły“ 12208 
Śląsk — „Pieśń tajgi“ — g. 9.30 i 
11,45. Atlantic — „Za cene życia“ 
g. 10 Ń 12. Polonia „Daleka 
droga“ . 10.30 i 12, Stolica — 
„Konstanty Zasłonow”* — g. 10 i 12. 
1 Maj — „Knock out“ — g, 10 i 12, 
Ochota — „Zwycięzca przestworzy” 
g. fo i 12. Syrena „Zwycię- 
skie skrzydła* — g. 10 i 12. Tęcza 
— „Gdzieś w Europie“ — £g. 16 1 12 
Letnik — „Chłopiec z naszego mia- 
sta“ — g. Il i 13. W—Z — „Awan- 
tura na wsi“ -- g. 10 i 12. 

Cena biletów na poranki wynosi 
1.35 zł. 


g 


kowanicy. 


wymagałyby poprawy., 


ono 
chociaż, 


Fato CAF — Baranowski 


Załoga Garbarni M 1 
zmniejsza ileść odpadów 


Na naradzie wytwórczej, od- 
bytej w połowie maja br, w 
Garbarni Nr 1 zwrócono uwa- 
igẹ. że flość odpadów przy pro- 
dukcji skór, która waha się w 
granicach 2—2.5 procent, jest 
za duży. Do zmniejszenia ilo- 
,Ści odpadów mogą przyczynić 
„się głównie szorownicy i ro- 
botnicy zatrudnieni przy czv- 
szczeniu skór gotowych przez 
umiejętne į oszczędne obrzyna- 
nie skór, oraz  platerownicy 
przez staranniejsze wygładzńnie 
tworzących się fałd. 

Po  przedyskutowaniu tych 
spraw robotnicy z Żakoście|- 
nym, Pajke, Grajkowskim, Ku-= 
|charskim i innymi na czele, 
podjęli zobowiązanie zmnicjsze- 
nia iloścj odpadów do 1,5 pro- 
cent. 

W czerwcu j lipcu br. robot- 
nicy Garbarni Nr 1 zobowiąza= 
nie wykonali. (w) 


Kurs 
przeciwpożarowy 
dla kobiet w BW—2 


| Z inicjatywy Ligi Kobiet przy 
Zjednoczeniu Budownietwa 
; Miejskiego nr 2 organizowany 
jest obecnie dla członkiń koła 
kurs szkoleniowy _pożarnic- 
i twa, na kiórym wygłaszane bę= 
| dą pogadanki o sposobach wal- 
ki z pożarami. 

Kurs taki trwał będzie 90 go- 
| dzin, Wykładowcą na kursie bq 
dzie komendant miejscowej ko- 
mórki straży pożarnej. 


(2) 


Nie wolno wywozić 
cegieł na wysypiska 


Na wysypiska 
jeszcze zbyt często zajcżdżają 
wozy i samochody z gruzem, 
w którym znaleźć można duże 
ilości zdrowych, nadających się 
| do budowy cegieł. Prawie co- 
| dziennie zauważyć można ta- 
: kie furmanki i samochody po- 
dążające na wysypisko okęckie. 
Trzeba. aby kierownicy bu- 
dów, z których usuwa się gruz 
zwrócili większą uwagę na sa- 
mochody, kursujące na wysypi- 
ska, Wszystkie cegłv nadające 
się do budowy muszą być wy- 
bierane. (z) 


warszewsśkie 


RADIO 


PONIEDZIAŁEK 25 SIERPNIA 


Program I — na fali 1322 m. 


P'ogram dnia 6.06, 15.25, Wiado= 
mości 5.05. 6.00, 7.00, 7.55, 12.04, 16.00, 
20.00, 23.00. 


5.10 Aud. dla wsi. 5.20 Koncert 
poranny, 545 Aud. dla brygad SP, 


5.15 Fragmenty z oper polskich, 
6,00 Muzyka. 7.20 Pieśni Krajów 
Demokracji Ludowej, 7.35 Tańce i 


pieśni. ludowe, 7.50 Kalendarz Ra- 
ńiowy, 8.00 Muzyka, 8.50 Przerwa, 
10.00 Koncert solistów, 10.15 Koncert 
Ork. Szczecińskiej Rozgi. P. R. p.d. 
Wł. Górzyńskiego, 10.55 ..Głóg* 
odc. opow. K. Paustowskieża, 11.15 
| Muzyka i aktualności, 11.44 Głos 
mają kobiety, 12.15 Muzyka, 
Aud. dla wsi, 12.44 Na swojską nu- 
tę, 13.15 Informacje. 13.20 Koncert 
solistów. 13.59 Przerwa, 15.30 Aud. 
dla dzieci, 16.20 Koncert Ork. Wro- 
cławskiej Rozgł. P. R. p.d. T. Sere- 
dyńskiego, 17.00 Duet fortepianowy 
Rawicza i Landauera, 17.15 Głos 
| maja kobiety. 17.30 Utwory organs- 
we, 17,45 Muzyka, 18.00 „Na sze'o- 
kim świecie“, 18.20 Popołudniowy 
konvert popularny, 19.20 „Na mlo- 
dzieżowej antenie“, 19.50 Muzyki 
taneczna, 20.26 Wiad. sportowe, 20.30 
Walce J. Suaussa. 20.45 Aud. dla 
wsi, 21.00 „Arcydzieła muzyczne są 
dla wszystkicły* — aud. sł, - muz. 
w Oprac. H. Swolkienia, 21.40 „Za« 


raza" w. Fontainebleau — «pow. 
Fr. Kubki, 22.00 Gra Ork. Tan. P, 
R. p.d. J. Cajmera. 22.30 Muzyka 
symfoniczna. 

Program II — na fali 1322 m. 
Program dnia 7.50, 14.11. Wiado- 


mości 5.05, 6.30, 7.35, 14.00, 17.00. 21.00, 
23.50. 


5.10 Aud. dla wsi. 5.20 Koncert po- 
ranny, 6.10 Kalendarz Radiowy, 6.15 
Fragmenty z oner polskich. 

Muzyka rozrywkowa, 7.20 

Krajów Demokracji Ludowej. 7.35 
Tańce i pieśni ludowe, 8.00 Muzyka, 
8.30 Aud. dla obozów i kolonii let- 
nich, 8.50 Przerwa, 14.15 Wegier- 


skie uiwory popularno - rozrywko- _ 


we, 14.30 Muzyka popularna, 15.15 
Aud. PCK dla chorych. 15.20 Ad. 
dla dzieci, 16.00 Koncert solistów, 
16.20 Dziennik warszawski, 16.55 Mu- 
zyka rozrywkowa. 17.15 Koncert 
„Chóru i Ork. Rozgł. Łódzkiej P. R. 
,P.d. H. Debicha,18.00 Utwory forie- 
,pianowe w wyk. Benno Mojsiejewi- 
cza, 18.20 Muzyka. 18.30 Jtwory 
skrzypcowe w wyk. D. Ojstracna. 
18.50 Muzyka dla wszystkich. 19.30 
Muzyka i aktualności. 20.00 Kon- 
cert Rrakowskiej Ork. i Chóru PR. 
p.d. St. Gajdeczki, 20.40 „Tragedia 
jugosłowiańska'' Odc. „powa JOE 
Malcewa, 21.26 Wiad. sportowe. 21.30 
Muzyka taneczna, 21,45 Odpowiedzi 
Fal: 49, 21.55 Reportaż Wyścigu Ko- 


lavskiego Dookoła Palski, 22.05 
Gounod: Fragmenty z opery 
p „Fauste. - x 


12.30 


ki 


TRYBUNA LUDU 


' Czytelnicy i korespondenci piszą 


Trzeba polepszyć warunki pracy w harlowni 


Ww oddziale 
wym Zakładów 
Taboru Kolejowego w 
szczv jest hartownia marzędzi. 
Pomieszczenie hartowni nie na- 
daje się jednak zupełnie do 
tego celu. Na powierzchni 100 
metrów kwadratowych znajdu- 
je sie 6 ropnvch pieców i 4 
elektryczne. W bardzo wyso- 
kiej temperaturze dochodzącej 
dn 55 st. C. pracuje tam bry- 
gada hartownicza tow. Skrze- 
szewskiego. 

Interwencja kierownika od- 
działu w Dyrekcji Zakładów o 
wyszukanie zastępczego po- 


Młodzieżowa bryqada 


W dniu 12 sierpnia br. 
Stolarni Mechanicznej  Zakła- 
dów Produkcji Elementów Bu- 
dowlanych nr 2 przy ul. Siar- 
czanej 6, na zebraniu rozsze- 
rzonego aktvwu ZMP-owskiego, 
bezpartyjnego oraz przedstawi - 
cieli partii, postanowiono u- 
tworzyć na hali produkcyjnej 
futrvn. młodzieżową brygadę 
potokową. Na brygadzistę wy- 
znaczono tow. Zygmunta Pa- 


XV  narzędzio- 
Naprawczych 


włowicza, dotychczasowego bry- | 


Eadzistę hali montażowej. Tow. 
Pawłowicz jest przodownikiem. 
wyróżniającym się w pracy za- 
wodowej, organizacyjnej i spo- 
łecznej. 

Uchwała zorganizowaniu 
młodzieżowej brygady poto- 
kowej, zrobiła na młodych ro- 
botnikach wielkie wrażenie. 

18 sierpnia o godz. 12, ofi- 
cjalnie została utworzona mło- 
dzieżowa brygada potokowa. 
Na zebraniu tym 
wie brygady 
sie walczyć nielitościwie z nie- 
róbstwem i bumelanctwem. 
przodować we współzawodnict- 
wie. ilościowym. jakościowym i 
O:zczędnościow ym. 


HB urokraci są 


Maż mój pracuje w Sosno- 
wieckim Przedsiębiorstwie Wier- 
ceń Geologiczna - Poszukiwaw= 
czych, w Sosnowcu, a ja miesz- 
kem wraz z dziećmi w Domini- 
kowicach, pow. Gorlice, woj. 
Rzeszów. Należy mi się. na 


o 


mnie i na jedno dziecko, zasi- | 


„łek rodzinny, o który zaczęłam 
sie starać w sierpniu 1951 roku. 
Dyrekcja Sosnow. PWGP zażą- 
dała orzeczenia Zakładu Ubez- 
pieczeń Społecznych, czy zasi- 
łek mi przysługuje. 

Po 4 miesiącach Zakład U- 
bezpieczeń Społecznych zade- 
cvdował. że zasiłek należy mi 
sie od sierpnia 1951 r, i że 
Dvrekcja Sosnowieckiego PWGP 


ma mi go przysłać na mój a: | 


' "a 
Sładem listów naszych 


„lo robią 


Pod powyższym tytułem opu- | 


blikowalismy korespondencję 
tow, Majchrzaka z Gniezna, 
który pisał o złej jakości na- 
rzędzi szewskich produkowa- 
nych przez poszczególne spół- 
dzielnie pracy. 


W związku z tą korespon- 
dencją Zwiazek Spółdzielni 
Przemysłowych i Rzemieślni- 


czych nadesłał 
nie, w którym czytamy: 


„Przeprowadzona kontrola w | 


spółdzielni ..Metalowiec" w Ło- 
dzi wyxazała, że cęgi nie odpo- 


Bydgo: | 


zj 


my, członko- | 
zobowiązaliśmy | 


nam wyjaśnie- | 


| mieszczenia, nie odnosi skut- 
| ku. 
Obecnie nadarza się okazja 


załatwienia tej sprawy, bo dział 


'techniczno - obsługowy zostaje | Hays przybył z Trizonii, aby 
przeniesiony do byłej odlewni | objąć stanowisko głównodowo- | 
żeliwa. Na jego miejsce moż- | dzącego okupacyjnej armii w 
na by przenieść nurkownię, a Salzburgu. mieszkańcy tego 
'w pomieszczeniu nurkowni u-| miasta nie wykazywali bynaj- 
| rządzić hartownię i piaskow - | mniej entuzjazmu. Hays nale- 
nię. żał bowiem do zawziętych zwo- 
| Dyrekcja Zakładów powinna | lenników  remilitaryzacji za- 


się zastanowić _ nad możliwo- 
'ściami polepszenia warunków 
pracy w hartowni. 


Bydgoszcz 


= . 
potokowa produkuje 
Wprowadzenie systemu poto- 


wanych elementów i  podnie- 
sie ich jakość. Dotychczas trud- 
|no było dokładnie  skontrolo- 
| wać, kto w brygadzie pracuje 
l barzo dobrze, a kto 
| ga w pracy. Zarobek brygady 
| był rozdzielany jednakowo po- 
między wszystkich pracowni- 
"ków. Obecnie przy 
'produkcji  potokowej, każdy 
| zarobi tyle, na ile zasłużył, 
Przed naszą brygadą stoją 
poważne į zaszczytne zadania, 
| toteż dołożymy wszelkich sta 
rań. żeby je wykonać. Naszą 
młodzieńczą postawą zadoku- 
mentujemy, że zwalczymy i 
przełamiemy dotychczas tkwią- 
ce i mocno zakorzenione  jesz- 
cze poglądy starych  rutynia- 
rzy zawodowych, którzy uwa- 


l 


żają. że młodzież nie jest w 
stanie samodzielnie kierować 
powierzonym jej odcinkiem 
pracy. 


| Młodzieżowa brygada potoko- 


wa (15 podpisów) 
Zakłady Stolarskie ZPEB 
Warszawa 


konsekwentni 


| dres. Jednak pieniędzy nie o- 
|trzymałam do dnia dzisiejsze- 
| g0- 

Byłam kilkakrotnie w So- 
snowcu w tej sprawie, lecz 
skończyło się tylko na obiecan- 
kach. 

Ostatni ray» byłam 9 lipca 
(1952 r. i otrzymałam odpo- 
| wiedź, że zaległy zasiłek ro- 
'dzinny będzie mi przysłany do 
15 lipca. Minął 15 lipca. potem 
|15 sierpnia, a pieniędzy 
|mam. 8 sierpnia wysłałam do 
Dyrekcji listem poleconym pro- 
śbę o załatwienie w końcu tej 
sprawy. lecz nie mam do dziś 
żadnej odpowiedzi. 

SALOMEA GRĄDALSKA 
Dominikowice 


| 


czytelników 


hrakarze* 


wiadały 
wykonane były z niewłaściwe- 
go surowca oraz nie zastoso- 
wano przy ich produkcji wła- 
ściwej obróbki termicznej. 
Celem uniknięcia na przy- 
szłość podobnych wypadków 
połecono Związkowi Branżowe- 
mu w Łodzi zaostrzenie kon- 
troli po linii stosowania wła- 
ściwych surowców w produkcji 
a także bardziej wnikliwego 
badania gotowej produkcji 
szczególnym 
twardości i gięcia narzędzi". 


Pożyleczna inicjalywa 
teatru „Wybrzeże” : 


(a) Dyrekcja teatru „Wybrze- 
że” pragnąc udostępnić jak naj- 
szerszym rzeszom wczasowiczów 
oglądanie wartościowych utwo- 
rów dramatycznych, wystąpiła 
z inicjatywą wprowadzenia tzw. 
ruchomego repertuaru. Polega 
on na tym, że na scenach trój- 


miasta wystawiane 
| sztuki, które w ciągu roku by- 
ły najlepiej opracowane i cie- 
szyły się największym powo- 
dzeniem. Do nich m. in. należą: 
„Eugenia Grandet“, „Profesja 
pani Warren“, „30 srebrników", 
PRO i inne. 
(jk) 


BENEDYKT PRYBYLIŃSKI | 


kowego zwięk$zy ilość produko- | 


się ocią- | 


systemie 


nie | 


wymogom ponieważ | | 


ze | į 
uwzględnieniem | 


są kolejno | - 


Austria nie chce być 


Kiedv amerykański generał 


chodnich Niemiec, przez cztery 
lata piastujac urzad wiceguber- 
natora amerykańskiej strefy 
Niemiec., 

Wkrótce też po swoim przy- 
byciu generał Hays przystąpił 
do dzieła. Na pierwszy ogień 
poszedł Salzburg i jego okolice. 

Okoliczni chłopi zostali wy- 
| siedleni ze swojej ojcowizny. 
Na ich gruntach budowane są 
| obecnie poiigony i koszary dla 
i amerykańskich jednostek. 

To, co dotknelo mieszkań- 
|: ców salzburskiej okolicy 9 


szego czasu. 

Zachodnia Austria jest 
wiem w planach Wall Street 
ważnym ogniwem w łańcuchu 
przygotowań wojennych prze- 
ciwko obozowi pokoju w Euro- 
pie przede wszystkim z uwagi 
| na położenie geograficzne tego 
kraju, jak również z przyczyn 
gospodarczych. Austria posiada 
złoża surowców strategicznych, 
jak ruda żelazna i magnezyt. 
Zachodnia Austria stała się po- 
za tym siedliskiem szpiegów 1 
| sabotażystów, których. 
skierowana jest przeciwko 0- 
ściennym krajom demokracji 
ludowej. 


Austriackie surowce 
dla atlantyckich zbrojowni 


|. Dla zobrazowania rabunkowej 
/ gospodarki surowcowej w Au- 
strii zachodniej należy wskazać 
na niedawną uchwałę waszyng- 
tońskiego „Urzędu dla wzajem- 
nej obrony”, która powiada, że: 
| „trzeba rozbudować austriackie 
*xopalnictwo rud żelaznych dla 
potrzeb europejskich zbrojeń“. 

Amerykańscy okupanci Au- 
strii oraz posłuszny im rząd Fi. 


' gla nie ograniczają się oczywi- |! 
jątkiem żandarmerii narodowej). 


| ście tylko do słów. Surowce 
austriackie ze szkodą dla eks- 
portu własnego przemysłu od- 


2, , kańskiego 
' sierpnia 1952 roku. jest już u- 
| działem innych miast od dłuż- | 


bo- | 


akcja | 


| nym, 


policonem Wall Street 


dla militarystów austriackich. 


Marian Podkowiński 


dawane są na cele zbrojeniowe 
zachodnich mocarstw i ich sate_ 
litów. 

Salzburg, Styria, Karyntia í 
Tyrol w coraz większym stop- 
niu przekształcane są w woj- 
skowe bazy bloku atlantyckie- 
go. Niezależnie bowiem od go- 
spodarczego ujarzmiania Austrii 
zachodniej, co powoduje poważ- 
ne trudności ekonomiczne i ros- 
nące bezrobocie, zachodnie 
prowincje tego kraju są w 
szybkim tempie militaryzowa- 
ne. 

Jak stwierdza Biała Księga 
Austriackiej Rady Pokoju, po- 
szczególne prowincje zachodniej 
Austrii tworzą już teraz pod- 


stawowe człony projektowanej | 


„twierdzy alpejskiej" amery- 


imperializmu. 


Twierdza alpejska 


"Tworząc system umocnień 


wojskowych w prowincji Salz- | 
strategicznie , 


burg, która ma 
ważne znaczenie z uwagi na 
linie komunikacyjne z Bawa- 
rią, władze okupacyjne skonfi- 
skowały w okolicach Unters- 
berga przeszło 400 ha ziemi or- 
nej na budowę poligonu. , To 
samo dzieje się w Górnej Au- 
strii i w Tyrolu, Miasto Saal- 
felden przekształcone zostało w 
intendenturę wojsk amerykań- 
skich i nie przypomina już w 
niczym miasta austriackiego. 
W Linzu powstają 


1 mostów, 

Program inwestycji opraco- 
wany przez rząd Figla, na roz- 
kaz amerykańskich imperiali- 
stów, ma przyczynić się do 
wzmożenia militaryzacji krajów 
zachodniej Europy. W Styrii 
(zakłady Steyera) 1 w Górnej 
Austrii finansowane przez Wall 
Street przedsiębiorstwa dostar- 
czają Amerykanom  najróżno- 
rodniejszej broni (choć to sprze- 
czne jest ze statutem okupacyj- 
zakazującym produkcji 
broni t służby wojskowej z wy- 


Ruda żelazna ze Styrii idzie 
poza tym na przeróbkę do Za- 


lotniska | 
wojskowe, w Górnej Austrii — | 
wojskowa sieć strategiczna dróg | 


glebia Ruhry z uwagi na fak- 
tycznie istniejący „anschluss“ 
gospodarczy z Trizonią, pota- 
jemnie realizowany przez ma- 
gnatów austriackich i zachod- 
nio-niemieckich pod egidą wy- 


sokich komisarzy amerykań- 
skich obu sąsiadujących kra- 
jów. 


W związku z uruchomieniem 
fabryki broni w Donawitz (Sty- 
ria), „New York Times“ pisał 
całkiem otwarcie: „Austrii po” 
trzebne teraz są takie właśnie 
urządzenia techniczne, ponieważ 
mocarstwa zachodnie postano- 
wiłty się zbroić”. 

Zakłady hutnicze w Dona- 
witz, należące do finansowa- 
nego przez Wall Street towa- 
rzystwa „Alpine-Montan*, pra- 
cują obecnie całą parą na po- 
trzeby zbrojeniowe bloku a- 
tlantyckiego. 

Plany amerykańskie w spra- 
wie remilitaryzacji Austrii re- 
alizowane są nie tylko przez 
generałów USA na podstawie 
przywilejów okupacyjnych, ale 
i przy pomocy koalicyjnego 
rządu chadeków i prawico- 
wych socjalistów. wspomaga- 
nych przez neohitlerowski Zwią- 
zek Niezależnych, 


Oś Wiedeń — Waszyngton 


Partie rządowe współzawod- 
niczą ze sobą w wysługi- 
waniu się kapitałowi amerykań- 


skiemu, a faszyści austriaccy, 
których aktywność  przyjmo- 
wana jest życzliwym okiem 


przez generała Hays'a, zdoby- 
wają coraz większe uprawnie- 
nia. Austriackie „mięso armat- 
nie* posiada bowiem dla Wall 
Street również swój walor. 
W tej sytuacji jasne 
że ministrowie austriaccy 
posłuszni wykonawcy amery- 
kańskich dyrektyw w zachod- 
niej Austrii — trąbią na cały 
świat, że Austrii nie jest rze- 
komo potrzebny traktat poko- 
jowy, ale wzorem Trizonii i 
Japonii — proponowany przez 
zachodnie mocarstwa „szkiele- 
towy układ', który nie przy- 
wraca suwerenności Austrii i 
w gruncie rzeczy jest niczym 
innym, jak 


jest, 


0 jedność Niemiec, przeciw wojn 


ie! 


W odpowiedzi na przygotowania wojenne imperialistów ludność Niemiec zachodnich z każ- 
dym dniem wzmaga walkę przeciwko remilitaryzacji i zbrodniczemu „układowi ogólnemu". 
„Układ ogólny oznacza nędzę i śmierć. Traktat pokojowy — jedność i chleb“ — głoszą napi- 
sy na transparencie niesionym w czasie demonstracji młodzieży niemieckiej w Kolonii. 


Foto CAF 
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Na półce z książkami 


DROGA DO RZECZYWISTOŚCI 


Tadeusz Breza: 
Ośw. „Czytelnik“. Warszawa, 


Odznaczona tegoroczną pań- 
stwową nagrodą literacką „Ucz- 
ta Baltazara", świadczy o dłu- 
giej | owocnej drodze pisarskie- 
go doświadczenia Tadeusza 
Brezy. Rzeczywistość „Uczty 
Baltazara“ w odróżnieniu od 
nieruchomych acz walących sie 
„Murów Jerycha', nie jest już 
polem formalnego eksperymen- 
tu. Powieść posiada żywą. 
sensacyjną akcję, monolog we- 
wnętrzny postaci został okrojo- 
ny z przerostów psychologizmu 
reką zdecydowaną i surową. 
czasem nawet ze szkodą dla 
jasności charakterów. szczegól- 
nie postaci kobiecych. 


W trzech tomach cyklu .„Mu- 
rów Jerycha"', które w zamie- 
rzeniu miały stanowić pionier- 
ską próbę ukazania politycz- 
nego mechanizmu  sanacyjnej 
rzeczywistości w przededniu 
wybuchu wojny, ukazał Breza 
wielki „jarmark próżności“ 
wyższych sfer stolicy, z niebez- 
piecznymi gierkami i konszach- 
tami ambicji, niezaspokojonej 


w porę miłości i walki o wła- | 


dzę w na wskroś zdegenerowa- 
nym środowisku. Zawiłe spra- 
wy zdrady, karierowiczostwa. 
prowokacji i manowców wy- 
obzaźni tej na poły politycznej 
powieści o rosńącej  faszyzacji 
kraju, opowiedziane zostały 
celnie. olśniewajacym językiem 
odkryć intelektualnych na krót- 
ką metę, chwilami jednak nu- 
żących przez swą nadmierną i 
popisową błyskotliwość. Nie 
wynieśliśmy natomiast z tych 
psychologicznych powieści pra- 


„Uczta Baltazara“. Powieść, Sp. Wyd. - 


1952 r. Str. 399. 


wdy o człowieku działającym 
w konkretnej sytuacji, zawężo- 
ne zostało spojrzenie na nie- 
dawną historię. „Mury Jery- 
cha“ oraz „Niebo i ziemia”, za- 
krojone na powieść polityczną. 
były powieściami, w których 
nie ma narodu. Naród 1 wielkie 
źródła jego siły zjawiły się w 
twórczości Tadeusza Brezy do- 
piero teraz, w „Uczcie Balta- 
zara”. 

Treścią nagrodzonej powieści 
jest historia przemiany „apoli- 
tycznego“ inteligenta w czło- 
wieka zaangażowanego uczu- 
ciowo w odbudowie kraju. Miło. 
dy Uriaszewicz przyjeżdża do 
Polski na krótko, by załatwić 
'delikatną sprawę odnalezienia 
zakopanego w obawie przed 
działaniami wojennymi obrazu, 
owej „Uczty Baltazara“ Vero- 
nese'a, własności bogatej fabry- 
kanckiej rodziny Lewartów, 
chlebodawców Uriaszewiczów. 
|Młody student politechniki, 
prostv żołnierz powstania war- 
szawskiego, oszukany przez? 
swoich przywódców, dziś ban- 
krut życiowy, chce przy po- 
mocy obeej ambasady przerzu- 
reig obraz jak najszybciej za- 
' granice, nim władza ludowa 
natrafi na ślad narodowej wła- 
sności. Uriaszewicz, który prze- 
szedł swoistą szkołę emigracji 
londyńskiej, traktuje całą spra- 
'wę bez sentymentów, po prostu 
(jako dobry interes, z którego 
nienajmniejsza część zysku 
wpadnie do jego chudej kiesze- 
ni. Cały zamysł pali na panew- 
ce, obraz ginie na dnie morza, 
'ale Andrzej Uriaszewicz pozo- 
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stanie w kraju, jako człowiek 
przekonany o wyższości nowego 
ustroju, zapalony do pracy w 
Polsce Ludowej. 

Poszukiwanie obrazu, ciągną- 
ce się na przestrzeni niemal ca- 
łej powieści, w którym Uria- 
szewiczowi przypada w udzia- 
le sensacyjna rola detektywa, 
tropiącego nikłe ślady w labi- 
ryntach polskiej rzeczywistości 
1947 roku, pozwała Brezie roz- 
winąć bogatą akcję, choć nie- 
co nużące jest śledzenie przy- 
gód gorliwego poszukiwacza w 
najrozmaitszych środowiskach, 
spojonych luźno, które zaginio- 
ny obraz łączy ze sobą w po- 
wieści „na siłę”, 

Breza ukazuje rozwarstwie- 
nie społeczeństwa į zdecydowa- 
ną linię podziału między świa- 
tem skrachowanych opryszków, 
rozbitków ustroju kapitalisty- 
cznego, księży udzielających po- 
mocy i błogosławieństwa ban- 
dom podziemnym i organizują- 
cych psychozę nienawiści wśród 
dewotek wiejskich i kułaków 
— a światem ofiarnych działa- 
czy, pedagogów, młodzieży wiej- 
skiej garnącej się do nauki i 
zakochanych w swej pracy bu- 
downiczych Polski Ludowej. 


Niepostrzeżenie młody inte- 
ligent zmienia się, zaczyna ro- 
zumieć nową rzeczywistość, ale 
wciąż jeszcze nie .porzuca myśli 
o ucieczce zagranicę. Mimo, że 
już od pierwszych stronic po- 
wieści był wstrząśnięty strza- 
łami zza węgła į odczuwał go- 
rące oburzenie na myśl o krwi, 
która jeszcze nie przestała pły- 
nąć, jego przemiana wewnętrz- 
na ulega różnym opóźnieniom. 
Częścią są one dla nas zrozu- 


miałe, częścią przed nami ukry- |wej Warszawy, Trasa W — Z. 


te. Lecz ostateczna przemiana 
Uriaszewicza nie zaskakuje 
czytelnika, jasne jest że Uria- 
szewicz odmówi pomocy kuzy- 
nowi „ bandycie, któremu zie- 
mia zaczyna palić się pod no- 
gami, gdy nakryto jego moco- 


dawcę, naukowca Konrada 
Uriaszewicza. Wypadek przy 
pracy, któremu ulega, biorąc 


udział w nocnej wyprawie po- 
szukującej zaginionej boi jest 
jak gdyby ostatnią kroplą, prze- 
pełniającą kielich. 

Ta kipiąca od różnych wąt- 
ków powieść, chwilami męczą- 
co sensacyjna, kończy się logi- 
cznie i jasno, zgodnie z obrazem 
historycznych przemian w Pol- 
sce, chociaż w niejednym szcze- 
góle brak jej pogłębienia. Traf- 
nie rozwiązane są losy bandy- 
ty Hazy i jego wspólnika „ba- 
rona', charakterystyczne są też 
losy wytrąconej przez chorobę 
z ram normalnego życia ko- 
chanki Hazy, Joanny Uriasze- 
wicz, słynnej tancerki, której 
mieszczańskie życie zmienia się 
jedynie w najbardziej zewnę- 
trznych formach. Breza əd- 
twarza to rozbite, upadłe, mie- 
szczańskie środowisko z nie- 
zwykłym artyzmem i hamowa- 
ną pasją satyryczną. 

Przy końcu powieści wycho- 
dzi na jaw, że „Uczta Baltaza- 
ra", splendor rodziny Lewar- 


tów, była falsyfikatem, wyko 


nanym zagranicą z oryginału, 
na wiele lat przed wojną od- 
przedanego przez Lewarta nie- 
mieckiemu muzeum. Jeszcze je- 
den mit mieszczański o postę- 


powej roli burżuazji, strzegą- 
cej wielkich wartości artystycz- 
nych pękł jak purchaw- 


ka w ostrym świetle rzeczywi- 
stości, Znikli z życia i kart po- 
wieści burżuazyjni „mecenasi“, 
a tereny zniszczonych przez 
wojnę zakładów Lewartów prze- 


tnie zwycięska arteria no- 


W budowie kraju wezmą u- 
dział zmieniony do głębi An- 
drzej Uriaszewicz i błyskawicz- 
nie odrodzona przez miłość oraz 
wyleczona ze  snobistycznych 
rojeń o burżuazyjnej, zagrani- 
cznej karierze, młoda tancerka, 
Halina Stępczyńska. Droga An- 
drzeja Uriaszewicza do Polski 
Ludowej, mimo pewnych nie- 
konsekwencji, nakreślona jest 
wiarygodnie, natomiast droga 
jego przyszłej towarzyszki ży- 
cia, pozostała zawiła i ciemna. 

Większość uwagi autora sku- 
piła się na głównym bohaterze 
i na kreślonych z pasją pisar- 
ską wielu odcinkach budowy 
nowego życia, Dla reszty boha- 
terów, a jest ich sporo, nie 
starczyło już materiału od au- 
torskiej obserwacji. Niektórzy 
z nich wypadli blado, inni są 
niedorysowani, jak np. cieka- 
wa postać Klimontówny, zja- 
wiającej się jedynie jako łącze 
nik między rozbiegającymi się 
tam i sam wątkami powieści. 
Wielość tych wątków przyczy- 
nia się do zamazania czystości 
wyrazu, sprawia wrażenie sen- 
sacyjnego  przejaskrawienia i 
pewnej powierzchowności. Deli. 
katnie nakreślona miłość Uria- 
szewicza do Stępczyńskiej, ka- 
że żałować, że autor, mistrz 
analizy najbardziej przelotnych 
drgnień psychicznych, tak po- 
bieżnie potraktował swoją bo- 
haterkę, tak mało i w sposób 
schematyczny o niej opowie- 
dział, Również Joanna Uriasze- 
wicz tai w sobie niewyzyskany 
ładunek psychiczny; zagubiona 
w swoich instynktach i uie 
umiejąca znaleźć od nich ucie- 
czki, schodzi na margines ży- 
cia, nie rozumiejąc niemal nie 
z otaczającej ją rzeczywistości. 

Powieść napisana jest języ- 


kiem żywym, komunikatyw- 
nym, giętkim, nie nastręczają- 
cym czytelnikowi już tych 


m 


żelaznym  glejtem | 
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Wojowniczość kanclerza Fi- 
gla i wicekanclerza Schaerfa 
wzrosła po ich waszyngtońskiej 
wizycie, podczas której Ache- 
son wyłożył im program ame- 
rykańskiej interpretacji „nie- 
podległości* Austrii. Kanclerz 
Figl, dostosowując się do wy- 
magań Waszyngtonu, zaczął 
prawić o austriackiej „twierdzy 
znajdującej się na froncie zim” 
nej wojny“. 

„Nie pozwolimy 
aby Amerykanie wymieniali 
naszą krew na dolary“ 


Prowokacyjne wynurzenia 
kanclerza Figla wywołały burzę 
protestów, a przede wszystkim 
spotkały się ze zdecydowanym 
potępieniem wśród młodzieży. 
Podczas zlotu młodzieży w Lin- 
zwi Grazu, który zgromadził 
dziesiątki tysięcy młodych bo- 
jowników o pokój i niezależność 
Austrii, pod adresem rządu Fi- 
gla i jego amerykańskich patro- 
nów padły słowa potępienia: 
„Nie pozwolimy, aby Ameryka- 
nie wymieniali naszą krew na 
dolary!“ 

Podobne manifestacje miały 
miejsce podczas wiedeńskiego 
„Kongresu młodych Austria- 
ków, walczących o pokój". Mło- 
dzież potępiła fakt potajemne- 
go zwiększania i  uzbrajania 
żandarmerii (dzisiaj właściwie 
już austriackiej odmiany Czar- 
nej Reichswehry) oraz ujawnio- 
nego faktu, że 
sporządza się spisy roczników 
1928—31 na podstawie list, zna- 
lezionych w archiwum  hitle- 
rowskiego Wehrmachtu. 

Szeroką akcję przeciwko re- 
militaryzacji rozwija klasa ro- 
botnicza. Po eksplozji w pota- 
jemnej fabryce amunicji w 
Stadl-Paura, odbyły się w tej 
miejscowości i w innych mia- 
stach Górnej Austrii potężne 
wiece protestacyjne, Pod naci- 
skiem robotników, rząd Figla, 
próbujący początkowo zatuszo- 
wać  skandaliczny wypadek, 
zmuszony był aresztować głów- 
nego inżyniera, jak się potem 
okazało b. hitlerowskiego eks- 
perta zbrojeniowego w służbie 
amerykańskiej, 

Gdy władze okupacyjne za- 
rekwirowały chłopom w Karyn_ 
tii ziemię, robotnicy solidarnie 
poparli chłopów w licznych wy- 
stąpieniach i strajkach protesta- 
cyjnych pod hasłem „Potrzebny 
nam chleb a nie kule i karta- 
cze”. w 

W fabryce „Austro-Daimler“ 
robotnicy porzucili pracę na 
wieść o projektowanej budowie 
motorów dla czołgów. Podobną 
manifestację przeprowadzili ro- 
botnicy pod przewodem komu- 
nistów w zakładach „Steyera', 
gdy rozeszła się wiadomość o 
fabrykacji nowego modelu ckm 
dia władz amerykańskich, 

Wbrew przywódcom socjal- 
demokratycznym zacieśnia się 
jedność akcji klasy robotniczej 
w walce przeciw remilitaryza- 
cji i machinacjom rządu. Do 
walki tej dołączają się poważ- 
ne odłamy inteligencji i drobno- 
mieszczaństwa, bardzo aktyw- 
ny jest udział młodzieży. 

Poważne części społeczeństwa 
austriackiego uświadamiają so- 
bie, jak niebezpieczne skutki 
pociągnie za sobą „szkieletowy 
układ“, jeśli zostanie on prze- 
forsowany przez zwolenników 
remilitaryzacji, usiłujących za- 
mienić Austrie w bazę i kolo- 
nie Stanów Zjednoczonych. 

Coraz liczniejsze i bardziej 
stanowcze są głosy domagające 
się zakończenia prac nad trak- 
tatem pokojowym z Austrią, 
który zgodnie ze stanowiskiem | 
rządu ZSRR zapewnić ma Au- 
strii suwerenność i pełne moż- 
liwości pokojowego, demokra- 
tycznego rozwoju. 


trudności, jakie napotykał przy 
lekturze poprzednich książek 
Brezy. Świadczy to o wielkiej 
pracy autora, podjętej dla oczy- 
szczenia swego języka i stylu z 
barokowych zawiłości 1 nale- 
ciałości mody literackiej dwu- 
dziestolecia, Należy ocenić ten 
wysiłek, chociaż rezultat nad- 


w Salzburgu | 


Polskich. 
autora 


miernych niekiedy uproszczeń 
nie zawsze wychodzi na dobre 
dociekliwej prozie Brezy. 

Kompozycja, czasem chwiej- 
na, wspomaga się magiczną la- 
tarnią zaginionego obrazu, 9g- 
niskującego z trudem wszyst- 
kie wątki. Duże załamanie kom- 
pozycyjne widoczne jest w 
czwartej części powieści, gdy 
scenę doszczętnie zajmuje no- 
wy, wielki bohater - rzeczywi- 
stość odbudowującego się por- 
tu w Oliksnie. Lecz mimo, że 
obraz jest zbyt szczegółowy i 
chwilami zbliżony do reporta- 
żu, tak porywa swoim eniuz- 
jazmem, iż jasno ukazuje się 
droga, jaką przebył sam pisarz 
od kameralnego i kunsztowne- 
go psychologizmu swoich wcze- 
śniejszych książek, do twórczo-; 
ści realistycznej dnia dzisiej- 
szego. 

Nie była to droga prosta ani 
łatwa. Lecz okazała się owocna. 
Że droga ta nie jest zakończo- 
na i że Breza znajduje się w 
stadium stałego rozwoju ideo- 
logicznego, świadczy również 
ostatni jego utwór, piękne opo- 
wiądanie „Jokkmokk“, druko- 
wane wiosną br. w ,„Twórczo- 
ści“, którego treścią jest two- 
rzenie się świadomości socjali- 
stycznej wśród młodzieży SP, 
pracującej w jednym z portów 
nad Bałtykiem. Pisarz, z tru- 
dem ale świadomie į samodziel- 
nie dociera do pozycji realizmu 
socjalistycznego. Jego bohatero. 
wie szybko dorastają do wiel- 
kości tworzonych przez nich 


nowych dziejów ojczyzny. 
MARIA SZCZEPAŃSKA 
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Z wystawy sztuki rumuńskiej 


W salach Zachęty w Warszawie 
muńskicj Republiki Ludowej, Na wystawie są reprezentowa* 


ne: malarstwo, rzeźba, grafika, 
i tkaniny, Na zdjęciu: rzeźba 


nas Audrei 


otwarto wystawę sztuki Ru- 


karykatura polityczna, plakat 
pt. „Rosną nowe kadry" Ogro- 
Foto CAF--Raranowski 


Przed I Powszechną Wystaw: 
Architektury Polski Ludowej 


27 września otwarta zostanie 
w salach „Zachęty“ w Warsza- 
wie Pierwsza Powszechna Wy- 
stawa Architektury Polski Lu- 
dowej, zorganizowana przez Sto- 
warzyszenie Architektów RP. 


Zgrómadzi ona ponad 100 
eksponatów, ukazujących naj- 
lepsze dzieła naszej architektu- 
ry realizmu socjalistycznego, a 
także wartościowe zabytki z 
epok ubiegłych. 


Na Wystawie znajdą się ek- 
sponaty z całej Polski, ze szcze- 
gólnym uwzględnieniem stolicy. 
Wystawa otwarta zostanie prze- 
cież w Miesiącu Warszawy. Zo- 
baczymy więc m. in. makiety 
i plany dalszej części MDM, 
Nowego Miasta, Trasy NS, osie- 
dli mieszkaniowych na Wierz- 
bnie i Okęciu. 

Interesująco zapowiada się 
też pokaz architektury innych 
ośrodków: Mazowsza, regionów 


Krakowa, Gdańska, Katowie, 
Poznania I Łodzi. Ujrzymy m. 
in. projekty odbudowy śród- 
mieścia Gdańska, rozbudowy 
Nowej Huty i osiedli mieszka- 
niowych na Śląsku. 

Wystawa przeznaczona jest 
dla najszerszych rzesz 4 4.6- 
czeństwa. Twórcy Wystawy do- 
kładają wielu starań, aby widą 
mógł dobrze przyswoić sobie 
jej treść. Ożywią Wystawę licz- 
ne makiety, fotografie i plan- 
sze, a także niektóre architel- 
toniczne elementy dekoracyjne 
np. kilka rzeźb i barwny pro- 
jekt zegara mozaikowego z 
MDM. Bogato ilustrowany ka- 
talog będzie przewodnikiem po 
Wystawie. Na zakończenie Wy= 
stawy, między 18 a 21 paździer- 
nika odbędzie się I Krajowa 
Narada Architektów, która pod- 
sumuje dotychczasowy dorobek 
architektury polskicj i wyty- 
czy drogi jej dalszego rozwoju. 


Przygotowania 


do uroczystości 


chopinowskich w Szalarni 


(a) W całej pełni trwają przy- 
gotowanią do wielkiej imprezy 
chopinowskiej, która odbędzie 
się 7 września br. w Szafarni 
i Rypinie w woj. bydgoskim, 

We wsi Szafarnia w pow. ry- 
pińskim, gdzie Chopin przeby: 
wał w latach 1824 ; 1825 zosta- 
nie otwarta w gmachu miejsco- 
wej szkoły, stała wystawa pa- 
miątek chopinowskich zorgani- 
zowana przez Towarzystwo im. 
Fryderyka Chopina przy udziale 
Prezydium PRN w Rypinie. 


Mieszkańcy Rypina oglądać 
bedą wystawę objazdową pt. 
„Rok Chopinowski — 1949“, zor- 
ganizowaną przez T.F.C, 

W dniu 7 września odbędą się 
w Szafarni į Rypinie koncerty 
chopinowskie z udziałem Hali- 
ny Czerny-Stefańskiej oraz kon- 
cert popularny w Rypinie, w 
którym wystąpią zespoły świę- 
tlicowe ZSCh, zespół Domu 
|Harcerza z Płocka, chór „Arion“ 
i Pomorska Orkiestra Symfo- 
niczna z Bydgoszczy. 


Sztuka o spółdzielni produkcyjnej 
na scenie 


i 

(a) Państwowy Teatr Ludowy 
w Warszawie przygotowuje na 
otwarcie sezonu jesiennego sztu- 
kę Tadeusza Łomnickiego „Kaą- 
kol i pszenica”, Szłuka ta, któ- 
rej akcja rozgrywa się w spół- 
dzielni produkcyjnej, grana była 


przez Państwowy Teatr w Kiel- 
cach w ramach Festiwalu Sztuk 

Sztuka została przez : 
opracowana w nowej, 


formie. „Kąkol 1 pszenicę" uje 
tzymy w opracowaniu drama- 
i turgicznym Bohdana Butryńczu+ 
Ika i w reżyserii Jana Świder- 
skiego. Oprawę scenograficzną 
'projeletuje Andrzej Sadowski. 
| Autor sztuki — Tadeusz Łomni- 
icki — który jest z zawodu akto- 
'rem, grać będzie jedną z głów- 
nych ról. 


SZACHY 


ZADANIE „A“ 
A. Dombhrowskis, E. 
i L. Zagorujko 


Nr m 
Ruhlis 


PRZ 
A)Ź 


AV 


DZ 


7 PA Ź Z 
HB GH 


N 


Mat w 2 pos. 


ZADANIE „B" Nr 33 


4 7 Z 
783 


Powyższa pozycja powstała w par- 
tii Torre—Yates, granej na turnie- 
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zbiorowe na 


du międzynaroc ' den-Ba- 
den w r. poż UA TRESI 


Przewagą bialych Jest oczywista. 
I o-hosunięciowej kombinacji za- 
matawały one przeciwnika. 


Cosio za kombinacja? 


OBRONA SYCYLIJSKA 


grana na 1v Miedzynarodowy m fur- 
nieju w Międzyzdrojach w lipcu br. 


Białe: Koch Czarne: Plater 
1. et c5 2. Sf3 Sc 3, di c:d4 4. 
S:d4 Sf6 5. ScJ e6 (tzw. wariant 
scheveningeński, ulubione otwarcie 
mistrza Platera) 6. S:c6 b:c6 7. e5 
"Sd5 8. Set fă (nieco lepsze jest A... 
„He7 i jeśli 9.(4 to wówczas dopieva 
19.. (5) 5. e:16 S:f6 10, Sdet Gide 11.7 
| A:d6 Hh6 12, Gd3 (groziło 12... H:f2--) 
12... C5 13. GM H:b2 14. 0-0 Hd 15. 
| Wahı! (białe nie moga zapobiec wy- 
mianie hetmanów, dlatego też posu- 
'mięcie w tekście uznać należy za 
hardza dobre, paralizuje ano bo- 
wiem rozwój czarnego gońca c8) 
15... Kf7 16.Wfdr Hide 17. Gid6 ań 
18. Ge? Sd5 19%. Wd3 Wes (właściwy 
moment dla wyprowadzenia tej wie- 
ży do gry. by na 20, W(f8: lub 20. 
Wh3 zagrać 20.. Kg3) 20, c4 SI6 21. 
Gf3 Was 22. G:c5 e5 23. Wa3 el 24. 
Ge? Wes 25. Wia5 Wes 26. Gb4 (da 
bardzo dużych komplikacji prowa- 
dziło 26. Wbhb5 Ga6 27. Ge3 G:bs 28. 
c:b5 itd, jednakże partia ta była 
grana w ostatniej rundzie (urnieju, 
a remia zapewniało Kochowi siód- 
me 'micjsce w turnieju przed całą 
plejadą depczacych mu ho pietach 
Polaków) 26... W:a5 27. G!as Gać 28. 
ye W:b6 29. G:b6 d5. Tu przeci- 
wniey zgodzili się na remis, 
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